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GAZETA 


RATES OE ADVERTISING. 
One line once e n 290 z e = - - - z 50 ct. 
One inch once e Soal, » ZA $2.00 
Subscquenily half the price. 
One inch one year A - - - - Be - - $0.00 
The “Gazeta Polska,” read in all the States and Territories of the Union, in 
Canada, Mexico, Brazil, Chile, Peru, in France, Great Britain, Germany, Austria, 
Serbia, Danubian Principalities, Turkey, ìn Asla, and in all the provinces of 


ancient Poland, is a really first-class advertising medium. 
All communications ought to be addressed: 


W. Dyniewicz, 552 Noble Street, Chicago, II 


W. DYNIEWICZ, PUBLISHER. 


Polska” exwecutes the cheapest, 


printing Office of “Gazeta 


The 
promptest and most correct printing in the Polish language, 
Job Printing in all modern languages neatly executed. 
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W Europie, 


Od cała . . 


Rocznie od cala 


GAZETA POLSK 
Wychodzi co czwartek każdego tygodnia, 


Prenumerata wynosi rocznie: 
W Stanach S e eka i Canadzie -+ > » 
yi, Meksyku i Ameryce Południowej . 
Cena inseratów dla Polaków wynosi: 
Od wiersza drobnego druku, na raz jeden . . .*. 4 
Ñastgpnie połowę. PTEKHJ 
Dia obcych cena podwojona. 
POSZUKIWANIA krewnych lat j p wynosz 
jeden 50 centów, następnie den czenia ge ołuóniu Stii 
POSZUKIWANIA na raz jeden jak i ogtoer pomi 
łożeniu jakiego przedsiębiorstwa dla abonentów naprzód piety o a soki lab aa- i 
t Pieniądze winne być przesyłane przez P. O. Money Order, 
Ekspress, lub w liście reg - 
Ręk 


istrowanym. 
opisy nie zwracają się. 


"ga 


$10.00 


Wszelkie listy, korespondencye i pieniądze winne być adresow 


W. Dyniewicz, 552 Noble Street, Chicano, lh. 


W. DYNIEWICZ, WYDAWCA. 


ej” wykonują się wszelki 4 
zakres drukarski, po najtafńiszej cenie. tee gr do > 


W drukarni „Gazety Polski 


Ar. 16. 


Chicago, 
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FIRST 
NATIONAL BAN K! 


of CHICAGO. 


PIERWSZY 


| Europejs 


Chas. Kožmiński & Co. 


170 Washington Street, 
ka 
wymiana pieniędzy 


Zachodnia Generalna-Agentura 


N ARODOWY B ANK 1 handel wekslów. 
W CHICAGO. 


Narożnik Monroe i Dearborn ul. 
RAPITAŁ $3,000,000. 


WEKSLE 


Berlin — Niemcy, Wiedeń — Austrya, Peters- 
urg — Rosya i wszystkie inne europejskie kra- 
e; jako teg na wszystkie kursujące pieniądze 


LISTY ZASTAWNE 


dia użytku podróżnych w jm ke m części kwiata. 
Ściąganie spadkobierstw (schedów) i wszelkich 
naleźności z Polski, Niemiec, Anstryi, Rosyi i 
wszystkich europejskich krajów za bardzo umiar- 


wang komisv4. 
Zarząd. 


SAMUEL M. NICKERSON, LYMAN J. GAGE, 
PREZYDENT. WICEPREZYDENT, 
H R- SINDNDE H. u KINGMAN, 
AS 5 
R. J. Street, as. onek 


Hamburgskiej linii parowców 
Karty okrętowe 


tam i napow rót z Europy zawsze tanio. 


Weksle 


na wszystkie główne poczty i przesyłamy szybko 
i rzetelnie pocztowe pieniężne wypłaty we wszy- 
stkie strony wiata. Wyrabiamy 


pełnomocnictwa 
z konsularnem i notaryalnem uwierzytelnieniem, 
oraz ściągamy sumlennie majątki i inne po= 
siadłości. 
Płacimy 
najwyższą cenę za zagraniczne pieniądze. 


Polska Kolonia Hofa Park. 


D Z 


Wolny tykiet dla wszystkich, którzy kupią sobie 
40 akrów gruntu w Hofa Parku kolonii, w przeciągu tego 


i przyszłego miesiąca. 


Zaprasza się wszystkich serdecznie, aby przybyli zae 
kupić sobie grunt w tej utrwalonej i pomyślnie się roz 


wijającej Osadzie polskiej. 
Można tu dojechać „g 


siedmiu rozmaitymi kolejami 4ŚcGENEER 
blizko, że tylko potrzeba 1 do 3 godzin, aby się dostać do 


środka mej kolonii. 


albo 


okrętami, A£ 
MLE, tak 


Kilka set polskich familii zakupiło sobie tutaj grunt, 


. po większej części w roku 1883i 1884. 
Setki familii mogą się tu okupić 
Jest tu kościół polsko-katolicki 


szkół. fa 
Wyborna sposohność dla 


| w roku 1885. 
= i wiele dobrych 


bogatych i mniej zamożnych. 


Bogaci mogą tu kupić piękne uprawione farmy z do- 
brymi budynkami, a czasem z całym inwentarzem i narzę- 


dziam* rólniczemi. 


Można tu gospodarzyć z mniej pieniędzmi, aniżeli 
w innych, odległych i nowych koloniach. Cała ta okolica na 
około będzie zaludnioną przez Polaków. 

Eofa Park kolonia leży około 5© mil bliżej Chi- 
cago i Milwaukee, aniżeli którakolwiek inna Osada pol- 
ska w Wisconsin, gdzie jeszcze jest wiele gruntu do sprzedania. 
Ziemia, klimat, woda, drzewo i żniwa są tu dobre. 

Urzędowy miermik powiatu Shawano z dobry- 
mi pomocnikami pracuje teraz dla mnie, wymierzając i dzieląc 
sekcye na ćwiartki, zawierające najmniej 40 akrów i musi on 
przesyłać mi sprawozdania z tego co zrobił, co tydzień do mego 


ofisu w Milwaukee. 


Cena za grunt będzie bardzo mizka, i gdzie dam po- 


robić drogi i inne ulepszenia, 


będę sprzedawał w przecięciu 


akier od % do 8 dolarów; przy płaceniu gotówką od- 
chodzi odpowiedni procent. i 
Gdybym nie robił tyle dróg i innych ulepszeń, . mógłbym 
naturalnie sprzedawać me grunta za 8 do 5% dolarów akier. 
Moje kontrakty i zapisy tytułowe (Deeds) są 
dobre i każdy z tych kilku set familii, które sobie grunt u mnie 


kupiły, wie to dobrze, i bardzo 


Zgłoście się.po nową mapę 


jest z tego zadowolniony. 
i książkę z opisem mej Osady. 


Przyjdźcie osobiście lub piszcie do 


; J = 


J. 


General Land Office, 


FIOF, 


117 & 119 West Water Str. Milwaukee, Wis 


MUTUAL RESEAYE PUND| FYNES, ENOLISE k DUNNE 


Life: Association of New York. 


` (Wzajemne zatezpieczenie życia z funduszem re- 
© 


zerwowym w Nowym Yorku ) 


Crawford i Parr,zawiadowcy wy 
działu zachodniego. 


Jest tojedynestowarzyszenie z rozkładem po- 
datku połmiertnego (Assessment Association) 
które ma $100,000 złożonych w wydziale zabezpie- 
czeń dla feczeń stwa swych członków; podsta- 
wą jego Jest plan rozumny, na mocy którego człon- 
kowie sa zupelnie zabezpieczeni 


za jednę trzecią część sumy, jaką 
inne kompanie żądają; pośmiertne wy- 


taca się natychmiast catkowicie; posiada przeszło 

„000 członków I przeszło $3009 złożonych jako rę- 
kojmię za każde $1000 pośmiertne. Nieżrównana 
ność tego stowarzyszenia jest dobrym do- 
wedem na jego korzyść. 

O warunki dla agentów i dalsze objaśnicnia 
trzeba się udać do: 


Chas. Kolowrat, 
Jeneralny agent. 
"Bibfc: 49 & 41 — 113 E. ADAMS STR. 

: Chicago, Ill. 


ADWOKACI 


79 Clark str.; Rooms 20—21 
uaprzeciwko 


NOWEGO , SADU” 
- Chicago. 


Czyź wiecie 
—Żc — 
Lorillard'a Climax 
PLUG TABAKA 


z czerwonym blaszanym ćwieczkiem; Rose Leaf 
ne Out do żucia; Navy Clippings, | czarna, 

brunatna i żółta tabaka do zażywania są najle- 

pz 1 najtańszemi, o ile się tyczy ich przymio 
w 


Nonong NOA 


Nowo wynaleziony wystrój 


e 
do sukien 
z ciężkiej materyi 
jakiego dotąd nie było, został wy. 
naleziony przez 
p. Jadwigę Przybylińską 
jak już angielskie gazety ogłosiły, 
jest odtąd 


Najnowszą modą, 
Cena — — $125.00 
Która z polskich pań życzyłaby 
sobie takowy wystrój, zgłosić się: 
Jadwiga Przybylinska, 


606 NOBLE Str. - CHICAGO. 


KONSUL 


H. CLAUSSENIUS, 
Jeneralnańsentura 


BREMENSKICH 


Parowych Okrętów 
(North German Lloyd), 
z BREMEN do NEW YORK 


z BREMEN do BALTIMORE 
i napowrót. 


Weksie, wypłaty pieniędzy 


przesyłane wpros w dom. 


Najtańsze 
KARTYO KRĘTOWE, 


Pełnomocnictwa wystawia prawne 
i ściąga spadkobier stwa. 
H. CLAUSSENIUN i CO., 


No. 2 South Clark Street, 
CHICAGO, ILL 


NOWA PROSTA 
LINIA HAMBURGSKA. 


Wszystkie parowce tej linii zostały 
dla niej zbudowane. 
Wygody pasażerów między-pokłado- 
wych tych psrorców nie mogą być 
przewyższone. 

Nie zatrzymują się ani w Anglii, 
ani we Fruncyi. 


Karty Okrętowe 


REG" po bardzo tanich cenach, f 
CHAS. KOZMINSKI & CO., 


Jeneralni Agenci dla Zachodu, 
140 Washington ulica, Chicago. 


PHELPS BROS. & CO., 


Jeneralni Agenci, 


54 £ 56 Broad str., New York, 
dla Polaków 
W.DYNIEWICZ,CHICAGO. 


OBERZA 


POLSKO-LITEWSKA 
Macieja Waranko, 


671 Milwaukee Avenue, 
pomiędzy Noble i Augusta ul. 


CHIC peii RY 
mer APA) ILLINOIS 


Sharp & Smith. 


Fabrykanci i Importerzy narzędzi chirurgicz= 
nych,apacatćw dla ułomn;y ch,sztucznych członków 
ciała, sztacznych ócz itp. 

„13 Randolph st. , Chicago, Il. 


Illinois, 


Czwartek 16” Kwietnia, 


1885 


roku. 


ENTERED AT THE POST-OFFICE A1 CHICAGO, ILLINOIS, AS SECOND-CLASS MATTEK, 


Telegramy Zagraniczne 


POLSKA. 

Berlin, 8 xwietnia.— Kanonik 
Wanjura został zamianowany na- 
stęz cą kardynała Ledochowskiego na 
stolicy arcybiskupiej gnieźniensko-po- 
zpańskiej, > 

Z WATYKANU, 

Rzym, 8 kwietnia, — Sian zdrowia 
Ojca św. pogorszył się znowu. 

Rzym, 11 kwietnia —  Kongrega- 
cya rytuałów przyjęła prośbę Tn- 
dyanów z plemiona Flat-Head w 
Ameryce o kanonizacyg w r. 1646 
przez Irokczów zamordowanych O. 
O. Jezuitów. 

ROSYA. 

Petersburg, 11 kwiotnia. — Minister 
wojny oświadczył dziś różnym ofi- 
cerom, Że car go zapewnił, że woj- 
ska rosyjskie pójdą može naprzód, 
lecz w żadnym przypadku się nie co- 
tna. 

Austrya- Węgry. 

Wiedeń, 11 kwietnia. — Zs śledze- 
nia sprawy barona Potier, który jest 
oskarzony o wydanie planów wojsko- 
wych, okazało się, Że istnieje spisek 
dla cdbierania i sprzedania austrya- 
ckich i niawmieckich planów fortec i 
łe naczelnikiem spisku tego był w 
Berlinie zsaresztowany duński ka- 
pitan Sarauf, który między ofisera- 
mi niemieckimi i  anstryackimi 
"miał agentów, którzy mu wszystkie 
ważne wiadomośei do Berlina wysy- 
lali. Plany i wiadomości otrzymane 
sprzedawał Sarauf Francyi i Wło- 
chom. Kilkunastu osób należących 
do tego spisku aresztowane w May- 
ancyi, Szlezwiku i Berlinie. 

NIEMCY. 

Berlin: 11 kwietnia,„— Niemieckie 
gazety rozprawiają nad faktem, że 
królowa angielska nie przysłała Bi- 
smarckowi w 70 rocznicę jego uro- 
dzia powinszowań; podczas gdy in- 
ni monarchowie nawet królowie Da- 
nii i Portugalii to uczynili. 

— Skrzyreczka adresowana do 
Bsnarcka wywołała u władz w 
Frankforcie nad Menem podejrzenie; 
gdy ją otworzono znaleziono w niej 
mochanizm na kształt zegara i ma- 
szynę piekielną nowego wynalazku. 
Dotąd nie wynaleziono ani fabrykań- 
tów ani wysyłaczy maszyny. 

Berlin, 1% kwietnia.—  Czasopi- 
sma  ultramontańskie donoszą, že 
Melchers, arcybiskup koloński, chce 
złożyć swój urząd; miejsce jego ma 
zająć Kremenż, biskup Warmii, któ- 
ry się dotąd zgadzał z rządem. 

BELGIA. 

Bruksella, 9 kwietnia.— Gdy dzi- 
siaj rano arcyksiążę austryacki wraz 
z hrabią i hrabiną flenderską uda- 
wał się powozem do katedry, aby 
brać udział w uroczystości rocznicy 
55 letniej urodzin króla belgijskie- 
gc, przyskoczył człowiek jakiś do 
powozu i wybił pięściami okna, 
N.e miał żednej broni przy sobie, 
Policya aresztowała go i uznała, że 
prawdopodobnie jest chorym na 
umyśle, Wypadek ten wywołał 
wiełkie wrażenie w katedrze i na 
ulicy. 

FRANCYA. 

Paryż, 9 kwietnia.— Reąd odo- 
brał wiadomości sv Pekingu, że 
rząd chinski trzyma się traktatu 
pokoju zawartego z Franoyą w dniu 
4 bm, 

Paryż, 11 kwielnia.— Rząd roz- 
porządził utworzenie trzech dywi- 
zyi, z których dwie natychmiast 


wyjadą do Chin pod dowództwem je- 
nerała Correy, trzecią zaś pozostanie 
w południowej Francyi i będzie go- 
tową odpłyoąć w każdej chwili, gdy- 
by Chiny nie wypełniły warunków 
przepisanych przez traktat pokoju. 
HISZPANIA. 

Londyn, 8 kwietnia — O straszli- 
wej zbrodni donoszą ze wsi Tu- 
bencos w Hiszpanii. Banda zabójców 
wtargnęła późno w nocy do domu 
proboszcza i zażądała pieniędzy, 
Ksiądz odpowiedział, że wszystko, 
co posiada, należy ubogim i że nie 
wyda miejsca, gdzie ma pieniądze 
schowane, Dwóch zabójców rzuciło 
go natenczas ua ziemię i wydusiło 
mu oczy. Pomimo tego ksiądz nie 
wydał kryjówki pien'ędzy. Następnie 
zabójcy przebili mu język żelazem 
rozpalonem, Gdy i wtenczas ksiądz 
zachował jeszcze milczenie, wytkali 
jego rzeczy słomą, i zapalili je. Pó- 
źniej znaleziono spalone zwłoki mę- 
czennika. Rząd wysłał wojsko do 
Ścigania zabójców a nuncyusz pa- 
piezki zażądał wyznaczenia znaczaej 


nagrody za schwycenie złoczyń- 
ców. 
Madryt, 8 kwietnia — W San 


Felipe de Jutiva w prowiacyi Vale- 
cia una ło w zeszłym tygodnia 20, 
zachorowało 40 osób na cholerę. 
Wczoraj zachorowało 30 i umarło 
7” osób. 

Madryt, 12 kwietnia —  Trzęsie- 
nie ziemi zniszczyło w Andaluzyi 
kilkanaście domów. 

ANGLIA. 

Londyn, 8 kwietnia = W York- 
shire strajkuje 40,000 węgłarzy. 

Queenstown, 8 kwietnia.— Paro- 
wiec „Germania« należący do linii 
białej gwiazdy (White Star Line) 
który tu ztąd był wyjechał z 850 
ludźmi i już się o 500 mil na zachód od 
Fastenet znajdował, był przymuszo- 
ny z powodu niezmiernej burzy 
wrócić się na powrót. Jeden z maj- 
tków spadł w morze i utonął, kil- 
ku innych zostało pokaleczcnych. 

EG1PT. 

Dongola, 9 kwietnia — Kl M.hdi 
poniósł w E! Obeid znaczną poraż- 
kę. Oświadczył, że uderzy na I)on- 
golę dopiero po Ramazanie tj, dopiero 
za trzy miesiące. 

Rzym, 9 kwietnia, — Wojska wło- 
skie mają zająć Suakin, 

"Paryż 10 kwietnia.— Freycinet, 
francuzki minister spraw  zagrani- 
cznych zażądał od rządu egipskie- 
go zadosyćuczynienia za zniesienie 
czasopisma francuzkiego „Le Bos- 
phore Egyptien*, 

Aleksandria, 10 kwietnia — W 
przypadku wojny Rosyi z Anglią, 
wojska angielskie na Sudanie mają 
być zastąpione przez wojska ture- 
ckie i zostaną przesłane do Galli- 
poli nad morzem Marmora, 

Suakin, 10 kwietnia,— Jen. Gra- 
ham wydał proklamucyg w której 
žada, aby powstańcy się poddali An- 
glikom i im dostarczyli za pienią- 
dze żywności i bydła, w razie prze- 
ciwnym będą musieli ponieść wszy- 
stkie skutki swego oporu. 

Część kolei Żelaznej z Suakinu do 
Berberu, aż do stacyi I, została już 
ukończoną, 

Z Kassala donoszą, że taloga te- 
go miasta pomimo wielkiej nędzy 
nie poddała się jeszcze fałszywemu 
prorokowi, 

Londyn, 10 kwietnia,„—- Wiado- 
mość, że angielski ruąd zażądał od 
rządu włoskiego, aby wojsko wło- 
skie zajęło Kair i Sadan, potwier- 
dza Bię. z ` 


Buakin, 10 kwietnia.— Powstańcy 
napadli na karawang  abissyńską i 
zabili 13 osób. Konsul francozki 
wrócił z Massanah, gdzie podobno 


podburzał krajowców do buntu prze-, 


ciw Włochom. 

Dongola, 10 kwietnia.— El! Mah- 
di wysłał uiedawno temu 11,000 woj- 
ska dla uśmierzenia powstania w 
El Obeid, Abdallah el Safia zni- 
szczył tymozusem całą tą siłą. 


AFGANISTAN. 

Berlin, 8 kwietnia. —  Te'egrsmy 
z Petersburga donoszą, że partya 
wojenna jest górą i Że car chce 
zdać naczelnictwo armii jenerałom; 
Gourko i Konropatkimowi w przy- 
padku wojny. Gubernator Kaukazo, 
książe Dooduków-Korsaków uda się 
do Merwu, jako naczelnik trzeciego 
korpusu. 

Londyn, 8 kwietoia.— Standard 
odebrał telegram, który donosi, że 
w pobliżu rzeki Muryhab odbyła się 
potyczka, w której 500 ludzi zosta- 
ło zabity ». 

Petersb rg, 9 kwietnia — Jen. Ko. 
marów Q. nosi, że widział się żmu- 
szonym znatekować Afganów. Af- 
gani zajęli byli dobra stanowiska 
nad rzeką Kuszk, Walka zaszła 
w dniu 30 marca. Afgani posiadali 
4000 żołmierzyi 8 armat, zostali 
jeduakowceż pobici, atracili wszystkie 
armaty i mieli 500 ludzi zabitych. 
Moskale zdobyli dwa sztandary, ca- 
ły obóz | wszystkie zasoby Afga- 
nów, Moskale utracili tylko 3 niz- 
szych oficerów i 10 szeregowców i 
mieli 20 rannych. Po walce powró- 
cił jen, Komarów na dawn'ejsze swe 
stanowisko. 

Londyn, 9 kwietnia.— Telegram 
do Timesu donosi z „„Gubran*, že 
Moskale zastakowali Afganów pod 
Panszedsh i wyparli ich z swego 
stanowisca. Afganie bronili się za- 
c'gcia laz deszcz właśnie *padają- 
cy pie dezwohł Afganom użyć swej 
broni s. rodawnej. Dwie kompanie 
broniły wej pozycyi do upadłego. 
Żaden jej członek nie ocalał, Afga- 
ni nie ścigani przez Moskali cofnęli 
sig w porządku do Marautszak. 

Turkomani z Sarakhs zachowali się 
neutralnymi, rabowali jednak po bi- 
twie obóz afgański. Siraty Moskali 
mają być znacznemi. Oficerowie an - 
gielscy tam obecni pozostali pa miej- 
scu, aż się Afganie poczęli cofać 
i udali się potem do obczu Lums- 
dena, 

— Gladstone potwierdził w izbie 
niższej wiadomość o bitwie między 
Moskalami i Afgenami i oświadczył, 
że Moskale dopuścili się niesłuszne- 
go napadu na Afganów, Anglia za- 
Żądała Od Rosyi wytłumaczenia 
tej sprawy. 

Telegram z Allahabad donosi, że 
jen. Komarów zajął Panszedeb, 
gdzie dotąd była osada afgańska, 

Wiedeń, 9 kwietnia. — Emir Af- 
ganistanu posiada 4 korpusy armii. 
Jeden z nich pozostaje w Kabnlu 
podczas gdy trzy iane żajgły sta- 
nowiska przeciw Moskalom. Trzy te 
korpusy składają się z 27,800 pie- 
choty, 8,000 konnicy i mają 116 
armat. Znajdują się w Herat, Tach- 
tapul i Siripul, Emir posiada w 
ogóle z armię stojącą w Kabulu 67,- 
000 Żołnierza. ę 


Rosya wysłała dwie dywizye do” 


Turkestanu, Muzałmani w Kauka- 
zie twierdzą, że Tarcya stoi po stro- 
nie zżtosyi, 

Londyn, 9 kwietnia, — Gabinet 
angielski oświadczył, žo Anglia ma 
powody wystarczające do wydania 


wojny Rosyi, jeżeli ta nie wytłó- 
maczy zdarzenia w  Atganistanie. 
Sześć pancerników ma odpłynąć 
natychmiast z Malty do cieśniny 
dardanelskiej. 12,000 wojska ma 
natychmiast cdpłynyć do Iadyi, 

Sir Piotr Lumsden telegrafuje, že 
Moskale wycięli 200 ludzi ze załogi 
w Punszedeh. 

70,000 wojska angielskiezó i in- 
dyjskiego stojącego nad granicą 
północną Afganistanu ma się udać 
nieawłocznie do Herato, aby miejsce 
to zająć, nim Moskale to uczynią. 

— Jen. Wolseiey został uwiado- 
miony, aby Ściggnął trzecią część 
swej armii w Sudanie, aby ją po- 
słać do Afganistanu. 

— Moskale posiadali w bitwie z 
Afganami dwa bataliony wojska re- 
gularnego, kilka sotni kozaków i 
Tarkomanów, w ogóle 1000  żołnie- 
rzo. 

— Angielski rząd Żąda od rzą- 
du rosyjskiego nie tylko wytłóma- 
czenia zajścia z Afganami, lecz tak- 
że aby wojska moskiewskie zostały 
cofnięte aż po za Sarakbs, 

— Z Meszed nadszedł list, w któ- 
rym korespondent donosi, že Af- 
ganie wysłali już dawniej znaczną 
armię z Ileratu, która uderzyła na 
Moskali w wąwozie Zulficar i zmu- 
'i'a Moskali do odwrotu; klęska 
Mo:kali miała być tak znaczną, że 
tylko 2 oficerów, i 40 Żołnierzy 
moskiewskich zdołało się ratować 
ucieczką dv Persyi. 

Paryż, 10 kwietnia,— Czasopi- 
sma paryzkie twierdzą, Że wojna 
Anglii z Rosyą jest nieuniknioną. 


Prasa eur pejska utrzymoj:, że 
Aoglia i Rosya potrzebują dużo 
czasu na przygotowanie się do woj- 
ny, lecz że wojna jest nieunikniona. 

Londyn, 10 kwietnia,„— Na dzi- 
siejszym posiedzeniu izby niższej 
oświadczył Gladstone, że wczoraj 
nadszedł telegram z Rosyi, w któ- 
rym rząl rosyjski powiada, że za”3- 
dał wytłómaczenia od jenerała Ko- 
marowa, czemu uderzył na Afganów, 
lecz Że ten jeszcze nie odpowiedział, 

Boston, Mess., 10 kwietuia, Tele- 
gram prywatny z Londynu donosi, 
że Anglia zażądała od Rosyi, aby 
jev. Komarów został odwołany w 
przeciągu 24 godzin lub Rosya mo- 
że się spodziewać wypowiedzenia 
wojny. 

Paryż, 10 kwietvia,— Z Berlina 
donoszą, że Bismarck oświadczył 
na bankiecie, że car będzie usiło- 
wał utrzymać pokój pomimo -bitwy 
zaszłej w Panjedeh. t 

Agenci rosyjscy zakupują od sto- 
stowarzyszeń okrętowych  parowce, 
aby je użyć na cele wojenne. 

Londyn, 10 kwietuia.— Listy na- 
deszłe z Petersburga do Berlina, 
które uszły baczności cenzury ro- 
syjskiej donoszą, Że rosyjski minister 
wojny polecił jenerałowi Komarów 
joż na końcu latego, aby uderzył 
przy pierwszej eposobności na Af- 
ganów. 

— Cesarz niemiecki, miał oświad- 
czyć, Że Moskale bezpotrzebnie na- 
padli Afganów w Panjedeh. 

Wiedeń, 10 kwietnia, — Rząd ro 
Byjski oświadczył, że jen. Komarów 
uczynił swą powinność i dla tego 
nie zostanie zdymisyonowany ani też 
zganiony. 


Berlin, 11  kwietnia,—  Turoya 
postanowiła za radą Bismarcka po- 
zostać neutralny w przypadku woj- 


Wok 13. 


ny między Rosję i Anglią. 

Teheran, 11 kwiettnis.— - Ejub 
khan, pretendent do ironnafgań- 
skiego został arosztowany i osadzo- 
ny w tutejszej cytadeli, ponieważ 
chciał uciec do Heratu, aby tam 
wzniecić powstanie przeciw emi- 
rowi Afganistanu na korzyść Rosyi. 
Aresztowanie nastąpiło na Żądąniem 
Thompsona posła, angielskiego, 

Londyn, 12 kwietnia, — Komarów 
twierdzi, że był zmuszonym zająć 
Penjedeh, aby położyć koniec ra- 
bunkom popełnionym przez Turko- 
manów i ponieważ Afgani grozili mu 
napadem. W Austryi odebrano wia- 
domość, że Moskale mają winę, Że 
bitwa została stoczona, a nie Afganie. 

Rosyjski minister wojny powiń- 
szował Komarowowi za zwycięztwo 
i rozkazał mu podziękować wojsku 
w imieniu cara i wynagrodzić każ- 
de;o, który brał udział w bitwie, 
stósownie do jego stopnia. 

Wiedeń, 12 kwietnia. — Jen. Ko- 
mmarów twierdzi, że po jego stronie 
walczyło wiele Mubometanów i že 
wszystkie plemiona pomiędzy rzeką 
Kuszk i Penjdeh i bardziej na po- 
łodnie aż do Heratu dobrowolnie 
uznały zwierzchnictwo rosyjskie, 

Petersburg, 12 kwietnia — Dz'siaj 
odbyła się w obecności cara rada 
wojenna. Car zamianował Komarowa 
głównym dowódzcą w Tarkestanie 
i rozkazał aby natychmiast odesła- 
no 50,000 wojska do Afganistanu. 

La Libertad, 12 kwietnia — San 
Salvador i Honduras zawarły pokój 
i Honduras przyłączyło się do zwią- 
zku przeciw Guatemali. Wcjs a rze- 
czy pospolitych sprzymierzonych wy- 
ruszyły przeciw Guatemali i zostają 
z radością przyjęte przez ludność. 
Wiele rozbitków guatamalskich łą- 
czy się z przymierzeńcami, 

Kair, 1% kwietnia — Rosyjskie 
okręty „Wostrona* i „Petersburg“ 
zostały tu ztąd przez rosyjskiego 
konsula do Władywostoku odesłane 
z rastrzeżeniem, aby nie wstępowa- 
ły do Żadnego porlu angielskiego. 

Dongola, 12 kwietnia,—  Powsta- 
nie przeciw El Mahd ‘emu wzrasta, 


Wiedeń. 11 kwietnia—  Rosya 
przysposabia się na morzu i lądzie 
do wojny. —- Kronstadt, Peters- 


burg i Krasne Sieło zostały połą- 
czone telefonicznie, aby car w przy- 
padku ataku przeź Anglików mógł 
natychmiast być o wszystkiem za- 
wiadomiony. 

— Flota rosyjska jest od 2 kwie- 
tnia przygotowaną do wojny. 

— Brat jenerała Komarowa, wy- 
dawca „Swietu“, donosi,- že Ro- 
sya wyśle 100,000 wojska do Hera 
tu, skoro Anglicy postąpią do Pi- 
Bzynu. 

Paryż, 1% kwietnis.— Admirał 
Courbet i jen. de I* Isle zostali uwia- 
domieni, aby poprzestali kroków 
pieprzyjacielskich przeciw Chipczy- 
kom. Pomimo tego rząd wysyła 
wciąż jeszcze żołnierzy do Chin, 

Wojna w Chinach. 

Paryż, 10 kwietnia, —  Półurzę- 
downie donoszą, že skoro rząd 
chinski rozporządzi wykonanie tra- 
ktata w Tientsin i wycofnie wojska 
swe z Tongkingv, Francuzi zniosą 
blokadę wyspy Formosa i Pakkoi i 
poseł francuzki uda sig dla ga- 
warcia stanowczego pokoju do Tient- 
sin lub do Pekingu. 

„Temps donosi, že admirał Cour- 
bet, który poprzednio był dostał 
rozkaz opuszczenia Foraiosy, został 
znów uwiadomiony, aby pozos ał na 


na 


swem stanowisku, 

AFRYKA POŁUDNIOWA. 

Durban, 9 kwietnia,„— W Betszu- 
ana mieli Niemcy stoczyć walkę z 
krajowcami. 

AMERYKA ŚRODKOWA. 

Panama, 9 kwietnia, — W Pana- 
ma polepsza się sprawa.  Utworze- 
nie tymczasowego rządu postępuje 
szybko naprzód i wszędzie panuje 
spokojność. Marynarze amerykańscy 
strzegą własności panamskiej kolei 
Żelaznej. 

La Libertad, 10 kwietnia — Je- 
nerał Manuel Lizander Barillos go- 
stał zamianowany prezydentem Gua- 
temali na miejscu poległego Barrio- 
s8. 


Vox populi, vox Dei. 


TYGODNIK 


Powieściowo-Naukowy 


Otrzymujemy następującą kore- 
spondencyę: z 

«Montrose, Minn., 5 kwietnia *85. 

Szanowny Redaktorze! 

Jestem abonentem „Gazety Pol- 
skiei** od przeszło sześciu już lat. 
Utrzymuję oprócz niej inne jeszcze 
czasopisma i także TYGODNIK 
Powieściowc-Naukowy od pierwszego 
numeru. 

Gdyby mi się kto zapytał, czy 
w innych gazetach tyle mam upo= 
dobania jak w TYGODNIKU, to 
śmiało mogę powiedzieć że nie! 

Szczerą tylko wyznaję prawdę, 
gdy powiem, że gdy przeszłe nu. 
mery się spóźniły, to niemal serce 
mi się krajało, bo Tygodnika jak 
nie było, tak nie było. Każdego 
dnia szedłem na pocztę wesoły, bo 
myślałem, że TYGODNIK tam już 
leży, lecz napowrót szedłem ze spu- 
szózoną głową, jak ten, który za- 
dnej nie ma pociechy. 

Ten, który TYGODNIKA Powie 
ściowo-Naukowego nie pobiera, nie 
wie jaka w nim dobra znajduje się 
uauka i co za piękne historye, po 
większej części o naszej ukochanej 
ojczyźnie. 

Oby wydawcę TYGODNIKA Bóg 
raczył obdarzyć jak najdłuższem 
życiem za pracę tę którą powziął 
dla nas, jego Rodaków, Życzyłbym, 
aby wszyscy Polacy mogli poznać, 
jak wielce TYGODNIK jest dła 
pas pouczającym i dla tego potrze- 
bnym, i radziłbym, aby każdy z 
Rodaków go popierał, a jestem prze» 
konanym, że nikt nie pożałuje tak 
małej sumki, jaką TYGODNIK 
kosztuje. 

Jakub Reichel. 

No. 41 Tygodnika Powieściowo- 
Naukowego zawiera; Córka hetmań. 
ska przez Piotra Jaxy Bykowskiego 
(ciąg dalszy); O dwunasta królewi- 
czuch zaklętych w orły (Baśnie 
Wielkopolskie); Jajko; Pisanki Wiel- 
kanocne, powiastka przez ke, Schmi- 
da (dokończenie); Wyprawa Kaja- 
wska (Powiastki Polskie przez Fr. 
Hr. Skarbka), Treść naukowa: 
Krokodyl, Skuteczny sposób na 
wzdęcie, czyii na žabo, tak nazwaną 
chorobę u bydląt; Środek przeciw 
katarowi, Rycina; Krokodyl. 
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TARŁO. 
l risat 
Z DZIEJOW POLSKICH 


przez 


F. Hr. SKARBKA. 


(16) _ (Ciąg dalszy). 

Tymczasem zbliżył się był książę Sobie- 
ski do przybyłej szlachty chcąc się jej przy- 
patrzyć i wypytać, zbąd przybyła, gdy jeden 
z pomiędzy nich zsiada nagle z konia, bieży 
ku niemu, pada do nóg jego, ściska je serde- 
cznie i rzewne łzy lać zaczyna. Każdy się 
domyśli, że to był Ordęga, który poznawszy 
syna dawnego króla i wodza swego, w unie- 
sieniu radości i rozrzewnienia nie mógł się 
wstrzymać od tego, aby przed nim łzy wierno- 
ści pamięci ubóstwianego przez siebie Sobie - 
skiego nie poświęcił. „Tyżeśto, drogie panię, 
zawołał z uniesieniem, „mego króla i wodza 
krew istna, jego świętego oblicza powtórzenie! 
Tyżeśto książę, które ja na dworze dziecięciem 
tylko zaznałem! Nie dziw się panie tym 
łaom rozczulenia starego wojaka, on był pod 
Wiedniem z ojcem twoim, on tam był ciągle 
przy jego. boku, on aż do akonania miał 
przytułek na jego dworze, i jeszcze z jego 
łaski piękną kiedyś zagrodę w darze otrzymał. 
Niechże ucałuję nogi 1 ręce twoje książę, bo 


w tobie płynie krew mego króla, boś ty So- 
bieski.* _ Rozrzewnił księcia Aleksandra ten 
dowód rzadkiej przychylności, podniósł starca i 
przycisnąć go chciał do łona, lecz Ordęga 
usunął się z głębokiem uszanowaniem i pory- 
wając go za rękę z uniesieniem ją ucałował. 
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ROZDZIAŁ XL. 
- Zostawione dziecię. 


Król Stanisław poleciwszy Turle zajęcie 
się ścisłem badaniem schwytanego posłańca i 
wydawszy rozkaz zwołujący radnych panów do 
zamku, na godzinę dziewiątą z wieczora, udał 
się spiesznie do pałacu Radziwiłłowskiego, w 
którym wraz z familią swoją ciągle mieszkał, 
przebywając tylko w zamku tyle, ile obchody 
publiczne i powagą królewska tego wyma-` 
gały. gii i : 
Wchodząc do pokojów małżonki, zastal ją 
i matkę swoją, zajęte najmilszą z dziećmi 
zabawą. Starsza córeczka Anna, 5cioletnie 
dziecko, siedziała na łonie babki i pokazywała 
cacka młodszej swej siostrze Maryi, rok jeden 
życia liczącej, którą matka pod paszki trzy- 
mając, nad stołem unosiła, ku siostrzyczce zbli- 
żała i od niej odsuwała. Uradowane wi- 
dokiem błyskotków uśmiechało się i pląsało w 
rękach matki śliczne niemowlę, a starsza sio- 
strzyczka głośnym smiechem niewinną awą 
rozkosz okazywała. Matka i babką przery 
wały niekiedy dziecinne. zabawy  uściskaniem 
kochanych dzieci, a szczególnie ślicznej Maryi, 
która była właśnie w tym wieku, gdzie się 
pierwsze rozwinięcie władzy pojmowania przez 
poznanie i polubienie matki okazuje. Pełna 


* 


dziecinnego wdzięku, świeżości i zdrowia, roz 
weselała rodzice dzieciniuem uśmiechem, który 
ciągle niemal jej usteczka zdobił, Było to 
najukochańsze dziecię króla, ją też wzięła ma- 
tka na ręce, spostrzegłszy wchodzącego mał- 
żonka, i biegaąc naprzeciw niemu do ojco- 
wskiego uściskania ją poniosła. 

Zatrzymał się na środku pokoju Stani 
sław, rozżalony widokiem domowego szczęścia, 
które miał przerwać za chwilę, a przyjmując 
matkę wraz z córką w objęcia odwrócił twarz, 
aby ukryć rozrzewnienie swoje, spojrzał potem 
do góry 1 westchnął smutno, 

„Cóż ci się znowu przytrafilo?“ rzekła 
królowa oddając dziecko piastunce; „,kochany 
Stasiu, złóż na mojem łonie berło i koronę, 
bądź tutaj tylko ojcem i mężem, zapomnij o 
kłopotach dziennych,“ 

Tkliwie wziął ją za rękę Stanislaw, i po- 
g'ądając z czułością na nią rzekł:  „Troskli- 
wość ojca, męża i syna, westchnienie tak cię - 
zkie z serca mego wyciska! Niestety, król 
pclski zazdrości dzisiaj ubogiemu  chłopkowi, 
który wraca do chaty po dziennej pracy, pe: 
wny będąc, Że spokojne chwile z dziećmi i z 
żoną przepędzi!“ 

, „ynu“ odpowiedziała podnosząc się z 
miejsca matka królewska, „jeżeli zawsze tak 
mocno czuć będziesz wszelkie przygody, które 
ci się przytrafiają, jeżeli jeszcze i między nami 
spoczynku znaleźć nie potrafisz, i że ci aż tu- 
taj trapiące myśli towarzyszyć będą; lękam się 
o twoje zdrowie, tyle dla nas i dla narodu 
drogie. Pewna jestem że znowu doniesienie 
o jakim manifeście, o podniesionym rokoszu, 
lub przeniewierzeniu się jakiego znakomite- 
go pana, zgryzoty twojej przyczyną. Wierzaj 


mi Stanisławie, ta twoja zbyteczna dobroć, to 
uleganie nie w porę, coraz większe gotować. 
ci będą zgryzoty. Pomnij na to, że masz 
włądzę w ręku, poskrom twoich nieprzyjaciół, 
a przykład ukaranych innych od występku od- 
straszy i wszystkich zuchwałość ukróci.* 

„Moja władza,“ odpowiedział z gorzkim 
uśmiechem Stanisław, „ta dzisiaj na to nie wy- 
starcza, abym bezpieczny wam i dzieciom mo: 
im mógł dać przytułek!“ 

„Dla Boga, cóż się to znaczy?‘ zawołała 
przerażona królowa. 

„Nie lękaj się, kochana Kasiu,“ rzekł król 
„a proś Boga o męztwo, abyś wytrwać mogła 
w tych dolegliwościach, które na ciebie cze- 
kają. Dzisiejszej nocy jeszcze musisz wraz z 
matką i z dziećmi ujeżdżać do Wielkiej Polski, 
bo jutro nieprzyjaciel do tych murów wkro- 
czy.“ 

Zemdlałą na to uwiadomienie królowa; 
lecz wkrótce ocucona, powstała i ściskając rę- 
kę mężowi rzekła: „Alei ty z nami jedziesz, 
wszak prawda? ty nie odstąpisz matki, Żony, 
dzieci.... 

„Ach ja nie tylko dla was jestem synem 
i ojcem! Bóg mi powierzył ojcowską nad pod 
danymi opiekę, ojczyzna pokłada we mnie 
ufność matki! Rozstać się musim na chwilę, 
świętsze są obowiązki króla nad te, którem ja, 
najdroższe dla mnie istoty, względem was za- 
ciągnął. 

„Porzuć berło, porzać koronę,“ zawołała z 
płaczem królowa, „które tyloma łzami naszemi 
i tyle klęskami okupić trzeba! Ach jakeśmy 
Żyli spokojni i szczęśliwi, póki nąs blask naj- 
wyższej potęgi nie otaczał! Czegóż pragniesz 
tej władzy, która twoich nieprzyjaciół pokonać 
nie može?“ 


„Nie nam przystoi, córko,* odpowiedziała 
matka, „osłabiać wytrwałośći enotę*królewską 
próżnemi łzami naszemi. Bóg który dał sy- 
nowi memu berło do ręki, potrafi- mu dać i 
siłę, aby go sobie nie dał wydrzeć. Nam wy- 
pada unikać miejsca gdzie się bój krwawy 
ma toczyć, królowi zaś na niem pozostać. On 


"każe, my posłuszne winniśmy oddalić się od 


niego i szukać schronienia tam, gdzie nam 
je wskażą, choćby dla tego, ażeby trokliwość 
o los nasz męztwa jego nie osłabiała.* 

„Matko, matko,“ dodała królowa, rzuca- 
jąc się z płaczem w objęcia męża, „któż mi 
zastąpi małżonka, któż się temi sierotami o- 
piekować będzie, jeżeli ich sam ojciec odstą- 
pi?“ 

„„Ukój się najdroższa,“ odpowiedzial Sta 
nisław, „nie lękaj się o los mój; ja nie my- 
ślę, jak zapamiętały Śmiałek, z nierównemi 
mierzyć się siłami; ustąpię ze stolicy, gdy woj- 
sko przemagające moje zastępy pod jej mury 
podstąpi, lecz ustąpię na to tylko, ażebym sil- 
niejszym powrócił i z orężem w ręku prawa 
moje utrzymał. Mamże ciebie, matkę i dzie 
ci zostawić na zdobycz zwycięzcy, lub wysta- 
wić na trudy i niepokój obozowego Życia? 
Poddajmy się bez szemrania woli niebios, roz- 
łączmy się na czas niejaki, abyśmy tym pe- 
wniej nadal własne i narodu Szczęście ustalić 
mogli.“ 

Tym sposobem starał się król Stanisław 
uspokoić małżonkę swoją i nakłonić ją do nie- 
zwłocznego wyjazdu; jakoż w największym po - 
špiechu zaczęto czynić wszelkie do tego przy- 
gotowania. Po niejakim czasie, przybył Tar- 
ło zdać sprawę z odbytego badania złapanego 
posłańca, z którego powzięto wiadomość: iż 


król August unikając spotkania z wojskiem 


szwećzkiem, cofnął się od Sandomierza i prze- 
szedł Wisłę pod Maciejowicami, aby dać pozór 
iż ma zamiar iść na południe; tymcząsem zaś 
postępował śpiesznie nad prawym brzegiem Wi- 
sły i aby tym łatwiejszy miał przystęp do sto. 
licy, postanowił przeprawić wojska swoje pod 
Górą dnia 2 września i w nocy tegoż dnia 
wkroczyć do miasta. Przytem oświadczył Tar. 
ło, iż badany nie chciał wyznać do kogo list 
przejęty był pisany i zapytał króla, czyliby 
nie kazał użyć surowszych środków zmasżenią 
go do tegoż wyznania. 

„Nie, kochany Tarło," odpowiedział Stą. 
nisław: „Nie chcę ja męczyć człowieka, który 
nas zbawił przez nieostrożność własną, ani 
wiedzieć nazwiska tych, którzy mnie zdradza- 
ją. Dosyć mi na tych wiadomościach, któreś 
mi doniósł, wiem jak sobie mam postąpić, lecz 
nim przedsięwezmę stanowcze kroki, trzeba mi 
wprzódy zabezpieczyć te, które kocham nad 
życie, matkę, żonę i dzieci moje; potrzeba mi 
człowieka przychylnego i wiernego; którego - 
bym opiece te najdroższe skarby moje mógł 
powierzyć. Ciebie zacny młodzieńcze przezną- 
czam im mna towarzysza; ciebie krwi zwią- 
zki łączą z niemi, ty mi wierności dałeś do- 
wody. Gotuj się więc do odjazdu dzisiejszej 
nocy; na czele oddziału, któryś przyprowadził, 
czuwać będziesz nad niebezpieczeństwem kró. 
lowej i jej rodziny, podczas podróży do Po- 
znani i pobytu jej w tem mieście i ciągle przy 
niej zostawać będziesz, uż ci inne w tej nfie. 
rze dam rozkazy.“ 

„Ja rozumiałem,“ odparł żywo Tarło, , „żę 
mi się dostanie zaszczyt walczenia przy boku 
Waszej Królewskiej Mości.“ 


"Korespondencpe” (az Pol 


Town Eaton, 8 kwietnia ”85. 
Szanowny Panie Redaktorze! 

Racz szanowny Pan umieścić 
te parę słów w łamach swej Gazety, 
że w Townie naszym obór na uraę- 
dników gminnych poszedł pomyślnie 
po stronie polskiej i tak następujący 
obywatele zostali obrani ursędnika- 
mi: 

Jan Rożek, Chairman 
iszek W ki : 

cm a ypyszyhs ir [Sapervisora 

Wawrzyniec Bombski, Assesor 

Jalab Piotrowiak, Constable 

J. H. Osterloh, Town Clerk 
(Hamburczyk) 

W. Colman, Town Treasurer 
(Irlandczyk ). 

Bracia Rodacy, prosimy Was i 
zachęcamy, przyłóżcie starania i 
chęci à pokonacie zapory, które 
krępują naszą wolność w Europie. 
Tu w Ameryce, kraju wolnym, sta- 
rajmy się być przynajmniej wolnymi, 
ponieważ Polak stworzonym jest do 
wolności. Lecz zarówno starajmy 
się także tę wolność dobrze zrozu- 
mieć, nie zbaczajmy znowuż s gra- 
nie wolności, a nie wchodźmy w 
absolutyzm. Bądźmy  sadowolnieni 
z daiałań szlachetnych i dobrych — 
lecz brzydźmy się podłością i ni- 
kczemnością, a dojdziemy do celu, 
który nam twórca przeznaczył, 
może daleko prędzej, jak niejeder 
myśli, lub zupełnie o tem powątpie' 
wa. — Jedność i Zgoda, bracia, te 
dwie siostry złączone w jedno, z 
niepodobnych rzeczy uczynią prawdę, 
że „Jeszcze Polaka nie zginęła, póki 
my żyjemy“. Tego życzy Wasz 
rodak i brat 


J. Wais. 


Nowe ministerstwo fran- 
euzki 


ie. 


Podczas gdy Freycinet nie zdołał 
ministerstwa, 
Brisson podjął się tej sprawy i 


utworzyć nowego 


doprowadził ją do skutku, lecz utwo: 


rzył gabinet, że wszystkie czasopi- 
sma nad nim się rozwodzą, bo jest 
złożonym z prawie wszystkich klas 
i stronnictw francuskich, Sam stojąc 


na czele ministerstwa sprawiedliwości, 
powierzył sprawy zagraniczne Frey 
oinetowi, wojnę jenerałowi Campenon, 
który wystąpił w styczniu z gabi 

netu Ferry'ego s powodu sporu z 
ministerstwem marynarki. Z takiego 
składu gabinetu można się spodzie- 
wać sporu i niedorzeczności, podczas 
gdy Francya jeszcze jest zajęta 
wojną s Chinami. Campenon jest 
człowiekiem łatwo się unoszącym i 
zawsze miał spory z kolegami swoimi, 
podczas gdy Freycinet jest bardzo 
powolnym i bojaźliwym i nie posiada 
tej zdolności, jaką posiadał Ferry, 
jego poprzednik. Położenie rzeczy 
nie jest bardzo korzystnem dla 
Francuzów, gdyż muszą albo pro- 
wadzić wojnę dalej, lub też wyrzec 
się jej zupełnie, bez liczenia nawet 
na wynagrodzenie wojenne, o które 
to dawniej tyle narobili krzyku. 

Wycofanie się z wojny nie będzie 
się zgadzało s dumą francuską, dla 
tego ministeryum obecne będzie po- 

stępowało tą samą drogą, jaką 
Ferry postępował, s tą tylko różnicą, 
że na czele ministerstwa znajdował 
się dawniej człowiek zdolay, a obe. 

cnie znajduje się słaby, niepewny 
samego Siebie, a na czele minister: 

stwa wojny znajduje się mężczyzna 
prędki i nie zważający na żadne 
nastę pst Fa. 

Oprócz tych trzech wyżej wspo 
mnianych ministrów, należą do obw» 
enego gabinetu ludzie nie posiadają - 
cy nawet zwyczajnej zdolności. Po 
znać to s dziwnej mieszaniny w 
programie ogłoszonym, jako to: 
rewisya konatytucyi s roku 1881, 
zniesienie senatu, większa wolność 
prasy,  skonfiskowanie własności 
kościoła, reforma sądownictwa, przy: 
musowa nauka, zmniejszcne upoda- 
tkowanie żywności i napoju. Wi- 
doczną jest rzeczą, te pomiędzy 
osobami, które wypracowały ten 
program, znajdują się zastępcy 
wszystkich stronnictw, porząwszy 
od zwyczajnych republikanów, aż 


do najczerwieńszych komunistów. 
Program ten jest w niektórych za- 
sadach zupełnie rewolucyjnym i mo- 
żna się spodziewać, że nastąpi znów 
zmiana rząda, nim miesiąc upłynie, 
zwłaszcza dla tego, że rzeczpospolita 
francuzka niedawno temu przeszła 


przez przesilenie, które jej siły zna» 
cznie osłabiło i znajduje się w prze- 
dedniu wyborów.  Republikanizm 
nie jest stałym we Francyi, nie 
posiada harmonii, ani zobopólnej 
idei,  gdzieby różne stronnictwa 
mogły podać sobie ręce. Francuzi 
nie są nigdy zadowoleni, jężeli nie 
mogę co chwila inną utworzyć kon- 
stytucyę, lub znieść  instytucye, 
które są zwyczajnie zadowalające, 
albo też zrzucać z urzędu najle- 
pszych i najzdolniejszych swych 
mężów stanu. Pretendenci francuzcy 
pracują tymczasem pokryjomu i jak 
się zdaje, nie tracą zwolenników, 
lecz przeciwnie. Może być, że 
niedaleka przyszłość okaże pam we 
Francyi zamias;  rzeczypospolitej, 
snów rząd królewski lub cesarski. 


———W 410 — 


Anglia i Rosya. 


Przeszło dwadzieścia i pięć lat 
temu, kiedy po pierwszy raz poczęto 


się obawiać w polityce europejskiej 
burzy, 


rzonych Sebastopolu. 


się na swą ofiarę. 


dalej**. 


W sprawie afgańskiej obecnie 
przeszła do 
polityki zaczepnej, zaatakowała bo- 
wiem przednie straże afgańskie w 
stanowisku ufortyfikowanem nad rze. 
ką Kuszk, rzeki wpadającej do Murg- 
Afganów z ich 
i uderzyła na  Pendjeh, 
gdzie Afganie utrzymywali załogę 
Afganie 
4000 żołnierza i bronili się 
zacięcie, zostali jednakowoż pobici, 
utracili 500 ludzi, wszystkie zasoby 
swój obóz i 
artyleryę a Moskale zajęli to miej- 
Pendjeh nie leży właściwie w 
Afganistanie, lecz jest zamieszkałe 
przez Turkomanów i emirowie Af- 
ganistanu nie rościli sobie do niego 
zeszłego roku, 
gdy powstała kwestya e granicę 


Rosya, jak się zdaje, 


habu, 
pozycji 


wypędziła 


od czerwca roku zeszłego. 
mieli 
i przybory wojskowe, 


prawa, aż dopiero 


afgańską. 
Kwestya ta i obeeny spór po- 


wstał w maju zeszłego roku, kiedy 


Rosya i Anglia zgodziły się pozo- 


stawić rozstrzygnięcie w tej sprawie 
z urzędników 


komisyi wybranej 
obydwóch krajów. Lecz pomimo tej 
ugody, Rosya tak samo jak Afga- 
nistan, chciały przywłaszczyć sobie 
Pendjeh. W czasie gdy ugoda sta 
nęła, nie było w Penjdeh i okolicy 
ani Moskali ani Afganów. Dopiero 
w miesiąc potem Afgani zajęli tę 
miejscowość. Moskala protestowali; 
gdy zaś nie zważano na ich protest, 
postąpili naprzód i aajęli Puli 
Khatam, nad rzeką Herri Rocd, o 
150 mil na północ od Heratu, przes 

co znajdowali się o 50 mil bliżej 
miasta, jak w dawniejssym obozie 
w Sarakhs. Od czasu tego straże 
przednie moskiewskie i afgańskie 
snajdowały się w pobliżu siebie; 
komisya zaś, która się miała zająć 
uregulowaniem granicy, nie uczyniła 
w tej sprawie nic. Rząd rosyjski 
wstrzymał swego komisarza pod 
pozorem, że zajęcie miasta Pendjeh 
było naruszeniem ugody. Niedawno 
temu zawarto jednakowoż drugą 
ugodę, na mocy której wojska jednej 
i drugiej strony miały zostać na 
stanowiskach przez nie zajętych, aż 
komisya miała ukończyć swą pracę. 
Jenerał rosyjski twierdzi w a e eeraa na 


raporcie, że Afganie wystąpili nie- 
przyjaźnie przeciw jego armii, wsku- 
tek czego widział się zmuszonym na 
nich uderzyć — a w ten 
został wzniecony ogień, który może 


która się zakończyła wojną 
krymską i wzięciem przez sprzymie- 
Palmerston, 
angielski mąż stanu, wyraził się o 
polityce moskiewskiej jak następuje: 

„„Polityka rządu rosyjskiego dążyła 
zawsze do zwiększenia posiadłości 
rosyjskich o ile niedbałość i brak 
odwagi innych rządów na to zezwa» 
lały, skoro zaś rząd jaki wystąpił 
stanowczo, Rosya się zawsze cofała, 
aby na rok przyszły znowu rzucić 
Dla tego też w 
Petersburgu miano dla zastępców 
innych krajów słodkie słówka, pod- 
czas gdy agenci rosyjscy na miej- 
scu operacyi prowadzili dzieło swe 


pół kuli świata toczy się między 
Anglią i Niemcami kwestya wysp 
Samoa, która powierzchownie niby 
załatwioną, lecz któraby w 
każdej chwili mogła znów wybu- 
doprowadzi do ogólnego pożaru, | chnąć, W Afryce toczy się walka 
gdyż Aoglia zagwarantowała bronić | w Sudanie pomiędzy Anglikami i 
Afganistanu przeciw napadowi rosyj | fałszywym prorokiem — ElMahdim. 
skiemu i wszystkie układy pomiędzy | W wschodniej części Azyi biją się 
emirem _.afgańskim i wicekrólem | Francuzi z Chinczykami (wojna ta 
angielskim w Indyach, lordem Duf- | byłaby się prawie przyczyniła do re- 
ferin, w tej sprawie już zostały | wolucyi we Francji, co jeszcze może 
ukończone. nastąpić); bardziej na zachód w 
Obie strony twierdzą, że w sporze | Azyi widzimy czarną chmurę wojny 
teraźniejszym prawo im służy — | wznoszącą się nad Afganistanem, 
Moskale utrzymują, że Anglicy na- | która łatwo może się przenieść nad 
ruszyli układy dozwalając Afganom wybrzeża morza czarnego i przy- 
zająć część kraju, o który się spór | czynić się do powstania w Irlandyi- 
toczył, nim sprawa została załatwio- | oprócz tego niezadowolenie z rządów 
ną, Anglicy zaś zarzucają Moska- | angielskich i obecne ich zatargi w 
lom, że także wkroczyli do teryto- | Sudanie i w Afgaaistanie mogłyby 
ryum nim granica została uregulo- | wywołać powstanie Mahometanów w 
waną i zajęli stanowiska, zagrażają- | Indyash, Bliżej domu, tj. w Ame- 
ce nietylko Heratowi, lecz nawet | ryce wybachły trzy burze; jedna na 
Indyow. Wie chodzi tu bynajmniej | przesmyku Panama, druga w rze- 
o to, kto ma racyę. osach pospolitych środkowej Ameryki, 
Walka musiała prędzej lub później | a trzecia jest powstaniem  Riela 
nastąpić. Rosya postępowała powoli, | przeciw rządowi Canady w Mani- 
lecz stale od morza kaspijskiego ku | toba. 
Indyom naprzód i przekroczyła juś | W chwili teraźniejszej nie można 
2000 mil, aż na ostatku mała tylko | na pewno powiedzieć, czy wojna 
strefa, mająca tylko około 200 mil | między Anglią i Rosyą z powodu 
kwadratowych, leży między jej woj | sprawy afgańskiej wybuchnie, bo 
skiem i prowincyą, którą Anglicy | pomimo wrzawy i przygotowań do 
słusznie uwałają jako przedmurze | wojny, niepokoje powstałe może się 
Indyi, a teraz już nawet stoczyli | dadzą jeszcze załatwić i walka na 
Afganie walkę z tymi, którzy się | dalszy czas się odłoży, nikt jednako- 
mienią być Słowianami. Fomimo | wożby się nie zadziwił, gdyby z 
że teraz jeszcze nie można wiedzieć, | powodu ostatnich wypadków afgań- 
czy Anglia zaczepi Rosyę, sprawa | skich usłyszano, że wojna została 
ta już bardzo długo się nie odwlecze. | Rosyi przez Anglię wypowiedzianą. 
Podług amerykańskiego przypatry- | Gdyby to miało nastąpić, łatwoby 
wania się na tę rzeczy, wojna mo - | cała Europa mogła stanąć w pło- 
głaby wybuchnąć teraz, lub później. | mieniach i wyniknęłaby walka krwa- 
Amerykanie mogliby tylko korzystać | wa, straszna, długa. Największem 
s tego. Na samą wiadomość o| niebezpieczeństwem jest duch wojen- 
bitwie między Rosyanami i Afgana» | ny w tej chwili zajmujący myśli i 
mi, cena pszenicy poszła od 4 do | serca większej części ludności euro- 
6 centów w górę. pejskiej. Ludy uzbrojódńe żądają 
Rosya jest teraz tak dobrze przy: | walki.  Złowrogi duch tygrysa 
gotowaną na wojnę, jak kiedykol- | wzniecił się w sercach ludzkości i 
wiek będzie; położenie Anglii jest | może wybuchnie pomimo rady 
teraz lepszem, jakiemby było później, umiarkowańszych osób, gdyż lud 
gdyby Moskale dalej wtargnęli do | rozdraźniony nie pyia się o prawo 
Afganistanu i lepsze zajęli pozycye. | i porządek. Położenie to przypo- 
W chwili teraźniejszej nie można | mina nam powietrze znajdujące się 
jeszcze obliczyć wyniku ostatnich | po nad palącem się miastem — 
wypadków w Afganistanie, bo zresztą | pełne gorączki, przyczyniające się 
i dyplomacya może zapobiedz jeszcze | do pożaru budowli, - których ogień 
wojnie a Rosya woli osięgnąć awe | zaledwie się dotknie. Istnieją oznaki, 
cele za pomocą dyplomacyi, jak za | że żołnierze rosyjscy raczej żądają 
pomocą wojny. Może byś, że ona | wojny, aniżeli rząd Rosyi, a cstatni 
jeszcze teraz wytłumaczy sprawę tak, | będzie się musiał w nią wdać, po- 
aby zapobiedz wojnie. Jeżeli się | mimo że inaczejby sobie życzył; 
wytłumaczy niezadowalająco Anglii, | wola ludu w taki sposób przymusiła 
wojna jest pewną, a do wojny oba | piętnaście lat temu rząć francuzki 
narody przygotowują się już od | do rozpoczęcia wojny z Niemcami, 
dłuższego czasu. a teraz popiera walkę w Chinach. 
Anglia nataralnie wkroczyłaby do | W krótkości można powiedzieć, że 
Afganistanu z Indyi; plemiona zaś | w powietrzu daje się uć duch 
indyjskie w sprawie tej okazują wojenny, tak jak to czasami okazuje 
więcej nawet zapału jak sami An- | się zaród choroby znany! powsze- 
glicy. Czasopisma indyjskie twier- | chnie pod nazwą zarazy. Niektórzy 
dzą, że Indyjozycy sami są w stanie | myślą, że duch wojenny żvstał wy- 
przymusić Moskali do cofnięcia się | wołany przez naturalny wynik wa- 
od Heratu, lecz więcej nie mogą | runków i stosunków, które w regu- 
zrobić i dla tego żądają, aby Anglia | larnych odstępach czasu się wracają, 
w sprawę tę się wmięszała, aby raz | jak wpływ i wypływ wody w morzu. 
na zawsze zakończyć groźby i na | W starodawnych czasach wszystkie 
pady moskiewskie, do czego potrze: | wojny, które nie zostały spowodo- 
bną jest przynajmniej armia licząca | wane przez ambicyg władzców po- 
50,000 ludzi. Jedno z najgłówniej- | jędyńczych krajów, wynikały z wa 
szych czasopism mówi, że Anglia | runków podobnych, jakie się przy- 
powinna się odezwać w następujące czyniły do rozłączenia się Abraha- 
słowa: „Jeżeli żądasz wojny, bg- | ma i Lota: ziemia, którą wspólnie 
dziesa ją, na Boga, miała, lecz zajmowali, nie wystarczała do utrzy. 
wojnę aż do wycieńczenia, wojnę po | mania ich, ich familii i trzód. Te 
całym świecie“, To samo oaasopi- | same przyczyny, cokolwiek tylko 
smo twierdzi, że Hindostanie jak i zmodyfikowane, czyli zmienione 
Mahometanie znajdują się po stronie | istnieją i teraz. Dążnością nowych 
Anglii, ponieważ wiedzą, że a po- | wynalazków jest wyrugowanie pracy 
wodzenia Rosyi nie odnieśliby ża- | ręcznej. Wynalazki nowe przyczy- 
dnych korzyści. niają się także do taniości rzeczy 
potrzebnych do życia, lecz natomiast 
coraz trudniejszą jest rzeczą dla 
Rok 1885. prostego robotnika znalezienie pracy. 
a Człowiek, który pracuje tylko trzy 
Ćwierć części roku 1885 zaledwie | gwjercie zwyczajnego czasu i płacy 
minęło, lera ze Wszech stron słychać swej nie marnotrawi, znajduje się w 
o wojnie. Cały prawie Świat cywi- | jepszem położeniu jak poprzednik 
lisowany jest zajęty sporem, jeżeli jego w jakimkolwiek czasie dawniej. 
nie krwawym wszędzie j jeszcze dotąd, szym w historyi Świata; lecz ten, 
to przynajmniej dyplomatycznym, A | który nie może znależć pracy, jest 
w niektórych miejscowościach roz- uważany za paryasa —  wiórem 
strzygają się już losy stron się | płynącym na strumieniu społeczeń - 
spierających orężem w ręku i SĄ | zywa, które się czasem z nim tak 
widoki, że w innych krajach tak | obchodzi, jakby woale nie miał 
samo się stanie. W południowej | prawa istnienia. Spekulacyjne nasze 


sposób | jest 


przedsiębiorstwa wywołują często 
czasy, kiedy zwyczajny robotnik 
może się utrzymać bes wielkiego 
kłopotu, lecz w czasach stagnacyi 
walka o byt jest straszliwą. Świat 
cały prawie znajduje się obecnie w 
położeniu dość przykrem, a niektó - 
rym ludziom położenie zdaje się być 
gorszem, jakiem było podczas inn;ch 
lat. Nie można się prawie dziwić, 
że duch nihilistyczny odzywa się tu 
i owdzie; niższe zwłaszcza warstwy 
społeczeństwa chcą raczej walczyć, 
aniżeli umierać z głodu. Nie moźna 
się także dziwić, że zarządacy lo- 
sami narodów, widząc w ludności 
takie uczucie, starają się znależć 
zatrudnienie po za krajera dla swych 
ludzi raczej, aniżeliby państwa ich 
miały runąć z powodu braku zatru- 
dnienia w kraju. 

Filantropi opłakują takowy stan 
rzeczy, lecz nie mogą zrobić więcej, 
jak spokojnie się przypatrywać i 
życzyć sobie lepszych stosunków. 
Depiero gdy przyszłe królestwo 
Chrystusowe będzie miało nadejść, 
wtenczas słowo ewangieliczne, wypo- 
wiedziane blizko dwa tysiące lat 
temu: „,Pekój na ziemi ludziom 
dobrej woli“, sprawdzi się. Lecz 
coraz bardziej przybliłamy się do 
owego czasu, jak można poznać z 
kroniki dwóch lub trzech ostatnich 
stuleć. Ludzie ze zdrowym rozsąd- 
kiem nie życzą wcale wojny, a skora 
oświata się rozszerzy pomiędzy lu- 
dnością, każdy pozna, że wojna 
jest stratą nawet dla zwycięzcy, a 
tem bardziej dla - zwyciężonego. 
Obecnie nie ma prawio nadziei, aby 
się obeszło bez wojny pomiędzy 
Anglią i Rosyą i trzeba się zado- 
wolnić życzeniem, że wnet się ukoń: 
czy i przy zawarciu pokoju takie 
zostaną postawione waruoki, że woj- 
na na przyszłość nie będzie już 
wcale potrzebną. 


POLSKA. 


Ziemie Polskie. 


Pod Prusakiem, 


W. K. Poznańskie. 

— Pan Konstanty Breza kupił 
od Banku Kwilecki Potocki i sp. 
dobra Lednogórę, niegdyś własność 
pp. Brudzewskich, 

— Mie dawno temu zumordo- 
wano w blizkości Działdowa ro- 
botnika kolejowego Libudę. Jeszcze 
poszukiwania nie wykryły sprawców 
tego aabójstwa, a już donoszą 
ztamtąd o nowej zbrodni, jakiej do- 
konał na Kamińskim ze Skurpu je- 
go rodzony szwagier, zabijając go 
wskutek powstałej sprzeczki sie- 
kierą w lesie. 

e 
Prusy Wschodnie i Zachodnie. 

— Nordd. Allg Ztg., z dnia 27 
marca zawiera uwiadomienie urzę- 
dowe o emigracyi ludzi z prowincyi 
rosyjsko-polskich do Prus Wscho- 
dnich i Zachodnich. Emigracya była 
w ostatnich latach tak silną, že uwaga 
rządu i narodowej prasy została 
zwróconą na ten fakt. Brak robo- 
tników dał sig wprawdzie czuć w 
prowincyach  madbaltyckich, lecz 
oba te pierwastki mogą z czasem 
być przyczyną nieporozumień i nie- 
bezpieczeństwa. Badania okazały, 
że obawy rządu nie są bezpłonnemi: 
W obec ricbezpieczeństwa zupełnego 
spolonizowania tych prowincyi, zada- 
nie rządu nie polega na żadnej wątpli- 
wości, Rozporządzenie, na mocy 
którego dalsza emigracya Polaków 
do Prus Wschodnich zostanie wstrzy- 
mang, juž zostało wydaoem i odtąd 
zostanie kaźdy człowiek innej naro- 
dowości ż wspomniaaych prowincyi 
wydalony. 


Rewolucya 


w Stanach Zjednoczonych 
„„Colombia”. 

Santo Domingo Vila prezydent 
Panamy jest odpowiedzialnym za 
spalenie miasta Colon, czyli Aspin- 
wall, Miał bowiem około 600 ludzi 


pe swoim rozkazem, liczbę wystare 


czająca dla obrony przesmyku Pae 
nama i było jego obowiązkiem 
użycia ich dla utrzymania porządku. 
Gdy usłyszał o rewołacyi, zamiast 
zatrzymać wszystkich żołnierzy przy 
sobie, rozdzielił ich na dwa oddziały, 
posyłając jeden do Buenaventura, 
drugi do Cartagena. Powstańcy 
zaatakowali oddział idący do Buena- 
ventura i pobili go. Nunez sam 
był został przy oddzialew Cartagera 
a dzisiaj jest ze wszystkich stron 
otoczony przez powstańców, którzy 
liczą 1500 żołnierza, podczas gdy 
on posiada tylko 500 ludzi. Prze 
smyk został zupełnie bez obrony, a 
położenie było takiem, że jaki taki 
odważny człowiek mógł zgromadzić 
tłum i zniszczyć wszystką posiadłość. 
Ci, którzy są obeznani z miastem 
Colon, mogą sobie wyobrazić, jak 
łatwem było można tam zgromadzić 
ludzi, którzy spalili miasto. Lu: 
dność w Colon składa się z wyrzut- 
ków spółeczeństwa — którzy się 
tutaj z wszystkich zakątków Świata 
schodzą — można tam nawet Gre- 
ków znależć — a większa część 
ich należy do tej klasy, która pod 
dowództwem jakiego nędzarza łatwo 
się dopuszcza jaknajbezczelniejszych 
występków. Najpiękniejsza część 
miasta t. j. ta, w której mieszkają 
bogacze, nie została spustoszoną, 
lecz część biznesowa została całe 
spalona. Miasto było prawie całe 
nowem, domy były po większej 
części a drzewa i nie były bardzo 
cenne. 

Prawdziwi  rewolucyoniści nie 
sympatyzują z tymi, którzy spalili 
miasto, poniew:ż walczą za ustawa 
mi i instytucyami kraju. 

Powstańcy uwięzili w Bogota 
niejakiegoś Pereza,  eXprezydenta 
rzeczypospolitej. Zażądano od niego 
$10,000 jako okup za wolność, gdy 
je zapłacił zażądano nazajutrz znów 
$10,000 od niego. Gdy nie chciał 
powtórnie zażądanej sumy zapłacić 
odesłano go do więżienia. Podobnież 
postąpiono z innymi osobistościami 
znaczniejszymi. Dr. Nunez, obecny 
prezydent, został obrany przez tak 
nazwanych „liberałów t. j. tę 
partyę, która się przyczyniła do 
rozwoju dobrobytu kraju, ustanowiła 
wolność prasy, wolaość religii i 
znaczne zrobiła postępy w wszystkich 
interesach publicznych. Konstytucya 
Stanów Zjednoczonych ,,Colombia* 
przepisuje, że żaden człowiek nie 
może być powtórnie do jednego i 
tego samego urzędu obrany. Nunez 
widząc, że będzie musiał ustąpić z 
urzędu, złączył się z  konserwaty- 
stami, licząc że rząd jego zostanie 
przez nich na nowo ustanowionym. 
Postępowanie to oburzyło przeciw 
niemu liberałów, których on w za- 
mian począł prześladować. Wszy- 
scy którzy pozostali w jego pobliżu 
zostali wtrąceni do więzienia, v ła- 
sność ich została sprzedaną lub mu- 
sieli płacić niezwierne sumy rządowi; 
wskutek tego wybuchło powstanie. 
Powstanie nie wybuchło z powodu, 
że ktoś chciał przywłaszczyć sobie 
rząd, lecz dla zachowania instytucyi 
krajowych. Prezydenta _Nuneza 
popiera jeszcze kilku liberałów, lecz 
większa ich część znajd je się w 
fortecach w górach, czekając chwili 
gdy będą otwarcie mogli wystąpić 
przeciw  Nunezowi, lub znaj- 
dują się w więzieniach, albo też na 
wygnaniu. 

Powstańcy znajdują się w dość 
przykrem położeniu, liczą oni może 
od 8000 do 10,000 ludzi, lecz nie 
mają ani strzelb ani też zasobów dla 
ich zakupienia. Pomimo tego nie 
upadają na duchu i spodziewają się 
długiej i zaciętej walki. Rząd 
znajduje się w wiele lepszem po- 
łożeniu, gdyż ma za sobą wszystkie 
zasoby kraju i broni. 

W mieście Nowym Yorku znaj 
duje się dużo wygnańców z. Colom- 
bia. Jeden z nich niejakiś Sanper 
został przez Nuneza tak długo trzy- 
many w więzieniu o chlebie i wodzie 
aż ojciec jego, kupiec z Bogota, 
zapłacił za niego rsądowi $15,000. 


Barrios 
były prezydent rzeczypospolitej 
Guatemala. 
Dowiedzieliśwy się już dawniej z 
telegramów, że Barrios, prezydent 
Guatemali, miał zamiar zjedaoczyć 
wszystkie mniejsze rzeczypospolite 
środkowej Ameryki w jedno pań- 
stwo, a gdy znalazł opór w innych 
państwach, postanowił przeprowadzić 
gwałtem, na co nie chciano dobro 
wolnie zezwolić. Zamiar jego spełzł 
na niczem, a sam poległ w pierw 
szej bitwie przeciw wojsku rzeczy- 
pospolitych mu nieprzyjaznych. 
Dopiero w tych dniach nadeszło 
uwiadomienie urzędowe od Zaldivara, 
prezydenta rzeczypospolitej Nicara- 
gua, że Barrios w istocie nie żyje 

Barrios, uważany ze stanowiska 
ludu środkowej Ameryki, by* czło 
wiekiem niepospolitym. 

Dla zrozumienia rzeczy trzeba 
wiedzieć, że od dawnych już lat 
istnieją w środkowej Ameryce dwie 
partye, tak nazwana kościelna, a 
druga liberalna. 

W  rzeczypospolitej Giżańila 
zwłaszcza dwie te partye prowadziły 
ze sobą nieustanną walkę. W roku 
1889 kiedy „Zjednoczenie rzeczypo* 
spolitych środkowej Ameryki** się 
rozchwiało, udało się Carrerza, w 
którego żyłach płynęła krew indy 
ańska, a który należał do partyi 
kościelnej, stać się prezydentem i 
dyktatorem rzeczypospolitej Guate- 
mala, który to rząd sprawował aż 
do Śmierci, tj. do roku 1865. Na 
łożu śmiertelnem uzyskał od władzy 
prawodawczej, że następcą jego 
ogłoszono niejakieguś Cernę, jego 
faworyta i ulubieńca. W r. 1867 
powstała partya. liberalna przeciw 
partyi kościelnej i prezydentowi 
Cerna. Pomiędzy osobami biorącymi 
udział w powstaniu, znajdował się 
także adwokat Justo Rufino Barrios, 
urodzony w r. 1835 w Guatemala 
a pochodzący z krwi czysto kiszpań. 
skiej. Powstanie zostało po niejakim 
czasie uśmierzone, dowódzca po 
wstańców Oruz i inni liberali zostali 
aresztowani i ponieśli Śmieró — 
Barrios zaś ubiegł do Meksyku. 

Z Meksyku podjął w r. 1871 w 
towarzystwie 85 tylko zwolenników 
najazd awanturniczy do Guatemali 
i pobił 200 żołnierzy wysłanych od 
rząda; na wiadomość tę przybiegła 
do niego znaczna liczba uzbrojonych 
liberałów —w dwa miesiące później 
wkroczył na czele 5000 wojska jako 
zwycięzca do miasta Guatemala, 
zkąd Cerna był uciekł. Liberał 
Granados został mianowany prezy - 
dentem  Guatemali, podczas gdy 
Barrios zajął naczelnietwo nad 
wojskiem; lecz wkrótcó zaczął pod- 
kopywać znaczenie prezydenta i w 
r. 1873 zmusił władzę prawodawczą 
do uznania go prezydentem, na 
którym to urzędzie utrzymał się aż 
do swej Śmierci. 

Partyę kościelną prześladował z 
największą surowością i okrucień - 
stwem, lecz pomimo tego przyczynił 
się znacznie do polepszenia szkół, 
zaprowadził koleje i telegrafy i 
wzniósł handel. Gdyby ambicya 
jego była poprzestała na rządzeniu 
w Guatemali, byłby może długie 
jeszcze żył lata, bo był ulubionym 
w niższej klasie ludności, a przez 
odwagę swoją umiał zawsze uśmie- 
rzyć bunty przeciwko jego rządowi 
skierowane, przyczem mu pomagali 
zwolennicy jego zajmujący wszystkie 
uczędy i prasa, która musiała czy- 
nić, co rozkazał. 

Ambicya jego sięgała tymczasem 
dalej; chciał się bowiem stać panem 
całej środkowej Ameryki, W r.1875 
usiłował już przez kongres zwołany 
osięgnąć cel swój, tj. aby pięć rze- 
esy pospolitych środkowej Ameryki 
złączyły się w jedno państwo. 

Gdy mu się to nie udało, uderzył 
w r, 1876 na rzeczpospolitą San 
Salvador, podbił większą część kraju 
i zmusił ludność do ogłoszenia tam» 
tejszym prezydentem zwolennika 
swego Rafała Zaldivara. Przez 
zagrożenie wojną zmusił także rzecz: 
pospolitą Honduras, że tam został 
obrany prezydentem przyjaciel jego 
de Soto. Mając San Salvador i Hon. 


miarę. 


-Teodor d. Wikoryasz 


POLECA 
SWÓJ 


Skład krawiecki, 


JAKO I TEŻ 


gotowych ubiorów męzkich, 


() bielizny (koszul wierzchnich 
i ispodnich,) kołnierzyków, kra- 
watek, kapeluszy i t. d. 


Zarazem wykonuje wszelkie obstalunki na 


Rewerendy i ubiory dla księży wyko- 
nuje starannie i w jak najkrótszym czasie, 


Skład i pracownia znajduje się obecnie 


699 Milwaukee Ave., 


CHICAGO, ILL. 


duras za gobą, spodziewał się przy: 
musić także Nicaraguę i Costa Rica 
do ustalenia jeduej rzeczypospoli 

tej środkowo - amerykańskiej pod 
jego zwierzchnictwem. Przed dwo 

ma laty zwołał znów kongres, który 
miał uszynić to, czego żądał; gdy 
mu się zamiar jego znów nie udał, 
przedsięwziął za pomocą oręża prze» 
prowadzić złączenie się państw, 
których zwierzchnikiem chciał się 
stać. 

Tymczasem Zaldivar, dawniejszy 
jego zwolennik i przyjaciel, prezy- 
dent rzeczy pospolitej San Salvador, 
odpadł był od niego zupełnie. Po~ 
miino tego postanowił Barrios prze- 
prowadzenie swego planu i pomimo 
napomvienia ze strony Meksyku i 
Stanów Zjednoczonych, uderzył na 
San Salvador, aby państwo to zmu! 
sió do poddania się jego woli i za» 
razem dodać odwagi rzeczypospolitej 
Honduras, której prezydent de Soto 
wciąż jeszcze był jego przyjacielem. 
Lecz skoro przeszedł granicę, woj 
sko jego zostało porażone i sam 
zęinął. 

Przeciwnicy jego usiłują obecnie 
zniszczyć całe jego dzieło. Wojsko 
Guatemali zostało pobite przez 
wojska ze San Salvador a wojsko 
Nicaragui wkroczyło do Honduras, 
gdyż rzeczpospolita ta była w zwią- 
zku z Barriosem, aby i tam zwo- 
lenników jego przymusić do ustąpie 
nia, Na granicy północnej Guate- 
mali stoi wojsko meksykańskie, go- 
towe w każdej chwili podać rękę 
nieprzyjaciołom byłego prezydenta. 

Tymczasem w Guatemali stoją u 
rządu jeszcze przyjaciele Barriosa; 
prezydentem został zamianowany 
dawniejszy jego wiceprezydent, a 
ministrami są także byli jego zwo- 
lennicy . 

Co się tyczy samego  Barriosa, 
nie był on lepszym ani gorszym, 
jak inny jaki z despotów i dykta 
torów Środkowej lab południowej 
Ameryki; tyle trzeba uznać, że po: 
mimo despotyzmu wiele się przyczy- 
nił do dobrobytu swego kraju. Nie- 
które czasopiema porównywają go 
nawet z Bismarkiem. Rzeczą jest 
pewną, że oprócz żądzy posiadania 
najwyższej władzy, starał się także 
0 napełnienie siej kieszeni, bo w 
czasie swego urzędowania zgromadził 
niezmierny majątek. 


Tu iowdzie. 

* We Włoszech jest 4,800,000 drzew 
cytrynowych, wydsjących 1,260,- 
000,600 cytryn rocznie, 

* Ze stanu North-Carolioa wybie- 
ra się dużo czarnuchów do rzeczy- 
pospolitej Liberia w Afryce. 

* W całuj Rosyi wychodzi tylko 
625 czasopism peryodycznych, a 
więc mniej nawet jak w Chinach i 
Japonii, 

* Paryżanie zjedli w roka ze- 
szłym około 13,000 koni, małów i 
osłów., 

* Strong City -w stanie Kansas, 
jest jedynem miastem tego stanu, 
które nie ma długów. 

* Raport Stowarzyszenia dla 
zapobieżenia występkom opiewa, że 


w roku zeszłym młodzi ludzie o- 
bojga płci (nieliczący jeszcze lat 
21) popełnili następujące zbrodnie: 
morderstwa 74, usiłowania morder - 
stwa 104; kradzież z wył: mem 
78, rabunek na publicznej drodze 84, 
wielką kradzież 72, zwyczajną kra- 
dzież 220, fałszerstwo 18, podpalenie 


4; mężobójstwo 2; wyrabianie fał: - 


szywych pieniędzy 5; 5 usiłowało 
wykoleić pociągi, pocztę okradło 4; 
złodziei kieszonkowych było 8, 
samobójstwo popełniło 37, 24 usi- 
łowało popełnić samobójstwo. I 
stniała także banda młodych zbrod- 
niarzynieliczączych jeszose lat 10 
z których każdy przysiągł że zabije 
Swą matkę. Jeden z nich chciał pró- 
bę odbyć na służącej swej matki, ta 
jednak nie chciała zezwolić, a w sku- 
tek tego cała sprawa się wydała. 


Humor i prawda. 


— Matka: „Tomaszu, juž nie 
raz ci mówiłam, że masz jeść widel- 
cem, a nie palcami“. Tomek: „Ale 
mamo, przecież palce istniały, nim 
wynaleziono wi 'elce'*, Matka: „Pra- 
wda synn, lecz wid loa były wynale- 
zione, nim twoje palce okazały się na 
świecie. 

— Pani de sto jacea Big u 
niej chudziaka: aje S'ę, że pan 
znasz się dobrze na koniach, Jakim 
sposobem poznaje się wiek konia?<, 
Chudziak: „Po jego zębach“, „A 
tak, słyszałam już o tem dawniej, 
lecz zapomniałam. Czy możnaź pc- 
znać wiek wszystkich zwierząt w 
ten sposób?“ Chudziuk: „Tak pani, 
mogę poznać wiek kury po zę- 


bach.* Pani: Kura nie ma prze- 
cież zębów. Chudziak: „Lecz ja 
mam,* 
— eo 
Nekrologia. 


— W Skrzebowie pod Raszkowem 
umarł w dniu 15 marca Fil p Miel- 
carkowicz. 

— W Jntrosinie pożegnał sią z 
tym Światem w dniu 13 marca ka. 
O. Koprad Pokojski licząc lat 76. 

— W Miłosłąwiu umarł w dnia 
20 marca Marceli Grochowski, 

— W Poznaniu umarł w dnia 19 
marca Marceli Brzeski, 


— W dniu 19 marca br. pożegnał; 
się w Chicago z życiem docz:siem 
Józef Chaukowski  pozostawiwszy 
po sobie w smutku  pogrążonych 
syna i żonę, którzy o tem zawiada- 
miają krewnych i znajomych, by 
raczyli za duszą jego westchnąć do 
Boga. 

Maryanna EE APE 
i syn Ignacy Chaukowski. 

— W Bryan, Texas umarła, w 
dniu 2 kwietnia Maryanna z Jaku- 
bowskich, zamężna Polus o czem 
krewnym i znajomym donos my w 
smutku pogrążeni bracia. 

Michal i Stanist iw Jakubowscy 
z Chicago. 


„Więc mi odmawiasz przysługi, której się 
tylko po przyjacielu spodziewać mogę!“ rzekł 
król z przyciskiem. 

„Przebacz Najjaśniejszy Panie uniesieniu me- 
mu,“ odpowiedział pomięszany Tarło, „osoba 
W. K. Mości jest narażona na niebezpieczeń- 
stwo, pragnąłbym życie moje jej obronie po- 
święcić." 

„Umiem ja cenić twoją przychylność, rzekł 
król podając rękę Tarle: „Szlachetna jest two- 
ja żądza chwały, łatwiejbyś ją zapewnie wśród 
bojów mógł zaspokoić, lecz lubo mniej świe- 
tnem będzie twoje powołanie, czuwając nad 
bezpieczeństwem moich dzieci, większego je- 
szcze prawa do mej wdzięczności nabędziesz 
świadcząc usługę, ktorą tobie tylko powierzyć 
mogę, jak gdybym ciebie walczącego przy moim 
boku widział. Ach znajdziesz jeszcze, znajdziesz 
tyle sposobności do poświęceń i krwi przele- 
wu; młodość twoja i klęski kraju ręczą za to, 
że się z orężem w ręku o chwałę będziesz nieraz 
mógł dobijać.“  Ucałował Tarło podaną sobie 
rękę królewską i pośpieszył czynić przygoto 
wania do podróży. - 

Gdy się to w mieszkaniu Stanisława działo, 
zjeżdłali się zwolua panowie radni do zamku 
wezwani; jedni zdjęci ciekawością, coby mogło 
być powodem do tak późnego zebrania, 
drudzy przejęci trwogą, która w nich wewnętrz- 
trzne przekonanie wzbudzała. Pierwszymi przy 
byli na pokoje zamkowe, Wielki Hetman Ko- 
ronny i Prymas. 

„Ten nagły obrót rzeczy,“ rzekł Prymas 
wszedłszy na pokoje z Hetmanem, „mocno 
mnie zastanawia i wacham się jeszcze dać wią- 
rę wieściom, które się rozchodzą." 

Hetman obejrzawsży się na wszystkie 


strony i przekonawszy się wprzódy, że i w |tylko jeden środek pozostaje." 


bocznych pokojach nikogo nie było, poprowa- 
dził Prymasa do okna i rzekł tajemnie: 


„A to jaki?“ 
„Oto, dać się wziąść w niewolę wraz ze 


„Wszystko jest niezawodnie prawdą, co tylko | Stanisławem; bo tak przed Augustem jako i 


% pojmanego posłańca wybadano. 
wiedzieli, że to nastąpi, Ale nie ma się czego 
obawiać, bo król żadnego na nikogo nie może 
mieć podejrzenia; zwołał nas dzisiaj, bo się 
chce narądzić, co czynić w tej okoliczności.“ 

„Mnie się zdaje, Że najpierw o nas sa- 


My dawno | przed Karolem będzie można utrzymywać, iż 


się przemocy uległo.“ 

„A kto wie jak się z nami jako jeńcami 
obchodzić będą?“ 

Tę rozmowę przerwało przybycie kilku 
osób a mianowicie biskupa poznańskiego, wo- 


mych radzić należy,“ odparł Prymas, „bo ja z | jewody sieradzkiego i wielu innych radnych 


mojej strony nie ufam nikomu i zapewne na 
Augusta tutaj czekać nie będę. Nie byłem z 
nim w Żadnem tajnem porozumieniu, nie za- 
służyłem sobie na jego względy, dopierom się 
wczoraj o jego zbliżaniu dowiedział, i ta wieść 
trwogą mnie przejmuje. Kto wie czy się nie 
będzie mścić na nas za uznanie Stanisława. 

„Jæ wprawdzie nie mogłem działać oso- 
biście w tej całej okoliczności,‘ mówił dalej 
Hetman, „ale mam swoich wiernyca, od któ- 
rych wiem o wszystkich obrotach Augusta i 
Karola. Że pierwszy będzie na ten raz zwy- 
cięzcą, Że opanuje Warszawę, o tem jestem 
przekonany, bo któż mu się tu oprze; te 
6000 wojska, które pod mojemi rozkazami 
zostają, zrobią wprawdzie co ja rozkażę, ale 
choćbym i chciał działać przeciwko Sasom, cóż | 
mi z tego przyjdzie? nie oprę się ich przemocy 
a narażę sobie Augusta. 

„Tak“, dodał żywo Prymas, „ale kto się 
jego stronnikiem ogłosi, na tym mścić się bę- 
dzie Karol, jak tutaj z wojskiem nadejdzie, za 
odstąpienie Stanisława. Oj smutne, smutne 
czasy; w których nie można zgadnąć jakiej się 
strony trzymać wypada.“ 

„Mnie się zdaje,“ rzekł Hetman, ,,że nam 


panów, tudzież jenerałą Horna. Prymas od- 
bierał od wsżystkich przybywających pokłon 
uszanowania, wszyscy usiłowali wyczytać w 
jego twarzy objaśnienie wątpliwych okoliczno- 
ści, i po uradowanem lub smutnem jego wej - 
rzeniu o przedmiocie narady i o czasowych 
wypadkach * wnioskować, Lecz zręczny ten 
uczestnik władzy najwyższej, który mógł być 
jeszcze poczytany za naczelnika narodu, dla 
zraucenia z tronu jednego, a nie ustalenia je- 
szcze na nim drugiego króla, umiał zachować 
ten wyraz powagi i obojętności, który ani na- 
dziei ani trwogi nie wzbudza, Niektórzy z 
przedniejszych panów zapytali go otwarcie o 
powód dzisiajszego zebrania, inni o to, jak 
dalece zasługują na wiarę rozsiewane wieści o 
nadciąganiu wojska Augusta? lecz on odpo 
wiadał na wszystkie zapytania zimno, bez 
otworzenia stanowczego zdania, i powtarzając 
to tylko, co już każdemu wiadomem było. 
Jenerał Horn zbliżył się także ku niemu, 


i znalazł uprzejme przyjęcie, lecz równą jak 
inni obojętność i wątpliwość w jego rozmowie. 
Od niego przeszedł tenże jenerał do Hetmana 
i biorąc go na bok rzekł: 
podobno mieli do czynienia, panie Hetmanie." 


„Jutro będziemy 


„Jakto?“ zapytał tenże udając zadziwio- 
nego. 

„Wiadome W. panu zbliżanie się Augusta 
wymagać będzie po nas poświęcenia sił wszel- 
kich, do kilkodniowej przynajmniej obrony.“ 

„Więc Pan jenerał dajesz wiarę wieściom, 
które się po mieście rozchodzą? 

Spojrzał się na niego Horn z miną śledczą 
i rzekł: „a czy pan Hetman wątpi o ich wia- 
rogodności?* 

„Jeżeli tak jest,“ rzekł Hetman spokoj- 
nie, „to nam trzeba myśleć o środkach obro- 
ny.“ 

„Bez wątpienia — dodał — użyjemy i 
groźby i przymusu, aby każdego zdolnego 
broń nosić w Żołnierza zamienić.“ To mówiąc 
oddalił się od Hetmana, który za nim z szy- 
derskim uśmiechem poglądał. Po sposobie, w 
jakim się obecni z tymże jenerałem obchodzili, 
można było sądzić o ich zamysłach i wido- 
kach. Jedni obojętnie na niego patrzali i ani 
zbytniej uniżoności, ani pychy, za zbliżeniem 
się jego ku nim nie dawali dowodów; ci po - 
stępowali otwarcie w' przygodach pospolitych, 
i wierni nowo obranemu królowi, o jego tylko 
względy dbali. Inni okazywali pewną powierz- 
chowną dumę i wyższość za zbliżeniem się 
Horna; w ich Spojrzenia, w ich układności 
czytać można było te wyrazy: „Niedługo już 
trwać będzie twoje panowanie, panie Jenerale.' 
Inni nakoniec, dawali mu dowody uprzedzają- 
cej grzeczności i uniżoności, umykali mu się 
z miejsca pokornie, zdawali się chcieć uprze- 
dzić jego życzenia; lecz w twarzy ich widać 
było chytrość, a gdyby kto mógł był widzieć 
co się w ich sercu działo, byłby się przekonał, 
Że chęć utajenia skrytych porozumień z nad- 


PB, 1 Tow. 


ciągającem . wojskiem i obawa odkrycia lub 
domyślenia się onychże, przyczyną tej uniżo- 
ności były. 

Po godzinie oczekiwania i wzajemnego 
ukrywania właściwej swojej postaci przez każ- 
dego niemal z obecnych, jakby się zamasko- 
wany na redutowem zgromadzeniu znajdował, 
otworzyły się podwoje pokojów królewskich, i 
marszałek dworu, Poniński, okazał się naprzód, 
oznajmując przybycie króla, za nim inni dwo- 
rzanie i nakoniec monarcha w towarzystwie xię 
cia Aleksandra Sobieskiego. 

Powitawszy król uprzejmie zgromądzonych, 
zajął miejsce i zwiastując im w czułych wy- 
razach smutną przygodę, która była powodem 
do zwołania rady o tak późnej porze, dodał w 
końcu: 

„Nim stanowcze przedsięweźrniem kroki, 
postunowiliśmy zasięgnąć rady waszej; żądamy 
otwartości zupełnej w objawieniu zdania, i go- 
towi jestesmy na wszelkie poświęcenie, byleby 
dobro ojczyzny z nich wypłynąć mogło. Po- 
mbpijcie pancwie moi, żem przyjął to berło dla 
tego tylko, aby pokój znękanemu tylą klęskami 
krajowi przywrócić, i że gotów jestem złożyć 
koronę, jeżeli dłuższe jej piastowanie nowe ma 
zlać nieszczęścia na ojczyznę moję.* 

„Najjaśniejszy Panie,“ rzekł Hetman, „jak- 
kolwiek zatrważające być mogą wieści o zbli- 
żaniu się nieprzyjacielskiego wojska, ja je prze- 
sadzonemi być sądzę, i nie widzę tego niebez- 
pieczeństwą, któreby do chwycenia się osta- 
tecznych środków W. K. M. znaglać miało. 
Rozumiem, iż wojsko któremu mam zaszczyt 


dowodzić, wraz z oddziałem JP. jenerala Hor- 


na, wystarczy na odparcie wszelkiej napaści, 
dopóty przynajmniej, dopóki N. król Szwedzki 


. 


ze zwyciąskiem wojskiem na odsiecz Z ae | oaa oya iii seyis woski z ode say m nie 
przybędzie.“ 

Po nim zabral głos w łacińskim języku 
jenerał Horn, i zwięźle się tłómacząc radził, 
aby wszyst kich mieszkańców stolicy wezwać 
do jej obrony; twierdząc iż o to tylko idzie, 
aby dni parę nieprzyjacielowi przystępu do niej 
wzbronić; bo jeżeli August jutro się pod jej 
wałami okaże, to go Karól pojutrze z tego sta- 
nowiska wyprze. 

„Rozumiałbym,* rzekł Prymas, „iż pró- 
żneby były usiłowania W. K. M. w odpiera- 
rąniu przemagającej siły. Jeżeli niepewne są 
wieści o liczbie nadciągającego wojska, należy 
naprzód dokładniejszą w tej mierze powziąść 
wiadomość, a potem dopiero o sposobach bro- 
nienia miasta myśleć i radzić; jeżeli zaš z 
pewnością W. K. M. jest wiadomem, że woj- 
sko Elektora saskiego 20,000 wynosi, roztro- 


pność radzi nie narażać się z nim na nierówną: 


walkę.“ 

„Nie daj się uwodzić, Milościny królu,“ 
dodał osłabionym głosem biskup poznański, 
„nadzieją odparcia przemagającej siły; nie na- 
rażaj świętej osoby twojej na widoczne nie- 
bezpieczeństwo. Opuść stolicę; wielu z nas, a 
ja pierwszy starością i chorobą znękany, sta- 
nie się wprawdzie nieszczęśliwą ofiarą zmiany 
okoliczności, lecz bylebyś ty Panie oszalał, 
to nadzieja zbawienia ojczyzny przy nas zosta: 
nie. « 

„Ja oświadczam, rzekł Żywo jenerał Horn, 
„Że się raczej dam zagrzebać w gruzach tego 
zamku, aniżeli cobym miał bez walki ustąpić 


ze stolicy. * 
„Hańbąby było,“ dodał Hetman, „„ustępo- 
wać nie zmierzywszy się z nieprzyjacielem.'* 


(Ciąg delszy nastąpi.) 
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Ostatnia Moda 


——— 


Najtańsze Ceny. 


——— 


| — 


Za gotówkę 


lub łatwe wypłaty tygodniowe albo miesięczne 


—— 


u — 


JAMESA CASEY 


147 i 149 W. Madison ulicy, rog Union. 


Meble do -pokoju bawialnego, Szafy do 


książek; Sprzęty do każdego pokoju, Składane 


łóżka, zresztą wszystkie 


Meble. 


1000 wałków aksamitnych : brukselskich dywa- 


` nów i Ingrain kobierców. 


„Piece do gotowania i ogrzewanią i wózki 


dla dzieci, 


Przychodźcie wszyscy. Skład jest otwarty w wieczór 


K. Dorszynski. 


` > | E 


SKŁAD POLSKI 


gctowych 


UBIORÓW MĘZKICH 


jako i też 


dla młodzieży i chłopców, 


Bielizny, Koszul wierzchnich 
i spodnicn, Kołnierzyków, 
Krawatek, Kapeluszów itd. 


Zarazem wykonujemy wszelkie obstalunk? 
podług miary i najnowszej mody i po nej- 
przystępniejszych cenaćh. 


Skład nasz. znąiduje się 


630 


Milwaukee Avenuo, 


blisko Noble ulicy. 


DORSZYŃSKI. _ 


CHIGAGO. 


— W eeszłą śrotę zabił 23 letni 
Edward Lambert teściową swoją 
Annę A. Malligan mieszkającą pod 
No. 134 S. Desplaines ulicy, ranił 
potem swą Żonę wystrzałem z rewol- 
weru, a następnie zadał sam sobie 
ranę śmiertelną. 

— Urny wyborcze 3 okręgu wy- 
borczego trzeciej wardy zostały slira- 
dzione i prawdopodobnie zniszczone. 
Niewiadomą jest jeszcze rzeczą, kto 
był właściwą przyczyną tej zbrodni, 
przez którą około 800 obywatali utra- 
cito swe głosy.. Aresztowano jedna- 
kowož już kilku którzy bezpośrednio 
-brali udział w tej sprawie. Urny 
czyli skrzynie wyborcze zostąwiono 
w biórze Howlanda pod No. 188 


"22 ulicy, gdzie się odbyły wybory 


tegoź okręgu. Howland był jednym 


`z sędziów wyborczych, i miał oddać 
"ray klerkowi miasta, czego nie 


uczynił, Jako podejrzanych o kra- 
dzież tę, aresztowano woźnicę Filio, 
i Balonistę O”Kecfe. Republikanie 
twierdzą, że demokraci spowodowali 
kradzież głosów, demokraci zaś za- 
Fzucają czyn .ten republikanom, W 


„kilku doiach -dopiero dowiemy się 


może, kto był sprawcą, 

— Pomiędzy strajkerani z fabryki 
McC>rmicka i oddziałem tajnej polioyi 
Piokertona strzełącego robotników 
którzy zajęli miejsce strajkerów wy- 
buchłu w czwartek zeszły walka. 
Padło około 100 wystrzałów, Nie 
jakiś Rosh przechodzący 22 ulicą 
zost ł niebezpiecznie raniony. Are- 
sztowano 4 osoby, 

— Edward Lambert, który w dnia 
8 'bm. zamordował swą teściowę i 
ranił swą Żong, umarł w dniu 10 
bm. wskutek ran sobie samemu za- 
danych. 

"— W przeszły piątek zastrajkowało 
około 700 robotników w fabryce 
kompanii „Chicago Malleable Iron 
Work:*, żądając podwyższenia płacy 
o 15 procent, Kompania ofiarowała 
im 10 pro., i robotnicy wrócili do 
pracy, 

— Jan Final, mieszkający pod 
No. 985 W, Madison ulicy zwrotni- 
karz, na Milwaukee i St. Paul kolei 
został w przeszłą sobotę na rogu 
Artesian Ave., i Kinzie ulicy tak 
niebezpiecznie pomiędzy dwoma wa- 
gonami zduszony, że w kilka minut 
potem wyzionął ducha, 

— Btrajk robotników w fabryce 
tniwiarek MeCormick'a zakończył się 
w przeszłą sobotę, kompania zgodzi- 
wszy się na wszystkie żądania ro- 
botaników. W poniedziałek powrócili 
wszyscy do pracy. 

— Myśleliśmy, ź9 wiosna już na 
dobre zawitała, lecz piedziela okazała 
nam, że tak nie jest. Przez prawie 
całą niedzielę bowiem padał śnieg, 
poozem w nocy nastąpił dość silny 
mróz, 

— Tragedya, jakie się często w 
naszym grodzie wydarzają, odegrała 
się .. znów . tutaj w piedzie- 
lę po południu. Jerzy N. An- 
derson, (liczący 24 lat), zamieszkały 
pod No. 74 Cherry ulicy, żył już od 
dawniejszego czasu w nieprzyjaźni 
z Danielem. Hurley. Obaj uczęszczali 
często do domu Jakuba Kerwin, pod 
No. 68 W. Division ulicy, który 
jak powiadają, nie był także bardzo 
łaskawy na Andersona, ponieważ 


„ten okazywał młodej jego małżonce 


więcej względów, jakby tò był w 


obec zamężnej niewiasty powinien był 
czynić. Anderson i Hurley pobili się 
już dwa tygodnie” temu. w domu 
Kerwina. W niedzielę zeszli się 
znów w domu Kerwina, gdzie się 
także znajdowali inni młodzi ludzie. 
Jak ta już tutaj jest zwyczajem, 
posyłal co chwilę do pobliskiego 
salonu po piwo. Gdy już trochę 
w im głowie zaszumiało, poczęli da- 
wniejszy swój spór i postanowili 
rozstrzygnąć sprawę na piąstyki na 
łącę na poblizkim „,Głoose Island. 
Q»kolwiek po piątej wyszli wszyscy 
z domu, zmierzając ku mostu, łą- 
czącym W. iE. Division ulice. Gdy 
już byli przeszli przez tór C. i N. 
W. kolei żelaznej, spostrzegł Jakub 
Kerwin, że Anderson trzyma w ręce 
rewolwer i zażądał aby go schował 
do kieszeni; Anderson zaś odpowie - 
dział mu, aby nie wtykał nosa, gdzie 
mu nie potrzeba. Zdaje się że Ker- 
win w tej chwili schwycił Andersona 
za rękę; natychmiast padł wystrzał 
a Kerwin upadł na ziemię, uderzając 
głową o kamień, i natychmiast prze- 
stał żyć. Świadkowie chcieli An 
dersona zatrzymać, lecz tenże wywi- 
jając rewolwerem zbiegł, Uciekając 
wystrzelił jeszcze dwa razy do wo- 
żnicy, który go chciał zatrzymać, 
lecz chybił go i wkrótce znikł Ści- 
gającym go z widoku. Dopiero 
około 6 godziny znalazła go policya 
ukrytego w pewnej stajni na „Goose 
Island“. _ Policyi oświadczył, że 
strzelił do Kerwina, ponieważ tenże 
uderzył go pięścią w głowę. 

— Zwracamy uwagę pań polskich 
na ogłoszenie p. Jadwigi Przybyliń- 
skiej pa pierwszej stronicy „Gazety 
Polskiej. 


WASHINGTON. 


Washinglon, 9 kwietnia, — 
Kapitan Norton, dowódzca amery- 
kańskiego okrętu wojennego „„She 
nandoah“ wylądował w Panama z 150 
ludzi dla obrony interesów amery- 
kańskich. Minister marynarki zo- 
stawszy o tem uwiadomiony posłał 
mu następujący telegram Zadaniem 
pańskim jest obrona własności sto- 
warzyszenia kolejowego i okrętowego 
io ile można zajęcia Się, aby droga 
handlowa była otwartą. W krokach 
nieprzyjazoych stronniętw nieprzyja. 
zoych nie możesz pan żadnego brać 
udziału ani też sprzyjać jednemu i 
drugiemu stronnictwu. 

— Tutejszy poseł Stanów Zje- 
dnoczonych „Colombia“ został u 
rzędownie uwiadomiony od swego 
rządu, że wyjąwszy zawieruch w 
Panama, Sabanilla i Santa Marta 
po całym kraja panuje spokojność. 
Rząd wyśle wk-ótce 1500 żołnierza 
dla uśmierzenia powstania w Pana 
ma, 

Washington, 9 kwietnia.—Mshan, 
komondor statku wojennego „, Wachu 
sette'* donosi ministrowi marynarki 

telegr=ficznie ez San Salvador: że 
Barrios, prezydent Guatemali po- 
niósł śmieró z pewnością. Wojsko 
Nicaragui wkroczyło do Hendaras i 
pobiło wojsko Guatemalskie. Prez. 
Zaldiyar zawarł przymierze z Me- 
ksykiem. Złączone wojska mossy- 
kańskie i Nicaragui mają postąpić 
ku miastu Guatemala, 


nam 


Washinglon, 9 kwietnia. —Pod- | koleiły się w dniu 8 bm. dwa wa- 


czas wielkiej burzy, która tutaj | gony. Jedenaście osób zostało po- 
piorun uderzył kaleczonych, trzech dość viebezpie- 


panowała wczoraj, 


trzy razy w pomnik Washingtona. 
Badan'a okazały, że nie został by- 


najmniej nadwerężony. 


Washington, 10 kwietnia.— Bayard 
minister stanu żostał uwiadomionym 
przez posła w środkowej Ameryce, že 
Barriolos zajął miejsce prezydenta 
Guatemali. Zarazem otrzymał wia- 
domość, že żona i dzieci po Barrio- 


sie udały się do San Francisco. 
— Whitney, minister 


nego , Galena“ następujący telegram: 
Wojsko nasze strzeże obeonie oba 
końce linii kolejowej na przesmyku 
Panama. Pomimo tego podróżni 
nie czują się jeszcze bezpiecznymi 

— Poeztmistrz jeneralny poprosił 
dzisiaj 14 inspektorów pocztowych, 
aby wzięli swą dymisyg, chcąc przez 
t» zmniejszyć wydatki wydziału po- 
cztowego. „ 

Washington, 11 kwietnie.— Komitet 
czarnuchów okręgu Columbia od- 
wiedził dziś prez. Clevelanda, a pro- 
ezgo go aby w rocznicę emancipa- 
cyi wsiął udział w procesyi różnych 
stowarzyszeń  nygrów podał mu 
adres, w którym znajduje Bię nastę- 
pująca uchwała: 
imieniu 70,000 kolorowych oby wateli 
żądamy od administracyi uznania 
podług zasług, równouprawnienia, 
korzyści edukacyi w całym kraju. 


marynarki 
odebrał od komandora okrętu wojen- 


Uchwalono, że w | burga ukradziono 


— W Shenandoah zawaliła się w 
tych dniach część kopalni „Cuyler“, 
10 ludzi zostało żywcem pogrzeba- 
nych. Dotąd nie odszukano jeszczć 
trupów, gdył przedsięwzięcie to jest 
połączone z wielkiem niebezpieczeń- 


stwem, 


— W Huntingburg, Ind., wykoleił 


się w doiv 10 bm. wagon pasażerski, 


James Freemace został zabity a kil- 


ka innych niebezpiecznie pokaleczo 
nych, 
— W dbia 10 bm, 


wysokości 25 stóp, Dwóch ze służby 
kolejowej (bracia Fuller) zostali 
Zabici. 

— W przeszły piątek pękł w 
szybie No, 5 w Yorktown, Pa., ko- 
ciół parowy zabijając palacza Edwarda 
Gentons. Palacz James Boyle został 
niebezpiecznie poparzony. 


Zbrodnie i przestępstwa. 
— Na pociągu w pobliżu Pitts- 
Tomaszowi Me 
Clintock z Chicago, No, 18 Wil- 
lard Place, 85000 w gotówce i we- 
kslach. 

— W domu obłąkanych w Nash- 


Prez. obiecał nygrom uznania ich | Ville, Tenn., zabił obłąkany: L K, 
praw, obiecał takžeže weżmie udział | Flderidge dwóch dozorców kijem. 


w ich pochodzie i na wieczór w fe- 
stynie przez nich arządzonym. 


— W Columbus, O., został Fry- 
deryk Greiner skazany na Śmierć 


— Prezydent zmienił karę ńmierci | 78 morderstwo Małgorzaty Seeling, 
Franciszka Minora, który w dwóch Zostanie powieszonym w dniu 24 
instanoyach na utratę Życia był ska- lipca. 


zany, na dożywotne więzienie, 


— Fałszerz Alvin Alvin z Wal- 


Rząd odebrał wiadomość ze źró- | 90tt, Vt., był w tych dnisch ściga- 


dła nie urzędowego że 


plemiona Crow, Cheyenne i Piegan la. Widząc, 
w północnej części stanu Wyoming | wJStrzelił 4 razy do ścigających | cyami Krondzstadtu i nie było można 


iodyańskie | 2y przez oficerów prawa w Manson, 


że nie będzie mógł ujść, 


się przysposabiają do powstania i Że | 89, nie raniąc nikogo, a następnie 


osadnicy biali znajdują się w nie- | wystrzelił sobie w głowę zabijając | ny swej, pomimo że ckręty francuz- 


bezpieczeństwie. 


AMERYKA. 


W Totedo, O., przeprowadzili re- 
publikapie wszystkich swych kan- 
dydatów podczas ostatnich wybo- 
rów z wyjątkiem burmistrza i ko- 
misarza policyi. 

— Amor Smith, kandydat stron- 
nictwa republikańskiego na burmi. 


się na miejscu. Liczył lat 21. 

W Flauvarsa w pobliżu Richmonć, 
Va., jedenastoletnia dziewczyna zs- 
biła 8 lat liczącego chłopca, ponie- 
waż tenże zjadł jaje jej się należące, 

— W dniu 9 b. m. wystrzelił w 
Popular Bluf Louis Derry cztery 
razy z rewolweru do swej Żony, 
zabijając ją, poczem sobie życie 
także odebrał. 

— W Nowym Yorku powieszono 


strza w Ciacinoatti odebrał 4000 | w zeszły piątek Jerzego H. Mills, 


głosów większości. 


który w dniu 9 października 1883 


— W stanie Michigan stronni- | zamordował swą żone w Brooklynie. 


otwo republikańskie poniosło poraż- 
kę. Przyczyną ich porażki 
być fazya z prohibicyonistami, przez 
co wiele tysięcy wyborców głosowa- 
ło dla kandydatów demokratycznych. 
Większość demokratyczna w De- 
troit wynosiła 5498 głosów. 

— W Springfield, Ill., stronuictwo 
republikańskie odniosło zwycięztwo. 

— W Cleveland, O., republikanie 
otrzymali większą część urzędów, 


Nowa rada miejska będzie się skła- | Wilkinsburg, Pa. 
i 20 de- | bójstwa była chorobliwość. 


dała z 30 republikanów 
mokratów. 


— W Charleston, S: C., powie» 


miała | sgono w dniu 10 b. m. czarnucha 


Ryszarda Trager za morderstwo 
popełnione na osobie Jana Gethers, 
a w Yorkvilie, 5. C., osernucha 
Columbusa Crawford za zabicie 
Elisona Sanders w dniu 5 paździer 
nika zr. 

— W Pittsburgu zestrzelił się w 
dniu 10 b. m. A.V. Arnold z 
Przyczyną samo- 


— W Milwaukee odebrał sobie 


— Królowa angielska wysłała w | życie w dniu 10 bm. S. C. Mower, 


dniu 8 bm. telegram z Aix les Bains 


we Francyi, gdzie sig obecnie znaj- | seraph“ 


duje, do żony jen. Granta, dopytująe 
sig o Stan zdrowia jenerała, 

— Rząd Canady przestał posyłać 
wojsko do północnego zachodu, spo- 
dziewając się że komisyi wysłanej nie 


redaktor czasopisma ¿Sunday Tel: 

— Nie dawno temu usiłowano 
zamordować gubernatora stanu Ohio, 
Hoadly, za pomocą piekielnej ma- 
szyny. Sprawa ta wydała się do- 


dawno temu uda się ugodzić z pow. | Piero teraz, ponieważ władze zamil 


stańcami. 


czały o tym wypadku, chcąc odszu 


— Na wiadomość o bitwie Mo- | kać osoby winne, co się im dotąd 
skali z Afganami cens pszenicy po- | nie udało. 


szła w Nowym Yorku w górę o 
5 e. w Kansas City o 4 do 6 cen- 
tów. 


Pożary. 
W Newcastle, Pa., spalił się skład 


— Na wszystkich targach amery- | towarów  kolonialaych  Fallertona 


kańskich ceny: pszenicy, kukurudzy, 


i skład cygar A. Barksa. Strato 


owsa, mąki i mięsiwa, poszły w gó- | obliczono ua $15,000. 


rę. 

— Z Winnipeg, Man., donoszą 
pod dniem 10 kwietnia: Z Battleford, 
Mac., nadszedł telegram že Indyanie 
zamordowali w Frog Lake (położo- 


— W Bowersville station spalił się 
młyn braci Rehrbach, Strata wy- 
ncsi $15,000. ; 

— W Martins Ferry, Ohio spalił 
się tak nazwany „Commercial Block“. 


nym o 120 mil od Battleford i 380 | Strata wynosi $44,000. 


mil od Fort Pitt) 14 osób białych 


— Pożar zniszozył w dniu 8 bm 


pomiędzy niemi 2 misyonarzy ka- | wielką fabrykę sprzętów domowych 


tolickich. Z 
1 000 Indyavów otoczyło Battleford 


Przy ataku na koszary zostało dwóch | stóp długi i 100 szeroki. 


czerwonoskórców zabitych. 50 po- 
wstańców zostało aresztowanych, 

— W Petersburgu, Va., spadł w 
dniu 10 bm, znaczny Śnieg. 


M. Lieberta & Co,, w Cincinnati Bu- 
dynek był 6 piętr wysoki, 120 
Strata 
wynosi $100,000, zabezpieczenie 
tylko połowę. 

— Pożar zoiszczył w dniu 11 
bm. w Pittaburgu wielką fabrykę 


— W stanie Iowa prowadzą rój kolorów spółki W. W. Lawrence & 
od niejakiegoś czasu temperenclerzy. | 00: Strata $45,000, zabezpieczenie 


Chcieli nawet aptekarzom zakazać 
sprzedawania alkoholu lub trunków 


80,000. 
— W Edinburg, Ind., spaliła się 


rozpalających. W Dos Moines apte: | ¥ dniu 11 bm. fabryka krochmalu 
karze udali się do sądu a sąd uznał | Samuela Outsinge & Co. Szkodę 
że aptekarze na mocy prawa apte- wyrządzoną obliczono na $75,000. 


karskiego mają prawo sprzedawać 
wódkę bez konsensu powiatowego. 

— W Springfield, Ill, został 
Henry J Shaw z powiatu Cass, 
osłonek domu reprezentantów w dniu 
12 bm. rażony paraliżem. 

— W Nowym Yorku i wielu 
miejscowościach stanu Michi gan spadł 
w zeszły piątek znaczny śnieg, 


— | WB —— 


Z grodu śmietankowe- zas rj pracy 


go. 


(Milwaukee) 


Wybory w.doiu 7 bm. odbyły | został dopiero w 


— Fabryka piecy Mappa % Co. 
w Norfolk, Va., została w dniu 12 
kwietnia zniszczoną przez pożar. 
Strata $30,000. 

— Na 7 piętrze hotelu „Stillman 
House'*, położonego na Euclid Ave., 
w Cleveland, O., wybuchł w zeszłą 
niedzielę pożar, który się szybko ra 

i 5 piętro rozszerzył. Z wielką 
biedą zdołano ocalić 60 təm znaj- 
dujących się służących. Po pięcio- 
zdołano ogień 

Bić. Strata wynosi $68,000. 
„Stillman House“: jest najpiękniej - 
szym budynkiem w Cleveland i 
roku zeszłym 


się bardzo spokojnie. Republikanie | zbudowany za kosztem $500,000. 


wybrali aldermanów w pierwszej, 
siódmej, ósmej i dziewiątej, demo- 
kraci w drugiej, trzeciej, czwartej, 
piątej, szóstej, dziesiątej, jede- 
nastej, trzynastej i czternastej 


Sprawy Polskie i Słowiańskie. 


Ob. Fr. Podlewski, abonent *'Ga' 
zety Polskiej“, zamieszkały w June- 


wardzie. Nowa rada miejska będzie | tion City, pisze: Ktobykolwiek z 
się składała z 22 demokratówi sie- Polaków potrzebował grantu, niech 


dmiu r. publikanów, 


Praca i płaca. 


przybędzie do wyżej wzmiankowa- 
nego miasta, gdzie może dostać 
wybornej roli po 5 dolarów za akier. 
Grunta tamtejsze leżą tylko o jednę, 


— W Lemont, Ill., zastrajkowa:- | dwie lub najdalej trzy mile od miasta. 


ło 1500 robotników w kamienio - ło | Nie 


ach. Podobno mieli się obchodzić 
dość rubasznie z niektórymi „,fore- 


potrzeba więc kupować i tłua 
się po miejscach o 27 mil lub więcej 
od miasta i kolei odległych. Myślę, że 


manami.“ W kamieniołomach Wene- | każdemu będzie się ta okolica podoba- 
berga & Co., poczęto znów pra- | ła, bo jest pokryta pięknem drzewem, 
cować, spółka zgodziw .zy się na żą- | które można do trzech kolei sprze- 


danie strajkerów. 


Nieszczęścia i przypadki, 


dać. Ktoby żądał zaraz domu, może 
go też dostać, bo wielu Szwedów 
dawno tam zamieszkałych, którzy 


— Na Toledo, Ann Arbor & North- | mają budynki i cokolwiek już boru 
western Michigan kolei Żelaznej wy- | wykarozowali, chcą wyprzedać swe 


grunta. Ja sam wykupiłem rolg | Wybory w dniu 7 kwie- 
wraz z domem i stodołą odległą o 
Jest tam 


także kościół polski, co jest najle- 


załamał się 
most pa Baltimore i Ohio kolei žela- 
znej nad Indian rzeką, 8 mil od 
Connelsvil'e, Pa., pod pociągiem ła- 
dunkowym; 19 wagonów spadło z 


| Sinope, cofnęła się do Sebastopolu 


2 mile od miasta tylko. 


pszem dla dobrego Polaka. 
—Donoszę moim krewaym i znajo- 
mym, że opuszczam Gulf Mills, Pa., 
i udaje się na zachód. Listy i ko- 
munikacye proszę na przyszłość 
adresować: 
Joseph Kwiatkowski. 
Radom, Washington Co., 
nois, 


a” Od Pana Leona Rożeń- 
skiego, z Cleveland, odebraliśmy już 
trzy listy, lecz na żaden odpowiedzieć 
listownie nie możemy ponieważ nie 
mamy adresy szczegółowej. Prosimy 
donieść nam dokładny adres. 


Iili- 


——— -< 


Flota rosyjska. 


Flota Rosyi -sklada się z trzech 
dywizyi — gdyż jeograĥiczne jej 
położenie tego wymaga. Praktycznie 
niezmierne jej statki wojenne mogą 
byś tylko używane dla obrony je 
wybrzeża, ponieważ wyckód z morz 
rosyjskich może być zablokowany 
przez flotę o wiele gorszą, jak flota 
rosyjska. W istocie flota rosyjska 
jest ograniczona na dwa morza t. j. 
baltyckie i morze czarne.  Baltyckie 
morze jest po prostu tylko jeziorem, 
do którego klucz znajduje się w po- 
siadaniu Danii; tak samo ma się 
rzecz z morzem czarnem, którego 
wchodu broni Turcya. Mocarstwo 
jakie, któreby chciało szkodzić flo- 
fie rosyjskiej, powinno iś6 przódy 
loty szukać, pytanie zaś jest, czy 
by znalazło okręty rosyjskie. Pod- 
czas ostatniej wojny flota rosyjska 
kryła się haniebnie po za fortyfika* 


ją zniewolić do wyjścia z pod abro 


kie i angielskie ozekały nadaremnie, 
przez kilka miesięcy, chcąc spotkać 
się z Moskalami. Fortyfikacye nie 
mogły w swym czasie byó zajęte 
przez Francuzów i Anglików a 
wielki książe Konstanty, admirał 
rosyjski nie dbał tak bardzo o sławę, 
aby chciał się narażać na wystrzały 
francuzkie i angielskie. Ani fran- 
cuzkie ani angielskie ani moskiewskie 
okręty nie cdznaczyły się w osta- 
tniej wojnie z wyjątkim dwóch ma - 
łych okrętów angielskich, Hecla i 
Driver. 

Na morzu czarnem flota rosyjska 
zniszczywszy flotę turecką w Zatoce 


okręty jaj były używane do obrony 
tegoż portu lub icż spalono pod 
czas jego oblężenia. Moskwa trzy= | 
mała swe okręty w porcie aani je- 

den z nich nie wystąpił przeciw o- 

krętom sprzymierzonych, pomimo 

że ci tego wciąż szukali. Podczas 

ostatniej wojny z Turcyą, Moskalom 

udało się zniszczyć kilka okrętów 

tureckich za pomocą torpedosó +, iecz 

prawdziwej bitwy morskiej, jak się 

to właściwie rozumie pod tem wy- 

rażeniem, nie stoczyła Rosya od 
dawnych lat. Jest jednakowoż 

rzeczą możliwą, że Rosya obecnie 
posiada wielkie żslazae okręta na 

morzu baltyckiem i czarnem i w 

przypadku wojay z Anglią wystąpi 

z swymi olbrzymami  morskiemi 

przeciw okrętom angielskim. 

W flocie baltyckiej posiada Rosya 
10 pancerników tj. ośm gotowych i 
dwa się dopiero bucujące. 

Największym z nich jest „Piotr 
Wielki ** cały zbudowany z żelaza w 
r. 1872, może zamieścić w sobie 9,655 
tun, jest pokrytym 8 cali grubym 
pancerzem, ma maszynę siły 8000 
koni a szybkość jego wynosi 18 
węzłów na godzinę. Admirał Nah 
kimof jest zbudowany ze stali 7906 
tun wielkości, ma pancerz podwój- 
ny 10 calowy, ma posiadać szyb- 
kość 16 węzłów na godzinę. Mo- 
skwa, której budowla jeszcze nie 
jest ukończoną, nie różni się wiele 
od okrętów poprzedzających. Ianymi 
pancernikami są admirał Arkass i 
Dymitry Donskoss mające każdy dwie 
94 tunowe i 14 4 tunowe armaty. 
Podobne do nich są Władimir Mo: 
nomach i Minin, z pancerzem 6 
calowym mające armaty dwie 9 
tunowe i 12 4 tunowe, Dobrymi 
okrętami są także „„jenerał admirał 
i książe edinburgski, a nowy będzie 
skończony w roku przyszłym. W 
ogóle - posiadają Moskale we focie 
baltyckiei 8 dobrych okrętów. 

Ma ona wprawdzie inne pancerniki 
t. j- około 27, lecz to są stare wieżo- 
we okręty zbudowane w r. 1868 do 
1868. Tak nazwanych monitorów 
do obrony wybrzeża posiada Rosya 
13, które mają pancerze od aż do 
T cali grube. 

Na morzu czarnem posiada Rosya 
czyli będzie posiadała 4 pancerniki 
pierwszej klasy, z których najlepszy 
„Katarzyna dopiero w r. 1887 ma 
być skończonym, z który ma być zbu 
dowany z żelaza i stali, ma mieć 
pancerz 15 cali gruby i będzio zaj- 
mował 6 46 tunowych i 7 4 tunowe 
armaty. Sinope, Tchesme i Ale- 
Xander II są okrętami mniejszymi 
podobnie uzbrojonymi jak poprze- 
dnie. Nowgorod i Popoff liczą się 
do okrętów zastarzałych. Do floty 
morza czarnego należą także dwa 
okręty zabrane Turkom podczas 
ostatniej wojny. Oprócz tego po- 
siada Rosya na Baltyku 86 innych 
okrętów nie pancerników, na morzu 
czarnem zaś 12. 

Moskale posiadają także port wo- 
jenny nad wybrzeżem północnego 
oceanu spokojnego, w Nikołajewsku. 
Miejsce to jest dobrze ufortyfiko 
wane, ma warsztaty do  reperacy! 
okrętów, lecz nowych się tutaj nie 
buduje. 

Trzeba jeszcze wspomnieć o okrętach 
na morzu kaspijskiem, które są wszy 
stkie z drzewa, a które s powodu 
dalekiej odległości morza kaspijskiego 
nie mają znaczniejszej wartości. 


tnia. 


przeszedł. 


żeliby Polak miał takowy zająć. 
Całe wybory były w ogóle dość Ści- 
słemi, co widać z faktu, że z 85,100 
oddanych głosów Harrison demokraty- 
czny kandydat na burmistrza odebrał 
tylko 882 głosy więcej jak Ńmith 
kandydat stronnictwa republikańskiej 
go. Oprócz Harrigona przeprowa- 
dzili demokraci Device'go kandydata 
na skarbnika. Z drugiej zaś strony 
zdaje się, że republikanie przepro 
wadzili Plautza kandydata swego 
na urząd klerka czyli pisarka mia- 
sta. Zarazóm został także Wash 
burne kandydat stronnictwa republi- 
kańskiego na rzecanika miejskiego 
wybranym. Harrison ma jak już 
powiedzieliśmy powyżej 382 większo 
ści Devine 1812, Plautz rep. 177 
i Washburne rep. 2272. W połu- 
dniowej części miasta wybrali repu. 
plikanie swych kandydatów na asse' 
sora, kolektora, supervisora i kl: r- 
ks, tak samo w zachodniej części 
miasta, przeciwnie zaś przeprowadzili 
demokraci swych kandydatów: w 
północnej części miasta. 

W pierwszej wardzie przeprowa 
dzili republikanie swego aldermana, 
w drugiej demokraci, w trzeciej 
republikanie, w czwartej republika- 
nie, w piątej demokraci, w szóstej 
demckraci, w siódmej republikanie, 
w osmej demokraci, w dziewiątej 
demokraci, w dziesiątej republikanie, 
w jedenastej republikanie, w dwuna- 
stej republikanie, w trzynastej re 


publikanie, w czternastej republika- |. 
nie, w piętnastej republikanie, w 


szesnastej republikanie, w  siedm- 
nastej republikanie i w  cómnaste 
republikanie. 


TYGODNIK 


Powieściowo-Naukowy 


pierwsze il lustrowane pismo 
polskie wychodzące na ziemi 
amerykańskiej 
w objętości 16 stronnic a każda 
stronnica 9 przy 12 cali, czyli 
cały papier jednego  zumerz 
est 24 przy 36 cali, 
iarnie wychodzi z mej dru- 
karni od Lipca. 


TYGODNIK 


Powieściowo-Naukowy 


czyli 52 numery na rok kosz- 
tuje: 
Dla abonentów „Gazety Pol- 
skiej* naprzód płatnych tylko 
jednego dolara. 


Dla a e bez Gazety 
= ba 3 „Tygodnik Powieściowo- 

aukowy'* i dla tych, którzy 
„Gazety Polskiej“ naprzód nie 
opłacają (chociaż ich jest mała 
liczba ) kosztuje na rok 


dwa dolary. 
Numer pojedyńczy kosztuje 25e. 
Prenumerata na „7ygodnik 


Powieściowo Naukowy“ musi 
być przysyłana całorocznie na- 
przód: 


Wszyscy przysyłający przed- 
płatę na 


TYGODNIK 


Powieściowo- Naukowy 


są publicznie ogłaszani w „Ga- 
zecie Polssiej"* jako wałożyciele 
nowego pisma w Ameryce. 

Kto będzie tak wspaniało- 
myślny a przyśle dwu lub trzy 
letnią prenumeratę nato nowe 
pismo, nie odrzucę, owszem z 
wdzięcznością przyjme * w 
Gazecie pokwituję 

Wasz rodak i sługa, 

Władysław Dymiewicz, 
632 Noble Str,, Chicago, Ill. 


NA TYGODNIK 


POWIESCIOWO -NAUKOWY 


przysłali prenumeratę następu- 
jący panowie: 


1153 J. Lewandowski, Menominee 
1,00 

1154 Igo. Chaukowski, Town Lake 
, 1.00 

1155 W, Wagoner, M wistee (do dwul.) 
1.00 

1156 Ke. St, Marcinkowski, Brooklyn 
1.00 


1157 Michał Słomski, Brooklyn 1.00 
1155 Leonard Lang‘, Ch'czgo 1.0 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
Zapisujący sobie pi erar 
Powieściowo-Naukowy, odbierają 
wszystkie poprzednie mumera 

tegoż pisma. 


Wł. Dyniewicz 


Zła wróżba. 


Powiunibmy zważać na przestrogi, Natura 
daje aam takowe. Nieczynność nerek i pęche- 
rzą jest wróż 4 ni:bszpieczeństwa. Choroby, 
które te części ciata napadają, należą do naj- 
zgubniejszych i długotrwałych sfabości; a 
zwyczsjnie poprzedza je coraz bardziej się 
wzmagająca powyżej wsmiankowana słabość. 
W takich okolicznościach HOSTETTER'a 
STOMACH BITTERS jest najlepszym Brod- 
klem wzmacniającym i pewnym, jako i też 
dobrze działającem lekarstwem. Potrzebny 
stopień enèrgli jest udzielany operacyem 
tych ważnych gruczołów zbierających i wy- 
dzielajgcych soki ciata niepotrzeŁ ae przez 
podniecanie przez Bitters. W tej mierzei w 
innych przewyższają one i eęķ lepszemi jak 
inne za ostre, uryną pędzące środki. Sẹ one 
także leksrstwcm zapobiegającem i dobrem 
dla febry i ograżki i słabości żółciowej; leczy 
także reumatyzm, zatwardzenie, bezellność | 
nerwvwość, Kiedy uczujecie dobrze znane 
oznaki tych słabości, nie ociągajcie się, lecz 
używajcie Bitters natychmiast 


Zdawało się w zeszłą Środę rano, 
że Polak, kandydat demokratyczny 
za radzcą miasta z 14 wardy był 
Szczegółowe zaś obli: 
czenie okazało, że przeciwnik jego 
Fr. Schaack odebrał większość gło: 
sów. Już to między Polakami nie ma 
nigdy jedności, i muszą się zawsze 
znaleźć Targowicznie, którzy wolą 
aby Niemiec dostał urząd jaki, ani- 


regu- | 


HAMBURGSKA - BREMENSKA Geo 


ognia 
w HAMBURGU, Niemczech. 
Zabezpiecza budynki murowane 

i drewniane (frame) i ryzyka ku 


pieckie, — Założona w Stanach 
Zjednoczonych od r. 1853. 


Witkowski i Afel, 


agenci. 


174 La Salle ul., Chicago, Ill, 


J. A. Ganzke 


barla ysi 


* POLECA — 
rupturowe Paski (sprężyste), ha- 
szyny na nieforemne krzyże, Ma- 
szyny na krzywe nogi wszelkiego 
rodzaju, Bindy dla niewiast, Poń 
czochy na kurózowe żyły, Suspen 
sorya, 1 (. d. 


Wszelkie polecenia wykonuję jsk najakuratniel 
zlecone ustnie lub pismiennie. 


:eG-”Trampów nie przyjmuje się 
544 Grand Str. 


NEW YORK CITY, NY. 


P. P. Okoniewski, 
0% MILWAUKEE AVENUE, 


blizko Noble ul. CHICAGO. 


Poleca Szanowne) Polskiej Publiczności 
swoje złote i srebrne zegarki, 
stołowe zegary, wyroby złotni- 
cze, jako też okulary i lorne- 
tki po cenach umiarkowa= 
nych, 


ykonywa roczną gwarancy 


Reperacye 


W. BUDZYŃSKI, 


122 Washington Str. 
Róg Carlisle Str., blisko Castle Garden, 
NEW YORK. 


AGENTURA 


ukrttowa, kolejowa i [nteres 
WEKSLOWY 
Wyrabia karty okrętowe 
aa parowce Bremeńskie, Hambnrgskie., Rouei dame 
skie i Amsterdamskie, 


Bilety kolejowe na wszystkie punkta Stanów 
Zjednoczonych i Europy. 


Zatożona 1851 roku. 


Henry Schellkopf, 


282 i 234 E. RANDOLPH Str. 
OHIJAGO, 1LL. 
furtowna i Cząstkowa Niemiecka 
Grocernia 


— POLEC == 


Prawdziwą Jawa i Mokka kawę, 

Wszystkie | -pągecze zi: lonej i czarnej herbaty, 

Franc. waniilę, czekoladę i cacao, 

Konserwowane mleko szwajcarskie, 

Liebig'a ekstrakt mięsny, 

Szwajcarską mąkę dla dzieci, "3A $4 

Włoski makaron I nudle, 

Swieżą jaglaną kaszę i soczewicę, 

Franc. groch i grzyby, 

Suszone BEIDT, 

Niemiecką wyborową I kartoflanę mgke,% 

Mąkę ryżową i grochową, 

Niemiecki mak, kminek I Jagody j*łowcowe, 

rewidła z śliwek i śliwki francuzkie, 

Suszone gruszki, w'śnie I jagody polne, f 

Niemieckie wrzeciona od kąfzieli i trzewiki 
drewniane. 


a wszystko po najtańszych oenacb - 


Henry Schellkopf, 


HurtownaiCząstkowaGrocernia 
432 IZ3ŁLE. RandelphSt 


Pamiędzy Franklin i M.rket 
Można rozmówić się po polsku. 


Dr. W. Maiewski 
laka prakiycny POLSKI 


mieszka pod No, 


748 Noble Street 


Jest w domu do godziny 10-tej rano, 
od godziny 1?-tej do 2-giej 1 
po 6-tej wieczorem. 
Jeżdci w kontry, jeżeli kilku chorych z jednej 
kolonii z sobą się porozamieje; koszta podróży 
maszą być nadesłane naprzód; uczy akuszerstwa 


W. Slomińska 


Polecam szanownej Publiczności polskiej 1 
szanownym Towsarzystwom Polskim mój 


Składi Praczwnia 


Chorągwiów Kościelnych i Na- 
„rodowych i Szarf, 


w różnych gatunkach 


ODZNAKI 


dia Towarzystw, 
o to, 

Rozety i Palki marszałkowskie 

sawsze na składzie: 

s@- Wszystkie obstalunki wy- 
konuję prędko i po najtańszej 
cenie. 

Redacy! przekonajcie 
się wprzód w polskim skła- 
dzie, zanim pójdziecie de 
obcych, 


W. SŁOMINSKĄ 
679 Milwaukee Av., 


Chicago, Illinois. 


W Księgarni Polskiej 


WŁ. DYNIEWICZA 


Z Mol du, Ciego, UI 


JEST DO NABYCIA 


Józefa Ungra 


kalendarz 


illastrowany 
na rok 


1885. 


(Warszawa) 


Cena 75 centów. 


rge A, Samonski, 


County Constable 
i Wotaryusz Publiczny 


ng Randolph | Cans! tiy, 


CHICAGC. 


A. S. Damskey 
POLECA SWĄ 


pn 
otions, Maki i 
> celany Ład” 
est sarare: dla północno-niemi 
Ragin odo Ameryk ha agentem dis zaa 
Róg 4 ul.i Maple Ave., 


Grand Rapids, Mich. 


DRUKARNIA 
Gazety Polskiej 


CHICAGO. 
Wykonuje wszelkie prace w zakres 


w wszystkich giównych językach, tojest, 
w polskim, angielskim, niemie 
ckim, szwedzkim, norwegskim, 
duńskim, łacińskim, traneu- 
skim, hiszpańskim, wło- 

skim, i portugalskim., 


Aóresować 


W. DYNIEWICZ, 


W połączeniu jest salon. 1 CHIC 160, ILL. 

| ATA O TEE NTT r, 
KATALOG KSIĄZEK | a rsrszertacosy Pięsócwkć, cyi ka 
drukowanych w drukarni „Swzety Polskiej” | Somn- Deiwns powinstkao ubogim nzewczęka 
WŁ DYNIEWICZA, i Zalimie, córce sułtana tureckiego...... c. 6 
W CHICAGO z e g a z tigin kaja i żłm 

j . 2 zh se wyg zd m sj RE 

1. POŚREDNIE POLSKO - ANGIELSKI, książ. tag l TE m idę p 7 pesei e. 0 
ka dla Polaków w Ameryce dla łat %. O KASI, ładnej dziewczynie......-.....--. c. 10 


nan- 
czenia się po angielsku z o ieaniem Waść 
wyrazu, fak ię m A wal 


2. ŻOŁTY GENERAŁ, z 
| samo PE 
450 pda drobnego druku, sKŻ na- 
żeństwa na każdy dzień "Rp 7 ro 
MOE aAa Boga Toa 6 niej 
ry łacińskie, Dr TEY: 

łacińskich, 42 piełać polskich, Kalerierzyk Itd. 
vydanie dla Kobiet........:....... e 75 1 1.50 

« JALI I CZARNI, powieść z życia Litewski. 

ekreślił Jan Sygma.............1-++:-++- c. 
GAŁĄZKA CIERNIOWA, powieść ez Pan- 
linę kam Wilkońską . o pae e 4 
6. PIĘĆ P. mINUS JEDNO R. Wielka Ramota 
ze wspomnień ojczystych, spisana przez ra 

seast soss NO 


s 


Fioraina.... Na tr By PIG 11 

1. KW:iAT NIEĘWINNOŚCI, książeczka do 
bożeństwa dla fcieci, Jl m „A 
chłopców i oscbne dla dziewcząt po.....e, 28 

3. ŻYWOT GENOWEFY powieść moralna bar- 
dzo wzruszająee z starożytnych czasów. .©. 80 

). ELEMENTARŁ POLSKI, czyli nauka czyta- 
nia, pisania i rachowania dla szkół katolicko 
Ron w Ameryce, wyp”acował W. Dynie- 


10. MAŁY ELEMZNTARZYK Polski wypraco- 
wał Wł. Dyniewicz a haaad c. B 


18. BÓŻANIĘC ŻYWY. li reguły Rożańca 
z modlitwami na city tydzień pewiękerony 
kilku pieśniami do Boskiej .......C. 
4. LUDZIE LEŚNI i Wieszcze dzieci.......c. b 
15. WYPRAWA NA SYBTR I OSTATNIE chwile 


szpiega przez Alex. Bednawskiego.......1.5 | 
6. ŚLUB KRÓLEWSKI, WA AWA DNIA 
8 KWIETNIA I BOLESŁAW SMIAŁY, król 


„polski, przez Alex. Bednawskiego........ c. 8 
1%. WYPRAWA PO ŻONĘ, wedle opowiadania 
:'srego organisty Franciszka Gęczaraęwi 

spisał Paweł Gawrzyjelłski............. e 16 
18. ARYE POLSKIE, zebrane od Polonii w Ame" 


ryc” przez W. Dyniewiczr..........--+-- c. 8 
19. POWINSZOWANIA dla rodziców i innycj 

śrogich ©060....--24«%4«cudktyGobokace „©. 0 
20. PROROCTWO Michaldy, królowej ze Saby 2 5 
21. SENNIK, czyli wróżenie zeenów........ c. 18 
22. ŻYWOT św. Wincentego a Paulo........c. 20 
28. DOKĄD IDZIESZ. ........-.---.-..------ c.b 


24. LISTEK WŚRÓD BURZY, epizod z wojny 


francnzko-pruskiej....... 


25. MYNHAUSEN nowy, ten z długim us | 
czyli dziwaczne ety hko 1 figle.......1..€. 
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27. JAN ORLIK, znalezione dziecko w gniaździe 
OOM. +++ 11% - s4cw4: ooo sv00o$NAAY e. 10 
. KSIĄŻECZKA JUBILEUSZOWA:.........c. 8 


. BUTY DZIADIJNIA, 
charyasiewicza 
GABRYEL HOŁUBEK, wielki wojownik 
polski; . peaasi dow «5507905 S6TK Gs. WOD 904 e. 10 
KALAMBURY (czyli dowcip i prawda dla 
rozrywki i ponczenia. ....-..-.: -sss 121+ ©: 10 
. MINISTRANTURA z dodatkiem dwóch pieśni 
RSKOBOWYCH 20: 000% e +0 oz R GB 
GORZKIE ŻALE czyli Pasya.........-.- 
NIESZPORY ŁACIŃSKIE. .....-...... .- 
DROGA KRZYŻOWA, czyli Stacye......€, 19 
DWIE MSZE I NIESZPORY po polskr ....c. 4 
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8 


il- 
39 


skiego Piotr Zubrzycki. 4. Zbieg 
41. O JANIE TWARDOWSKIM, wielkim cgaro 
wniku i jego sprawkńch wraz z powief=jami 
© czarach: Czarownica, o spalenir 14 mnienun- 
nych czarownic w Doruchowie, Madejowe łoże 
Chłop i djabeł, Osieczna......-...------- c. 
4. OPOWIADANIE podróżnego o strasznie dzi- 
wnem biin... . 0-0 + 4)os000':50s'adbooż 2: dB BO) 
43. BITWA pod Kobylanką dnia 6 maja 1864..c. 5 


eo | HB. Górs| 
©. KORONKA na cześć niepokala: poczęcia 
Najświętszej Maryi P. Bogarodzicy .. psi W 
4t. HISTORTA o siódmiu mgdrcach .......e. 95 
«6. SKARB WATAŻKI, mocno i pięknie opra 
GB KRWAWA NOD......2s« «-5 4200 004s<ad< MB 
t9, LIST sma Gillera o organizacyi Polaków 
w Amefyce.........+«+220200% 0002004300 e 10 
50. JASKINIA BEATUSA, w mocnej oprawie z 
złoconym tytulikiem......-+ «+++ ++++++1.€. 75 
51. JÓZEF KOKIUSZEWSKI. w 
czasów zzozwje Unitów na 
napisał Ńadbvżanin 


52. KWIAT PRERYI mi In y 
wieść z zachodnio- ocne, eryki, A. 
Murrays, prze”ożona na pole przez Józefa 
Betkow nego, w mocnej oprawie ze złoco 
nym tytulikiem........--++4:3v2004 19002 1% 
38. ŚPIEWNIK pieśni nabożn eb swiggajaoy o 
jeéni, jako to: Pieśni ienne, Masy éw. 
Ricasporr polskie. Ni skje. Pie- 
éni na u prości je, na mę n Matki 
Boskie 18 gtych ch, i Polskę, 
mnie; eśni prz ne, „ Supli- 
m zy W ameg aE dymy ahe 
M. DZIEJE starego i nowego Testamentu czyli 
Hietorya biblijna dla ezkół polskich z 100 
obrazkami, mepe Palestyny i , mocno 
oprawns w obną okładkę .....-.-.---- © 40 

FIA KOSSAKOWSKA, powieść historyci 

a pz opr. za "ł«conym a 6 
~< OBRAZKIIOPOWIADANIA OBOZOWE przez 
Alfreda Barwińskiego.... c. 0 


si. Z PRZYPADKÓW POLSKIEGO WĘDROWCA 
Swe w. rz. ki t na ie 
Sna ma Sseł"Wadyddne fope. t- 1 
58. GRATULANT, oraz Pieśni weselne dla mło- 
dzieńców i drużbów, zawiernjęcy: Zaproein 
na wesele— Oracye weselne — Mowy p 
wyjazdem do kościoła i przed ślubem — Po- 
wins: przy jeździe do ko- 
ścioła w czasie tańca I przy uczcie—Życzenia w 
dniu weselnym— ki weselne..... c. 85 
50. WYBRAWA PO ZŁOTE RUNO, Wielisława. 15 
60. LISTOWNIE Polsko-Amerykański. Podręcz- 
nik zawie SN listów 1 go- 
towe wzory listów, w wszystkich przypadkach 
życia, mianowicie: upo- 
znające dzi caj 
pisnjęce, 
szcie listy sławnych „ Sobieskiego. Ko- 
ściuszki, Mickiewicza, Sło- 
m Te oi 1. Napoleone 
Krazzewskiego, R ou 
Polaków w Ameryce......-.1-.------+. ie. 
61. KONSTYTUCYA 8 Maja..............-.- c. 10 
62. PRZEWODNIK dn my listów miłośnych 
oraz tyczących się i „c. B 
63. POJEDYNEK kapitana Bogusławskiego i uczta 
u Iwana Groźnego.......---.--+--+---* e 8 


©. ALPEJSKI KWIATEK. Nowelka ze wapo- 
mae lekarza turysty, przez Michnła -rs 
w . 


H. KOWIAJ z 
s gaficznych 1 md notat zebrał Zygmunt 
c. 


68. JAK ZEMŚCIŁ borowy Zielonka nad 
UŁ Brachyłą. Powieść ladowa pz 
ako'amerykańska  Napiesł Jan Niemił--c. 1 

60. ŻYWOT éw. Patrycynsza.....----1-*--*-- c. 1B 

70. STANISŁAW I DOLORES, Nowela z Meksy. 
ku. Napisał Władysław Hoppe.----------€- 8 

71. PIOSNKI, DUMEI I ARYE NARODOWE % 


kami 3 
%. SYN BURMISTRZA. Obrazek nieda 
76. KONIK ZWIERZYNIECKI. Powie Obraz 
przez Sierpińskiego,.............. e x 
17. MAR GA. Powiastkn historyczna 
‘“ ziemi kaszubskiej, przez Józefa Grajnerta. é 
a, EA R a a A c. 16 
78. HISTORYA o Książęciu Irydzie i synn 
jego Brącwiku...----....- aod TASG a 
19. ABECADŁO b.ezkami treści rel nej, 
; e ae posskich w Ameryog. a W zgi 
WiCZA.. .....--svnnsossdosoRr oe FYree0Ye** É 
. ORZA. Poczye polsko-amery- 
pa Te. Napisał Paweł dawrayjolski +... > 
81. PRZYJACIEL DOMOWY. Użyteczne rady i 
wskazówki o 


mach m A D WIEDNIEM Traged 3 
SOB > aw 
= ciu aktach, napisana dla szkół pole m [> Hi- 
nocnej Ameryce. przez w... 0 
88. JAN III SOBIESKI, król polski, obrońca chrze- 
ściaństwa pod Wiedmiem...........-..... eIn 
B4. prie er nad Czarnem Morzem. Powieść ory- 
e. 


przez * „%....... „1eżzqzktsdwie « 

85. OBRONA św. Capstochowy, his! cudowna 
a prawdziwa o Jacku Brzuc miesz- 
<zaninie m, na cześć | chwałę 


86. BARTOSZ GŁOWA li ostatnie neria- 
chcenie. aO UAS z dziejów 1794 
roku. Z trzema rycinami.....--*--------- e. J0 

©. GRAMATYKA POLSKA oerora pryk Teo 


doreen maty. Brukowa d 
eki i literatury. 


skic w Ameryce, z wydanie t--pnastego NE 
mocnej oprawie.....«1--«+42--++++1+--11...6 25 
88. PRZEKLĘTY SZCZUPAK. ............... €, 10 


m. KOSZYK KEWIA' Powieść przez Fa. 
"= ated = tamta he i c. © 

©. SZKAPLERZ WIARUSA, powieść obyczajowa 
przez Józefa z km 


101. The 12 day of September, 3888, 200th 
nivereary orome Of t mye fa in bi- 
the Turks under the W: of Vienna Bep. m, 
1 and Forever after Relieves the whole 
Christian World from the Iron Yoke of the 
o PRZEWBENĄ Tie et a © 10 
102. SMOK we wsi, czyli strach ma wielkie oczy. 10 
108. PIERWSZE WOJNY KRZYŻOWE. z dodat- 
kiem krótkiej wiadomości o nasgpnych c. 10 
104. KSIĄŻKA PUNETOWANIA............ e. 0 
106. HISTORYA o siedmiu m, w litewskim 
zz Em 1 zeptynił Mokitoju Jt Lan- 
sa Zoyia, zakomika Piarden. Por AEn 
106. JOZAFATA DOLINA czyli 
gia E Po anaE AŻ. Oo 
Tarnowskie c. 


nowie, boróószj s5 
107. ZAMEK DUCHÓW, czyli podstępy fałsze 
rzy pieniędzy i Niezwykły Sen, czyli nerwo- 
wa dama paryzka. Opowiadanie lekarza fran- 
GRSZIEZO.---.++asaud0 saosorosoWGowsoŚJ «c. 
108. NAD SPREĄ. Obrazki współczesne przez 
B. Bolesławitg w m: złocon 
m EOS] 
10. WĘGLARZ Z WALENCYI. Przez Auto: 
J Beatusa i Koszyka Kwiatów..... c. % 


10, (Jasna Gora Cz 
É 4 ETDE Ee. ae T E 


LI Płacz | Narzekanie0 jetych 
czyll eiedem ksiąg 29328 e. 35 
w mocnej oprawie ze złoconym  tytuli- 
DOL. „<cscaztówoopua A 5 «ZB e. 00 


ie Arytmetyka M książka rat 
dia akot polskich w Leag Aa ra 
diug arytmetyk amerykańskich Kazimiers W. 
gy Tj mocna opunwie.. sis ....€, Bb 
118 A RINALDINI, sła dow(daca 
rorbójników XYIII wieka. Oas to- 


TIRA "WL GALE 


T ...... aj pana gg im” yiilikiem 
114 Z PRZYGOD TUŁACZA. Wędrówki ewe 
pótnych krajach opiest W.Karłowski. Cena po. 
ŚR ZÓRZZZEY ZZ er 


11b. KSIĄZKA ZBIOROWA. Zawiera: 1. Opowia- 
danie podrótnego o strasznie dlet, toku, 2, 
a en. Ve 

F aux Eed ra 8. an 


DOMOBO. $- pozożce, - m. EGAN 
115. ZAK A DZIEWICA z brod 

Pn EE a Rartrama py E e 
117. ŻYWOT NAJŚWIĘTSZEJ PANNY Matk 

Zbawiciela przez Wi +... €.60 
118 PRZYJACIEL DZIECI. ksiątka do czyta 

nia zastósowana dla szkół polskich w Ame 
119. POWROT Z WOJACZKI,powiastka z czasów 
* powstania Tadeusza Kosciuszki, e. ib 
120 BOHATERSKA RODZINA, urywek z 

ia r., pl 4 

sal Wi. Ozaplicki e l 
121, KUCHARKA POLSKA I AMERYKAŃS 

zawiera; kiika set 50 mał kucharskich 

arek 1 


na tanie zane |. 


isotu, 2% fiaków i ieczyw ame- 
, w, © 

kich, itd. km ct. 0 
122, POJATA córka Lezdejki; albo Litwini w 


patowicra, w mocnej oprawie! 3 polecane 
gozwód żydowai: e" 
szy wypadek ruzwodu żydow= 
, małżeństwa w igzyi, roze- 
Chodźcie Przekonajcie się 
Walenty Piotrowski 
krawiec męzki 
w MILWAUKEE Wis. 
No. 1 emka Str. 
Bie dg oe arstwająą 1s 
zrobionć nie wiele drożej sprzedaje, 
jak inni tandetę na pól. k amers. 


Gotowe ubiory každ czasu 46 
zee diaz Molo 0 EA 


HOTEL 


POLSKO-LITEWSKI 


JANA RESZCZYNSKIEG0, 
258 Sangamon str. 
blisko  Milwsukee Avenue 
CHICAGO, - - - - Illinois, 


PŁACĘ NAJDROZEJ 
ZA 


Liry je, 
Franki franouzkie, belgijskie, szwaj 
carskie i rumuńskie, 


Kronery szwedzkie,  norwegskie 
duńskie. 


Wysełam najtaniej 
żpoz 


Guldeny do Holandii, 
Marki do Pozna 
krę mnie 
nich, a 
azk 


Sterlingi do Anglii 

Lirv do Włoch, 

Franki do F i, Belgii, Sz 
1 e — 

Kronerydo Bzwecyi, Norwegii i Daai 


W. DYNIEWICZ, 


-__ KB2 Noble Str.. Ohie m, 


W księgarni polskiej W. Dyniewicza 
są do nabycia: 


Ks. Piotr Skarga 


_TWdlj SVietjeh 


STAREGO 1 TOWEN ZAKON, 


Na każdy dzień przez 
sały rok, 


sarzów i doktorów kościelnych, 
do których przydane są niektó- 
re duchowne obroki i nauki 
przeciwko kącerstwom, przytem 
kazania krótkie na te świ 
które pewny dzień w miesiącu 
Oprawne w półskórkę po $7.00 
oprawne = czarną skórkę 

po $8.00 
oprawne w czarną skórkę 
wyzłacane brzegi $10.00 


Wybrane z poważnych pi- 


Bo M * 
sg 
POSZUKIWANIA. 


zeszłym roku wyjechałem z Minonk. Ill., za 
Wins p zob aa Podczas mej niebytności 
«ona moja wziąwszy s sobą 50 i zabrawszy 
nasze: 9 lenig saa 2 sz pa 111 
mies Helenę, wyjechała w dniu 3s 
1 p apa em, gdzie się znajduje. Zdaje się,że 
zii» w drodze. Rodzice je 
Minonk. mera tz mi mał wg o miejscu 
u, wynuagrodzeni+. 
papaes Michat Matuszak, 
( care of Mike Matis, Starkyille, 
14 20) Les Animas Co., Colorado. 
a E 
b wiedztał o Wojciecan Cabuń, niech- 
gdn że jego em Józef Cabuń, 12 lub 
13 lat stary, który mu przed paru Isty zginął, znaj- 
duje się w St. Paul, Minn. tech się zgłosi do ks. 
D. er, 241 Charles str., St, Paul, Minn. 
(16 19 ) 


sukuję Michała Pokorskiego, pochodzącego 

z wsi dą powiatu Gradsiądzkiege, Prus 

Zachodnich. Ktobykolwiek wiedział o miejscu 

jego panas sa on sam, niech raczy mnie uwia- 
IE zi z Szymon Powerski, 


ym 
Ellis P. 0., Portage Cos Wis. 


zn: średnim lub jeszłym wieku, 
ma | pracować cokolwiek w roli, 4 k 
> ciał się z nią ożenić. Posiada ona kilka 
mórg roli i dwa domy. Mąż jej umart rok i dwa 
niosące temu; ma czworo dzieci w średnich już 
latach. Zgtosić się osobiście lnb listownie do: 
a Katarzyny D wdowy; 
care of stanistaw Skoblewski, 
Hubbard, Trambull 00, Ohio. 


Kneżerz Lewandowska, wdowa, poszukuje 
k 


(16. 19) 
do dziecka. 
poszukuję mtodej swoj Simon 
369 S. Clark str., Chicago: 


ZET Zk POK KORA ZA FT DOC ART 


BALI BAL 


(PIERWSZY ROCZNY „ BAL! 


Towarzystwa 
BRATNIEJ POMOCY ODDZIAŁU 
g .JENERAŁA LANGIEWICZA. 
By Kapitan Jan Patrzykowski. 

Odbędzie się na dniu 


8 Kwietnia 


rb., to jest w sobotę 
Początek o godzinie 8 wieczorem 

w sali posiedzeń pod 
No.193, 2 ulica, NewYork. 
Przyczem najuprzejmiej zaprasza 
Szanowną Polsko-Słowiańską Publi 


czność KOMITET. 


Następujące Towarzystwa biorą 
czynny udział w tym balu: © 
2) Tow. Litewskie św. Kaźmierza, 


2) Pierwsze Węgierskc-Słowiańskie 
Tow. Bratniej Pomocy, 
3) Tow.(Kółko PrzemysłowePolonia. ) 


Uwaga! Łyżwiarze na kółkach! 
co 


dych pań bez łyżew na kół- 
kuch, è kościele lub hali í na 
łyżwach w waszem kótku. 

Wydane przez porucznika 
Jos. H. BARNETT, 164 S Clark 
St., Chicago, Ill. 


Cens, — — — % centów. 


NĄ SPRZEDAŻ 


i... > CĆ 


pod No. 533 Noble ul., 

naprzeciw domu ,,Gazety Polskiej: 
Nizka cena gotówką i na rozpłaty. 
Zgłosić się: 
*" W. DYNIEWIOZ. 
532 Noble Street, 

jego popruednik. Położenie rí 

nie jest bardzo korzystnem 

Francuzów, gdyś muszą albo _ 


A Winiimki | S. Kramis, 
AGENTURA 


Kart Okrętowych. 
Przesyła pieniądze do Europy. 


marean wiłsdośi Błorakkomj waeakiego 
odzaju machin i t. d. 
9 Suffolk Street, New York. 
Godziny ofisowezod 8 do 10tej 
rano i wieczorem. c 
niemiec. > 
Pisuje listy w angielskim, m, polskim 


litewskim języku, eze w sprawach pra- 
wnych it u 


Następujący Panowie 
upoważnieni do zapisyw.aia abo- 
nentów, odbierania obstalunków na 
książki, robienia kontraktów za 
anonse i odbierania pieniędzy za 
Gazetę, Tygodnik i za książki, 
EE RA 
poz JakobJohnzon 


I 
Sj 

R 

o 


Clover Bottom > 
—Ozestochotwie. August l. Załontz. , « 
— łk. J. Saubarga. 

— Dubois. Bonifacy Ziarmik 

— Detroit. Jan Lemka . 

—Brie Pa. Aloizy Nagowski. 

pr; Mich. A 8.Damskey. 

— Kansas my J.B. F, v. Paradowski. 
ki, ; 


—Loutsville, Ky Jan Richter. 

—hilwaukee Jakób Wożniak, Jakób Krygier i 
A, nn. * 

— Minnesota Take, Minn., Józef Schulz. 

m Rydiewsii”. 

-Ni an Rydlewski. 

ioo leku. J. Patrzykowski, 8. Krzemivński 
i Wm. Badzynski. 

— Northeim, maszwĘ matni 

— Pittsburg. a. Jan Bruchwalsk:. 

-. Mitch., M. Stajkow»ki. 

— W Poznaniu, W, Dronsutowicz. 

— Radom A. Malinowski a 

Lowia, Mo., Onufry Kozłowski. 
—św. Jadwig 
—South Bend. 


Point, 
Kiellsaewski. 
- » ©. Geo. J. Vollmayer. 
—Winona. Józef Jeżewski, Jan Anglewicz i 
W. Lordi 


(BRA 


Matki Bozkiej Często- 
- chowskiej. 


Szanownym Ziomkom oznajmiam 


Texas. M, Zizik. 
. Kowalski I J. Sosnowski. 77* 
Wis., Jan Kubisiak i W. 


| fe s różnych stron Ameryki od kil - 


ku lat żądany obraz religijno-naro 
do 4 


wy 

Matki Bozkiej Częswchowskiel 
z herbami Polski, Litwy i Rusi. jest 
jut wykończony w sześciu kolorach 
osmiaru 19 24i sprzedaję pojedyń- 
450 po 75 centów. 

Dla każdego Polaka- Katolika bę- 
dzie ozdobą religijno=oarodową, gi 
go zamieści w swym pokoju. > 
at o przysyłającym 75 centów 
w markach pocztowych obraz ten z0- 
stanie natychmiast wysłany pocztą. 


Jak również mam ma składzie. 


wielki zapas OBRAZU 


JADA M SOSA | 


po gromcy Tarków pod Wiedniem; 

w pięciu kolorach. 

przy 30 cali; po 36 cnt. 
m USŁaNnowaniem, 


W. Dyniewicz. 


mieszkają w | 


Bożmiarn “24 


(Dla Gazety Polskiej). 


Tom Kilroy. 


Przekład z Angielskiego 
"przez J. Głoskoskiego. 


(Dokończenie.) 

Teraz nie miał nawet siły do od- 
powiedzenia na ostataie wyrazy pana 
Scott. Gdyby tenże był się gniewał, 
żłymał lub wyrzucał mu niewdzię- 
czność, byłby łatwiej mógł znieść 
jego odmowę, als tak. — — Płaca 
jego wynosiła sto dolarów miasię— 
cznie — gdyby miał ezekaó, ażby 
z tej sumy ułożył pięćdziesąt ty- 
sięcy dolarów, istotnie nie byłoby 
wartem spodziewać się posiadania 
Alicyi. Cóżby dopiero było, gdyby 
utrącił swe miejsce. Nie, tak nie 
mogło być.  Utraciłby przyjaźń 
pana Scott — drzał na myśl tę 
Tak był wzruszonym i zamyślonym 
gdy wyszedł z kantoru, Że nie je- 
chał, jak zwyczajnie do domu kole- 
ją, lecz machinalnie szedł pieszo 
i jak szybko tylko wógł, biegł ulisą 
Broadway až do ósmej ulicy, kędy 
mu droga wypadała. Przyszedłszy 
na narożnik, gdzie się znajduje 
„Cooper Iastitute* i wolna czytelnia, 
stanął — mie wiedział bowiem, co 
ma powiedzieć ojcu i braciom. Mi- 
mowolnie wszedł do czytelni, wziął 
gazetę do ręki, nie wiedząc woale 
jaka, nie miał bowiem zamiaru czy- 
tać, tylko zasłonił sobie twarz, aby 

"mógł spokojnie się rozmyślać — vie 
życzył bowiem, aby pomieszanie jego 
miało być przez kogo spostrzeżonem. 
Bez celu z początku wpatrzył się 
w gazetę, aż mimowolnie oczami 
przejrzał arlykuł, w który wzrok 
swój wlepił. Nareszcie zaintereso- 
wał się, przejrzał artykuł jeszcze 
razi jeszcze raz. Spojrzał następnie 
na nagłówek pisma—było to „R cky 
Mountain News“, Tom w kilka tych 
chwilach zapadł na febrę złota (gold 
fever). Teraz był pewnym, Że widzi 
drogę swą jasny przed sobą i Z cza- 
sem złączy się z Alicyą. Wpra- 
wdzie drogą sobie wybrał, mogła być 
niebezpieczną, luoz koniacznia chciał 
się nią puścić, żałował tylko, że 
jeszcze na niej się nie znajduje. 
Pobiegł do domu taki uszczęśliwiony 
i pewny siebie, jak gdyby góry 
skaliste leżuły taż w pobliżu a ko- 
palnia złota była dla niego zapewnio- 
ng. 

„Jadą do gór skalistych, ojcze! 
zawołał wpadłszy do pokoju, gdzie 
cała jego rodzina siedziała, z takim 
impetem, jakoby mu brakło rozumu. 

„Masiałeś juž być w miejscu, do 
którego zwyczajnie nie uczęszczasz, 
kiedy to mówisz“, była odpowiedź. 

Bracia Toma spojrzeli mu ciekawie 
w oczy, niewiasty obecne uczyniły 
toż samo, mężczyzni  mniemali, że 
Tom miał cokolwiek w czubie, lecz 
kobiety spostrzegły, że mówi nasergo 
i jest trzeźwym, — Nastąpiła dość 
ożywiona rozprawa, w której i o- 
strych słów nie brakło, lecz Tom 
przed zaczęciem jeszcze rozmowy 
był postanowił co uczyni — i w 
tydzień potem dążył przez puste 
piaszczyzny, graniczące z górami, 
w których złote skarby miały być 
ukryta. 

Lecz niestety! Tom przekonał 
sig w krótce, Że trudna, bardzo tru- 
duą dla niego będzie rzeczą znaleźć 
klucza do skarbów, 

Jego przemysł i zdatność na nic 
mu sią ta nie przydały, praca do 
niczego nie doprowadzała, a bogini 
szczęścia zdawała się z niego drwić. 
Pomimo tego mania posiadania złota 
nie ópuazczała go; poznał tu bowiem 
ludzi, którzy szukając złota, przez 
dziesięć, czasem i 20 lat mie nie 
znajdowali a gdy raz szczęście im 

: się uśmiechnęło, stali się posiedzicie- 
lami milionów; poznał człowieka, 
który przebył cały stan Nevada i 
zbadał „czarne góry* (Black Hills) 

| na próżno a tutaj w górach skali- 
styoh nareszcie natrafił na minę 
srebra, której skarby zrobiły z nie- 
go w krótkim czasie nowego Kreżusa. 

Podobne powieści słyszał prawió w 
každom obozowisku i te, pomimo 
Że znosił głód, zimno i nędzę, 
utrzymywały jego odwagę i na 
dzieję. 

W olbrzymich tych fortecach ska- 
listych był jakoby odłączony od 
świata i rzadko, bardzo rzadko z 
niego dostawał nowia, Świat po za 
górami w pierwszych dwóch latach 
jego w nich pobytu, mało zajmował 
jego umysł; do domu nie pisywał 
wcale, bo nasamprzód miał biedę a 
po drugie nie wiedział, gdzieby mógł 
listy oddawać i odpowiedzi na nie 
odhierać. 

Stopniowo cały jego umysł owła- 
dnęła idea—znalezieoia złota. Góry 
trzymały go w swej mocy, jakoby 
go oczarowały — wiedział, że nic go 
ztąd nie zdoła wyrwać, jeżeli nie 
odkrsje bogatej Żyły złotodajnego 
kruszcu, 

Pewnej nocy, po czterech juž la- 
tach pobytu w tych stronach, spo- 
tkał przypadkowo w Platte Canon, 
małą partyę ludzi, którzy pobłądzili 
i w najgorszej Bię ostateczności 
znajdowali, Tom wyprowadził ich 
na dobrą i bezpieczną drogę i zyskał 
sobie przez to przyjaźń naczelnika 
oddziałą. tak dalece, Że tenże mu 
ofiarował pracę i udział w korzy- 
ściach przemysłu, który chciał wła- 
śmie przedsięwziąśó w Silverton, tj. 
w czyszczeniu i przerabianiu kru- 
szców, "Tom znajdując się właśnie 
w krytycznem nader położeniu, wi- 
dząc dłagą przed sobą zimę, przyjął 
propozycyę; postanowił jednakowoż 
wytrwać tak długo tylko przy tej 
pracy, . až Śniegi znów stopnieją i 
będzie można ba nowo rozpocząć 
szukanie złota; lecz jaż nigdy do 
tego zajęcia mie wrócił. 

W ruchu, wrzawie i zarządach 
wielkiego przemysłu, dawne jego 
zdolności odezwały się znowu w 
całej „mocy, a pieniądze przychodziły 
mu tak szybko, że umyślił pozostać, 
dopóki: nie będzie mógł kupić miny. 
Posiadanis bowiem miny złota lab 
srebra, panowało zawsze jeszcze w 
"jego umyśle. 

Tak: mijały lata. Mało który byłby 
poznał w tym silnym, brodatym, z 
ogorzałą twarzą człowieku, owego 
młodego, elegancko ubranego pomo- 
enika spółki „Soott i Donald“ na 
Water ulicy w New Yorku, 


Minęło lat dziesięć, a Tom liczył 


lat 33, pomimo, Że się zdąwał być o 
wiele starszym. Czasami, gdy liczył 
sumy swe złożone w „Golden City 
banku“, žal mu byłe czasów prze- 
szłych i wtenczas tęsknie zwracał 
wzrok swój ua daleki wschód, lecz 
wielka odpowiedzialność, która tutaj 
na nim ciężyła i czarodziejska Żądza 
zbogacenia się nie dawały mu dużo 
czast do marzeń, pomimo Że. oga- 
sem jakby we śnie wzdrygnął przy 
pominając sobie piękne chwile spę- 
dzone z Alieyą. 

Zdarzyło się w tym czasie, že 
wspólnik jego pojechał na wschód 
po córkę, znajdującą się tam w 
szkole wyższej dla dziewcząt; po- 
wrót jego wzbudził w nim wszystkie 
marzenia przeszłości — człowiek ten 
przed tygodniem jeszcze chodził po 
ulicach New Yorku — myślał — i 
przywiózł z sobą jakoby tchnienie 
życia tamtejszego. Tom ani pomyślał 
przed tem, jak drogiem mu było 
rodzinne miejsce, až usłyszał od 
wspóloika nazwiska tək dobrze mu 
znane z przószłych lat — wszystko 
o czem prawie był zapomniał, przy- 
pomimało mu się znowu. Tęsknota 
niezmierna, chęć zwiedzenia da- 
wniejszych soen, lubych miejsc, 
przyjaciół i widzenia dawnej kochan- 
ki owładnęły jego serce i myśli. 

„Janie Atkinson! — zawołał do 
swego parinara, — muszę koniecznie 
jachać na wschód na kilka tygodni, 
Nie mamy teraz nawału pracy, ksią 
żki są uporządkowane aż do dnia 
dzisiejszego, a ja mam febrę domową 
(Heimweh, mówią Niemcy) w naj- 
wyższym stopniu, myślę jutro odje- 
cha“, 

W kiika dni potem znajdował się 
Tom na Chambers ulicy w New 
Yorku i rozmyśliwał, czyby miał 
iść prosto do domu, czy też swą ro- 
dzinę nasamprzód przez posłańca 
uwiadomiś o swem przybyciu — 
zresztą zacbodziło pytanie, czy ma 
jeszcze jaki dom. 

Dom jeszcze miał; znalazł go ta- 
kim, jakim go zostawił — skromny 
dwupiętrowy domek z zielonemi 
okiennicami. Wnętrze domu jedna- 
kowož się odmieniło — ojviec jaž 
nie Żył, starsi bracia się poźenili a 
najmłodsza siostra, którą pozostawił 
w krótkich jeszcze sukienkach, mia- 
ła pójść za myż, Lecz miłość jest 
zawsze miłością, dla tego tež po- 
czciwi ci ludzie byli niezmiernie 
uradowani z powodu powrotu Toma. 
Nie pytali, czy był bogatym, czy 
też z próżną kieszenią — byli za 
dowoleni, że powrócił, 

Zmajdując się sara na sam z matką 
w ten wieczór, zapytał się jej o 
osobę, która go najbardziej obzho- 
dziła, 

„Gdzież jest 
matko? 

„Nie wiem, mój drogi, jej stosun- 
ki także znacznie się odmieniły”, 

„Czy poszła za mąż? 

„Tego też nie wiem. - Nie słysza- 
łam o niej przez kilka lat — od 
czasu, jas ojciec jej zbankratował. 
Wyprowadzili się gdzieś za miasto 
w pobliżu rzeki. W kilka lat po- 
tam czytałam w czasopismach o 
śmierci jej matki.“ 

Była to tragedya w kilku wyra- 
zach: bankructwo, bieda i śmierć. 

Gdy Tom rozmyśliwał w nocy o 
tem, co usłyszał, sumienia poczęło 
mu robić zarzuty, że nie byłby po- 
winien tak długo milczeć o sebie, 

Rychło nazajutrz wyruszył Tom, 
aby uczynić to, co serce jego było- 
by mu juž dawniej powinno kazać 
uczynić, 

Baz wielkich tradności wynalazł 
mieszkanie pana Scott, Przybył do 
niego około południa. P.Scott stał 
właśnie przed domem oparty o małą 
drewnianą fartkę i patrzał zamyślony 
na drogę pełną kurzawy. Z łatwo- 
ścią było można rospocząć s nim 
rozmowę. Zal zrobiło się Tomowi, 
gdy spostrzegł zmianę w dawnym 
swym dobroczyńcy; zajmował się 
tylko drobnostkami, mówił o swych 
dwóch krowach, o kurach, kurczę - 
tach, o kawałku ogrodu — dawniej 
tylko mówił o naładowanych okręg- 
tach, wekalach i tysiącach. Tom 
zwrócił wnet rozmowę ną handel i 
wnet odezwała się w rim dawna 
znajomość rzeczy i energia. *T rze. 
ba go tu ztąd wydobyć“, pomyślał 
Tom i zaprosił się na obiad, 

Serce mu biło gwałtownie gdy 
wchodził do domu. *Czyż Alicya 
go pozna? Pan Scott nie domyślił 
sig kim jest, lecz Alicya powinna 
mieć bystrzejszy wzrok“, pomyślał. 
Nakrywała właśnie stół na dwie 
osoby do skromnego obiadu, gdy 
weszli. Ukłoniwszy się grzecznie 
zajęła się dalej pracą. 

Tom zauważył, że bardzo się zmie- 
miła, lecz zmiana ta uczyniła jg 
jeszcze powabniejszą, chociaż powa- 
żoiejszą. Miła jej i spokojna twarz, 
czysta, zgrabna choć skromna suknia 
=- wszystko to czyniło ją dla Toma 
o wiele milszą jak dawniej w owej 
czarownej godzinie, gdy go wiozła 
z dworca w New Jersey do prywa- 
tnego mieszkania swego ojca. 

Przy obiedzie siedzieli na prze 
ciwko siebie, a kiedy Tom odpowie- 
dział na pierwsze jej pytanie, spoj- 
rzała ciekawie na niego. Tom szybko 
spuścił oczy, 

W tej chwili jedoakże jej serce 
odgadło prawdę: „Tom, mój drogi 
Tom“, zawołała prawie ze łzami. 
Tom już był przy niej, całując jej 
czoło, policzki i ręcei szepcąc przy- 
tem, nikt nie wiedział co. 


teraz Alicya Scott, 


Pan Scott powstał a oparłszy rękę 
o krzesło patrzał zdziwiony na tę 
sieng, nie wiedząc co się Święci. 
Ani myślał jakie szczęście dla niego 
znów zakwitnie, dopóki Tom nie 
wyrzekł: „,Pania Scott, obiecałeś mi 
oddać rękę Alicyi, skaro będg po - 
siadał pięćdziesiąt tysięcy. Mam 
obecnie przeszło dziewięć sat tysię- 
cy. Będzie to dosyé?“ 

„Panie Kiiroy! czyż podobna!“ 
zawołał p. Scott i usiadł zakrywając 
oczy ręką, 

Cóż mamy więcej powiedzieć? Oto 
žo pomimo ną stole znajdnwały się 
tylko bffsztek, ziemniaki kawa, od- 
były się zaręczyny, po których na- 
stąpiła dłuższa rożmowa, której wy- 
nikiem było, że stara firma odnowiła 
się pod nazwą:, „Scott i Kilroy“. 
Za pomocą miliona dolarów można 


dażo zrobić; wkrótce też widział się 


wdzięczenia polepsze.ie swego bytu. 

Brat młodszy Toma zajmuje obe- 
coje w kantorze spółki to samo 
starowisko, jakie przed laty Tom 
zajmował, a gdy się odezwie, Że i 
on pojedzie na zachód dla znalezie- 
nia złota tąk jak brat jego, ten mu 
odpowiada: „„Zwolna, Harry, zwolna, 
pieniędzy można się prędzej dorobić 
jak je znaleźć, 


Szanownym Ziomkom 


w Clarendon 
dziękuję serdecznie za jeduozgodne 
uznanie mej pracy i ich współczucie, 
którego wyrażenie mi nadesłali w 
ostatniej korespondencyi, która je- 
dnakowoż w „Gazecie Polskiej** nie 
może być umieszczoną? ponieważ 
zawiera ona za wiele dla mnie sła: 
wy, na którą dotąd jeszcze tak 
wielce sobie mie zasłużyłem. Pra- 
cuję o ile mogę dla utrzymania 
naszej narodowości i wiary, lecz 
mam dużo jeszcza pracy wytkniętej 
i muszę ją wypełnić, jeżeli Bóg da 
zdrowie i życie, nim zasłużę sobie 
u ogółu na zaszczyt, jakim mnie, 
kochani Rodacy, już udarować ra- 
czyliście. 

Wasz ziomek i sługa 
Wi. Dyniewicz. 


Ostatnie wiadomości, 


Wiedeń, 13 kwietnia —Księ 
żniczka de Montlear, spowino - 
wącona z królewskim domem 
włoskim, odebrała sobie Życie w 
jednym z swych zamków w po- 
bliżu Krakowa. 

— W Krakowie familia ja- 
kaś chrześciańska zamordowała 
w tygodniu wielkanocnym 
dziewczynę w sklepie domu 
zamieszkanego przez Żydów; 
chciano przez to wywołać hecę 
na żydów, przypadkowo odkry- 
to winowajców. 

Londyn, 12  kwietnia-—Bir 
Peter Lumsden zajął mocne 
stanowisko w Tirpul i myśli, 
Że będzie w Stanie utrzymać 
Moskali od pochodu do Heratu 
aż posiłki nadejdą. 

Paryż, 18 kwietnia. —Pole- 
cono posłom  francuzkim w 
Londynie, Petersburgu, Berli- 
„nie, i Wiedniu, aby sitauowisk 
swych nie opuszczali, pókitrwać 
będą zawieruchy afgańskie. 

Rzyn. 13 kwietnia.—Zdaje 
się, że w roku bieżącym liczba 
emigrantów z Włoch do Ame- 
ryki będzie bardzo wielką, po- 
nieważ z powodu cholery w 
roku zeszłym i małego zbioru 
wina i oliw wielka panuje 
uędza. W okolłcyi Mantui 
powstał strajk między robotni- 
kami miejskiemi. Rząd uśmierza 
strajk i zakazuje czasopismom 
coskolwiek o nim podać. Dotąd 
aresztowano 170 strajkerów. 

Londyn, 13 kwietnia. — Dono- 
szą z Hanoi, że wojską chin- 
skie w Tongkingu zostaly 
uwiadomione, aby  zaniechały 
kroków nieprzyjacielskich. 


Teheran, 18 _ kwietnia. —Z 
Askabadu  aadeszła  wiado- 
mość, że 45,000 Moskali 


zrujduje się w drodze do Sa- 
rakhs. 

Milwaukee, 13  kwietnij-— 
Robotnicy w dwóch tutejszych 
garbarziach zastrajkowali, nie 
chcąc zezwolić na zmniejszenie 
im płacy o 10 pre. Zdaje się 
Że strajk się rozpostrze na wszy* 
stkie tutejsze garbarnie. 

New York, 14 kwietnia„— 
Wczoraj po południu zawaliło 
się tutaj 8  pięcio-piętrowych, 
nowo zbudowanych domów na 
26 ulicy pomiędzy 10 i 11 
Ave. Kilkunastu robotników 
zostało pokaleczonych. 

Qscoda, Mich., 14 kwietnia. 
— Wczoraj wydarzyło się tutaj 
wielkie nieszczęście. Siedmiu 
ludzi było zatrudnionych repe- 
racyą wielkiego komina w hu- 
cie żelaza Jana Grama, gdy 
niespodzianie rusztowanie się 
załamało i robotnicy upadli z 
wysokości 30 stóp, a za nimi 
cegły i cały wierzch kómina. 
Pięciu zostało zabitych, jeden 
niebezpiecznie i jeden . lekko 
pokaleczony. 

— Przez nieostrożność chłop- 
ca, który upuścił butelkę z 
alkoholem i zadrasnął nad ro- 
zlanym płynem zapałkę, spalił 
się w Chicago we wtorek bu- 
dynek leżący pod No. 79 85 
Wabash Ave. Strata $250,000. 
Mówią, že jedna dziewczyna 
zginęła w płomieniach. 


* W Brazylii, w prowincji Rio 
Grande do Sul, Józef Szydłowski, 
rodem z Prus wschodnich, założył 
wielką farbiarnią, W zakładzie pra- 
cuje kilka naszych rodaków, którzy 
umyślnie ze Stanów Zjednoczonych 
udali się na miejsce. 

* Polacy w armii chinskiej. Dzien- 
nik „North China Daily News* do- 
nosi, że w armii chinskiej znajduje 
się kilku instruktorów Polaków, po- 
między nimi znajduje się generał 
Parnelski, b, uczeń szkoły w 
St. Cyr, urodzony w Poznaniu." 


Na wielokrotne zapytywania co w 
pan Scott na czele znacznych inte- | takim razie począć, odpowiadamy, 
resów. Tom ie zapomniał, jakie | żę kto nie chce prenumerować ja 
pe P- Boott ma do jego wdzię- kiejkolwiek gazety, powinien po- 
ad oi że jego wspaniałomyślno= | cztmistrzowi lub listonoszowi gazetę 

ci i dobroczynności miał do za- 


tę zwrócić i oznajmić, że jej dłużej 
utrzymywać nie bedzie a poczta 
zwióci przysłane namera bezpłatnie 
wydawcy. Gdy i to nio pomoże a 
wydawca narzuca się koniecznie z 
przesyłką, trzeba żądać od pocztmi- 
strza lub listonosza kwitku, że to 
pismo zostało zwracane i nie żąda- 
ne więcej. W takim razie odbiorca 
ni) jest obowiązany płacić za na- 
rzucane mu pismo. 
Redakcya „Gazety Polskiej, 


Odezwa! 


Kapłan polski, mający potrzebne 
dokumenta — otrzymać może przy 
mnie natychmiast posadę Assystenta. 

Pisemnie zgłosić się proszę 
— i przedłożyć rekomendacye pod 
adresem jak niżej: 

D. H. KOLASINSKI, 
proboszcz parafii św. Wojciecha. 
(12.16) Detrvit, Mich. 
St. Aubien cor. Fremont str. 


s&@~ Podróż przez wodę 
zdrożała od 7 kwietnia. 
Z Europy do Ameryki kosztuje 
$18.00 
Z Ameryki do Europy $15.00 
Podróż koleją z New Yorku 
do Chicago za jednego dolara 
skończy się nie bawem. 


Pierwszy SZtor 


(grocernia, skład butów i trzewików, 
towary łokciowe itd ) 


w Wilnie, 


Lincoln Co., Minnesota, 
——:; założył :— 


Marcin A. Mazany. 
W Wilnie poprzednio 


nie było żadnego szto- 
ru, chociaż podanem 
było, że istnieje. Mój 
sztor jest pierwszym. 


Otwarcie 15 kwietnia. 
Marcin A. Mazany. 


Wilno, via Lake Bentot, 
Lincoln Co., Minn. 


mes= Poszukuje się 
(sprzedawczyni) 
mówiącej po polsku i 


angielsku. Adres: 
E. L. HASSENSTEIN. 


SOUTH CHICAGO, - - Illinois 


Z przyczyny wyjazdu do Eu- 
ropy chcę sprzedać 


40 Akrow 


dobrego gruntu 


—— w Hofa Parku, — 
Zgłosić się do: 


JAN JAGCHIM, 
316 Carpenter str., Chicago. 


Hotel 


Polsko-Litewski, 
HANDEL 
YVin wszelkiego rodzaja. 


LAGER BEER SALOON. 


Likiery im 
wspaniałe bilardy. Smaczne 
ko na ustugi polsko-litewskiej publiczności. 


Cor. Hester £SuffolkSt., New ork 
Ant. Wiśniewski właściciel. 


rtowane po najtańszychenach. Dwa 
przekąski, Wszy- 


Stanislaw Krzemiński, 


Commissioner op deeds 
1 
wszelkiego rodzaju maszyn. Ubezpiecza na życie 
od ognia w najbogatszych kompaniach. Reguluje 
dy wyseła pieniądze do Europy 
AGENCYA GAZETY POLSKIEJ 
Kesidencu oifice. 
155 Grand Str, * Su'folk Sır 
NEW YORK CITY 
Dary M 
dtargusi Puolen, 
wyrabia 


Pośredniczy w nabyciu Nierucnomości ziemskiej 
hipoteki nłatwia spory po pogorzej* kolcktrie sche- 
W. Dyniewicz, 

PRAWNE HYPOTEKI, 


Dokumenta, Kontrakty, 
Pełnomocnictwa, Testamenta, 
1 wszelkie interesa w zakres 
notaryacki wchodzące. 
583 Noble Str. 


CHIOAQGO.ILL. 


Felix Wodyński, 


ARTYSTA 


podejmuje wszelkie prace wchodzące w zawdd 
rzeźbiarski, wykonuje je jak najstaranniej po ce- 
nach umiarkowanych. W yrabia ołtarze, kazalnice, 
konfesyonały w stylach rozmaiych i figury, jakie 
sobie kto życzy. 

Wykonuje pracę ioddawa ją gotową ze złoce- 
niem i małowaniem li tylko za zamówieniem. Wy- 
konuje także rysunki własnoręcznie na wszelkie. 
roboty kościelne, Adresować proszę do biora Red 
Gazety Polskiej, 632 Noble str., Chicago. 


Do sprzedania 


40 akrow gruntu 


(w blizkości polskiego kościoła.) 
Na tym gruncie jest piękny 
kawał łąki. [14.15] 
Zgłosić się do: 
Michał Zachara, 


325 Carpenter str. 


NA BALTIMORE! 


Kw cnce swą starą ojczyznę odwiedzić, albo 
swoich krewnych lub przyjacioł z Europy do Ame» 
ryki sprowadzić, ten powinien użyć do tego prze- 
pysznych, nowych, żelaznych, śrubowych parow- 
cow pocztowych 


Północno Niemieckiego Lloyda: 


Na parowcach pot. niemieckiego Lloyd'u prze- 
prowio się do końca roku 1883 przeszło 130,000 
0 A 


Farowce tej kompanii: 


Brannschweig 3,200 ton., kapitan  Pohle 
Nueruberg 3,00 * z Jaeger 
America 3,200 * sę Meyer 
Hohenzollern 3,200 * 4 A. Meier 
Hohenstaufen 3,20] * a Winter 
Habsbarg 3,200. * « Pfeiffer 
Salier 3300 * ką Wiegand 
Hermann 3,200 =+ a Basr 


chodzą regularnie co 14 dni pomiędzy Bremen a 
zez! przyjmują pasażerów po następnych 
ratach: 


Z BALTIMORE DO BREMEN 
poklad +«++«%50040000006 $ 10,00 

Dzieci od 1 do lat 12 połowę. 
Z BREMEN DG BALTİMORE 
Pokład 


Kto sobie życzy posłać po swoich jaciót 
Polski do Chicago,możeu SĘ wyka ywaźthrough 
tykiety odrazu wprost na całą Aie 

y 

Ceny za podróż na między- 
pokładzie tańsze, jak u jakiej- 


kolwiek innej kompanii. 


Z BREMEN, Z BALTIMORE 
America 21 stycznia 11 lutego 
Hermann lutego 25 lutego 
Nvernberg 18 lutego 11 marca 
America 4 marca 25 marca 
Braunschweig 11 marca 1 kwietnia 
Salier 18 marca 8 kwietnia 
Hermanr. 25 marca 15 kwietnia 
Nuernberg 1 kwietnła 22 kwietnia . 
Habsburg 8 kwietnia kwietnia 
America 15 kwietnia maja 
Braunschweig 22 kwietaia 13 maja 
Salier 29 kwietnia maja 


Plac wylądowania w Baltimore jest ele m 
dworcem kolei żelaznej Baltimore % Ohio 
rej może podróżny tamtej się dostać na 
Ameryki, aniżeli z New York'u lub Philadelphii. 

Skoro okręt z emigrantami przybywa do portu 
natycnmiast urzędni kolei zamykają stań 
do dworca dla wszystkich nienależących do słakby 
kolejowej aby podrożnego ochronić od oszustów 
natrętnych, którzy zwykle po innych portach na 
przybywających z Europy czychają. 

Szczególną uwagę zwracamy na wielkie korz ĝe 
ci, jakie podróżni Polacy mają na naszych paro- 
wcąach, bo lubo stużba na okręcie jest czysto nje- 
miecka, jednakże dla Polaków kompania stara się 
szczegółowo o wszelkie wygody. Przesiadania z 
jednego okrętu na drugi nie ma u nas. Pasażer 
przepływa morze na tymże samym okręcie z Bre- 
men do Baltimore. 


Bilety na podróż DTAMi NAPO- 
WROT mają zniżoną cenę, 
co do bliższych szczegółów udać się należy z za- 
pytaniem do: 
A. SCHUMACHER 4 CO., 


5 SOUTH GAY STREET, 
Baltimore, Md. 


albo do 
H. CLAUSSENIUS & CO., 
2 SOUTH CLARK STREET, 
Chicaao. tls. 


Dla publiczności polskiej są Agentami pocztowo-pasażerskicn parowców 
Północćno-niemieckiege Lloydu. 


Z BREMEN DO AMERYKI. 


W. DYNIEWICZ, 
532 Noble Str, Chicago. 


JAN ANGLEWICZ, 
Winona, Minn. 
JAN GAJEWSKI, 
Green Bay, Wis. 


MARTIN WARNKI, 
Berlin, Wis 


CEORGE CGOSTOMSKI, 
La Salle, Ill. 


ST. BUDZYNSKI, 
New York City. 


JAN KUBISIAK, 


Stevens Point, Wis- 


PPEUTSERER i 
BREMEN 
NEW-YORK! 


Regularna pocztowo-parowa żegluga. 
via SOUTHAMPTON. 


Za pomocą tylko do przeprawy elegaacko zbu- 
dowanych i ulubionyct parowych okrętów: 


Ems, da, 

Mibe; peti H Dsbura. 
eckar, onau, _ Hohenzollern 
Rhein, Gen. Werder, Hohenstaufen, 
Main, "Weser, Nuernberg, 

Salier. Braunschweig, Oder. 


Ważące 7,090 ton i siły 8 006 koni. 
Z Bremen: W kaźdą środę i sobotę. 
Z New York'u: W każdą sobotę i środę. 
Parowce tej linii zatrzymują się w celu wypu- 


szczenia pasażerów na ląd w Anglii i Frrucyi w 
Southampton. 
CENY PRZEPRAWY 
z New Yorku: z Bremen: 
1. Kajuta. Parowce ekspresowe $100—$150....$120 
p starsze $100.....+ soss -os 100 
2 “ ekspresowe $60 -7 5s 
« starsze..... $60. A 
Pokład e oósaę 15 18 


DO BREMEN I NAPOWROÓT: 
Na Parowcach starszych: 


1. Kajata.. 
2. PRZE 


Dzieci od 1 do 1? lat połowę; pod rokiem wolne. 
Pa:owce Norddeutschen Lloydn są niemieckie 
parowce pod niemiecką flaggi wylądują pasaże- 
rów swych w Niemczech. Na biletach, które się 
kupują dia krewnych i przyjacioł przybywających 
tu dotąd przez Bremen, trzeba dokładnie uważać, 
czy są wystawione przez Norddeutschsr Lloyd, 
który jest jedyną prostą linią między Bremen a 
ew York'iem. 
Oelrichs<t Co., Gen.Ag. 2 BowlitngGreen, N.Y 
Rata pasażerska Norddentschen Lloyd nna po- 
kładzie z Bremen de Chicago kosztuje $31,00. 
H. Claussenius & Co., No.2 8. Clark Str. 
Generalni agenci zachodu. 


W. Dyniewicz, Agent, 532 NobleStr. Chicago. 


Geny Targowe. 
CarcaGo, 15 Kwietnia 1885 r. 


Mąka, zimowa : 3.6005 25 
“Minnesota wiosenna 5.00(Q5 75 
s « patent. 3 00@5 25 
4-1 „ułytnia >» 3.75(04.00 
Pszenica No 2 buszel -. 89@96 
s No3 * 5 81@01 
Kukurudza z * 46048 
Owies í z 34@38 
Żyto R . . 65(267 
Jęczmień : r 5TQQT2 
Wieprzowina, 100 fnt. 5.40 
Swalec, 100 funtów 7.05QQ7 10 
Szynki fuat 4 PO 9 


Masło zwykłe . . 7QG13 

dobre A ` . 18@23 
śmietankowe 4 . 24@25 
Ber. >. . . . 2@12 
Jaja, tuzin ` 13@15 
Jabłka beczka s 2.25@3 50 
Kawa, funt Java 18025 

6 Rio $ 9(012 
Cukier > . . 6 

żółty > A F 5 
Molasses, galon 835@60 
syrop 4 e . 15(035 
Ryż, funt . . 6@T 


Siano, tuna tymotka No, 1 18.50 


« « ANZ . 10.00Q12.09 

mięszane 10.006 11.00 

preryo we T 00@11.50 
Kartofle, buszel 350710 
Gęsi żywe funt 10011 
Indyki r k 14@16 
Ewy 5.57 . 13014 
Kaczki, 10613 
Żywe świnie . 4200480 
Owce e 3 175(04.85 
Krowy . 36.50(060.0U 
Cielęcina, funt. 6Q7 


Spiryt  . R otis 1.15 
Wełna . . ` 12@31 
Fasola(groch biały),buszel 1.20@1.35 


Groch polny . 1.10Q01.25 
Cybcla > : 3 0043.25 
BAWEŁNA. 

W New Orleans, La. £ 
Middling . ; à 10% 
Low Middling j . 103 
Good Ordinary Ń 5 95 

W Galveston, Texas, > > 

Midiling $ «. NĄ 
Low Middling z x 10} 
dobra zwyczajna ! PESIN 

W Memphis, Tean, 

Middling : 103 

WSt. Louis . 

Middling > 103 


Listy polskie na poczcie. 


269 Barta Marya = Kozłowski Jan 
3: 


279 Belei M, Karze K 
286 BonikowskiG, 355 Marcinek Józef 
287 Bosspy Jakób 389 Mierzwa T 
90 Brotanek Józef 390 Mika Ludwik 
gyl Bryta Leon 391 Miklosz K. 
22 Burzych Szczepan 395 Nowy Józef 
294 Cechows A. 398 Paplowa Fr. 
295 Cesarz W. i99 Piszcok Jan 
296 Chunliek Frank 4:0 Plucinska M, 
297 Chodor 1. 45 Ssretzki P. 
298 Choderra T. 431 Schroed:r Jakób 
300 Charski G. 142 Sekzra Tomasz 
303 Durka Z. 453 Smercina Fr, 
320 Grudziecki W. 466 Stanek Franc 
323 Gurzynski A 470 Strzato W 
333 Harraschta F. 471 Swatas M. 
316 Hydlicka E. 42 Szymanowską M. 
348 Jokinowitz W 93 Witkowski M. 
3802 Jankowski Anna 500 Wodoy P. 
350 Jeweoski K. bol Wokowska Fr, 
358 Kacirek O. 608 Wozniak T. 
359 Karijolich H, 504 Wratny B. 
361 Kilian F, BUT Żelinski A. 

2  Kirsut 508 Ziaj Michał 
371 Krapil Franc. 012 Zynrycki M. 
373 Kopec W. 


POCZTA CESARSKO-NIEMIECKA 
i Stanow Zjednoczonych. 


Bomb yrko-lmar pbanakii 
stowarzyszenie Parowych  Okrgłow, 


dwa razy wTYGODNIU pływających pomiędzy 


New Yortjem i Hambnry iem. 


Posiada nowe, najlepiej zbudowane i elegancko 
urządzone parowce pocztowe. 

Hambursko-Amerykanskie pakunk. 

akcyjne Stowa szenie. 
WU: 
Z New York: w czwartek i sobotę, Z Ham- 
bu rg a: w środę i niedzielę. 

Jest to najstarsza niemiecka linia, która pośre- 
dniczy przenyjwę z Ameryki do m tyg dp 
iiży kupnie tykietów należy uważać na nazwisko: 
Hamburg-American Paoket-Fahrt Gesel- 
schaft. Za ulubioną tą linią orzemawia to, że od 
czasu swego istnienia przewiozła już przeszło 


IBMILJON LUDZI & 


z wielkiem zadowoleniem tychże. 

wygody dla pasażerów w kajutach niezrównane. 
Dla m Soe rpoktadowych bardzo wygodne. 

Przychodnie w New York, wysiadają do Castle 
Garden, GE agenci wysełają ich natychmiast na 
miejsca celu ich podróży. 

Tykiety dot z Europy jakiegobądź miejsca 
mogą być nabywane. 


Ceny tykietów o wiele niższe jak 
u jakiejkolwiek innej linii, 
Zęgłosić się do: 


C. B. RICHARD & C0., 


generalni agenci pasażerowi, 
61 Brozdway, r, Washington 


La 8 
New Xork, Ch icago, Iu. , 


WF. DYNIEWICZ, 
532 Noble, Str., Chicago, Ills. 
C. L. Richar i E L. Boas 


C. B. RICHARD & Co. 


NEW YORK — CHICAGO — HAMBURG. 
Założone 1847. 


Biznes Bankowy iEkspedycyjny. 


Bióro chicagoskie: Róg Wyshingtont La Salle ul 


Czynności wprost z wszystkiemi czężciami ziemi 
Jeneralna agentura przewozu na hamburg- 
skich parowcach pocztowych. 

WEKSLE ua przeszło 600 miast. Wypłata 
jakiejkoiwiek sumy bezpłatnie prosto do domu 
przez pocztę lub telegraf do Niemięc. Polski, Ga- 
ieri, osyi i. t.d. Mamy na skladzie zawsze 
ruble, marki i guldeny. — Sciąganie schedów i 
diugów RE doświadczonych pełnomocników. 

Wyseika pasietów do Euro dwa razy tygo- 
dniowo i towarów do wszystkich części świata. 

Bióro ot varte w niedziele od 10 do 12 godziny. 


E. STOBIECKA. 


PRAKTYCZNA LEKARKA NAOCZY 


675 Milwaukee Avenue, 


Z R Leczy także 
se R Wszelkie inne choroby 


(W 
nym rady odbl 
bo 


RODAKOM 


tądującym książkę 
„Zbiór Pieśni Naboż- 
nych“ 


oznajmiam, że już wszystkie w 
Europie są wyczerpane, a w mej 
księgarni nie mam innych prócz 
tych, co zawierają 680 pieśni po 
dolarze a i tych już też nie bardzo 
wiele. 

Dla tego natychmiast rozpocząłem 
druk tej książki w 

10,000 egzemplarzach 

(dziesięć tyaięcy . ) 
zawierającą 1,100 pieśni 

Będzie w mocnej oprawie i koszto- 
wać będzie tak samo jak poprzednio 
$2.25. Nakład tej książki potrze- 
buje wielkiego kapitału. Więc kto 


p rzyśle przed wydrukowaniem te 
książki $1.50, odbierze ją po ukoń 
W. Dyniewiez. 


czeniu. 


Kupujcie zawsze tam, gdzie do 
staniecie towar największej wartośc 
za wasze pieniądze. . 

Alexandra Smith'a Best jest 

najlepszą Mąką na targu. 

Z beczki tej mąki możecie upiec 
więcej chleba, jak z któregokolwiek 


innego gatunku, Zażądajcie od 
swego grosernika 
„Alexandra Smith'a Best* 


ELISHA A. ROBINSON, 
jedyny agent dla groserników, 
róg 8. Water i Franklinfulicy. 

L.Stein, polski i czeski expedyent 


a a e a aa a 


Najtańsze Karty Okretowe 


Niemiecko-Cesarskich PocztowychiPasażerskieb 
PROSTEJ LINII PAROWCGÓW 


z różnych 


portów wyrabia 


WŁADYSŁAW DYNIEWICZ, 


Redaktor „„UWAZETY POLSKIEJ”? 
533 Noble Street, near Miżwaukee Avenue, Chicago, Illinois. 


sprowadzający swych krewnych lub przyjaciół mogą 
p wody w każdą 
jąc się po Kartę Okrętową, powinien podać liczbę 


miejsca w Europie do wody, przez wodę Í d 


opłacić cał. ć ażdegę 
stronę audi M PO 


osób, ich wiek, ick nazy'ska 


asza 
i dowładne miejsce ich pobytu; jak również miejsce tokąd mają się udać. 


ący do CHrcaGo, zostają z 


worea kolej żelaznej przezemnie odebrani i zae 


y stają 
aleeskatym tu krewnym odstawieni. Przejeżdżający przez Ohicago, w dalsze strony zostan” 


byw: 
natychmiast wyeks R 
ty Penis yekspedjowani 


4dze w najmniejszych flożciach wysełam do Europy najtańszą drogą w dcm odbiorcy. 


Zmieniam najkorzystniej pieniądze parcpejskie na tutejsze. 


Pośredniczę przy ściąganiu wszelkich pien 


ędzy z Europy. 


s65- Zanim rodacy udacie się do innego biura, zaczerpnijcie 


wiadomości u mnie. 


Władysław Dyniewicz, 


532 Noble Street, near Milwaukee Avenue, Chicago, Illtnuts, 


Ludwik Boehme, 
Skład broni palnej 


jako to: 


28,77 Stućców i Dubeltówek, 
Rewolwerów; 
Prochu, Kul, Kapiszonów 


wszelkich przyborów myśliwskich. 

Również utreymuje na składzie do drzwi zamki 
dzwonki, rebrzane numery; rozmaite noże 
przybory stołowe. 

skutecznia wszelkie ri cye wchodzące w 
zakres puszkarski, ślusarski i maszyniarski. 


776 Milwaukee Avenue, 
CHICAGO, ILLS 


KARTY OKRĘTOWE 


z wszystkich części Europy. 


Osoby, jadące do Polski, lub 
chcące posłać po swych przyjaciół, 
powinne udać się do 


J.J.AAWELKI, 


dy pasażerskiego ajenta Lake 
hore $ Michigan Southern Kolei, 
na linii, w biurze 1, przy VauBuren 
ulicy naprzeciw La Nalle ul.; zapy- 
tajcie się, nim karty kupicie gdzie 
indziej. 


POLECAM 
SZANOWNYM RODAKOM 


HOTEL POLSKI 


zaopatrzony w. dobre trunki,salę do 
posiedzeń i balów, zarazem strzel- 
nicę, która jest 112 stóp długości. 


pod No. 193 Denga Ulion, | 


Jan Patrzykowski, 


Właściciel. 


CHICAGO BL 
Patrzcie Czytajcie! 


Tani magazyn Pieców, Naczyń ku 

chevnych i Żelaztwa, 
427 MILWAUKEE AVENUE 
— Najwiekszy wybór 


Pieców kuchennych 
No. 7 po $8.00 i 13.00. 


Każdy piec zagwa: 
czenia chleba nie ppn wy dej zd La 


Kotły do prania 
« 


« « 


No. 7 po hypi 
r « 8 po $1.00. 
Monaszki.(d i 
eo N 
PRZEDAJĘ i KUPUJĘ 
TYLKO ZA GOTÓWKĘ<gWwg 


ściśle o równych cenach. Pamiętajcie na czesk 
sklep 


Chas. Sokup 


427 Milwaukee Avó., Chicago. 
Mówimy po polsku. 


TANIO! TANIO! 
R. Stobiecki & Steele, 


487 MILWAUKEE AVE, 
naprzeciw poczty. 


Założyli Wielki Skład Polski mebli wszelkiego 
rodzaju, pieców clevelandskich najlepszych w całej 
Ameryce, blachy i t. p. różne rzeczy kupujcm 

«dg wymieniamy stare piece lub meble 
na nowe. Mający chęć kupić,sprzedać lub wymi 
nąć, niech raczą Pe a |wonaj się, że e 
resa prowadzimy rzete! nie, poprzestajemy na bar- 
dzo małych korzyściach. 


Obstalunki zamiejscowe odstawiamy 
na czas oznaczony, bez żadnego 
uszkodzenia. _ ~ z 


487 Milwaukee Avenue, 


Chicago, Ills, 


| STORE k STA 


BAUER: 


Skłąd Fortepianów i Organów. 
Pracownia lubianych pianów Bauera. 


BEHNIN GA, 
MILLER'A, 
H M CAMMON'A 
KNABE'GO 


i innych, 


Czystość tonów í elastyczność klawiszów jest nieprześcigniona. 
Iilustrowaze katalogi rozsełamy darmo. 


Za własne wyroby dostaliśmy najwyższą nagrodę na wystawie centraśnej 


JULIUS BAUER & CO., 


156 & 158 WABASH AV., BLISKO MONROE UL., CHICAGO, ILI, 


PRYWATNA 


132 South Clark: str., Chi 


Dr. LUCAS 


LECZNICA, 
cago, Ilis, 


Godziny biurowe: 9 do 12 przęa poł, 2 do 4 17 do 8 po poł; w niedzielę tylko 9 przed pot. do 1 po poł 


— 


Dr. LUCAS uniżenie oznalmia obywatelom miasta Chiea, 
al Prywatne, Nerwowe 1 Chronfczre, 1 clerpiący ż 
b 


em p! 
iqcami powrócił do 
a 
a. 


medycyna została rawriejszą. Drastyczne Śro. 
Srodki m je U č 


e! © 
m, jak mogą stwierdzić tysiące, jak w Btanach Zjednoczo: 


o l okolicy, że jes 


„ Jest rzeczywistością, że w nowszy À 
i starodwieckich goktorów już nte doznają uznania. 
zabójczemi. * 


larnych (aliopatycznogo I eklektycznego) medyczn: 
est słynny jako założyciel bajecznie ogromn. kladu med BELLEV 
WsbrroTe RAN FRANCISCO, | przez wiele lat poświęciwszy sł a 


o badaniu | lecze 
poszczycić Mobis 5 nie 


CHRONICZNE CHOROBY, 


ak . 
bokć,  spermatorrhoea, ARE (piciowa), nerwowa t fizyczna sł.bość, wy 


ogólne rozprężenie organiczna, które wypływają a mtodzichczego nierozsądku afbo wybryków 


trwałe zdrowie, d 


którzy już byli traktowani przez ciemnych park 


MŁODZIENCY seco eeen ere a bo napadaje wa 
krzyżach, słaba 


obi an a noc okrutną. 
robi otrzydnym 

w świecie bandizwym, oświaty i ogłady, c 
spojrzyj na ewege iowarzysza, 


en częste u 
rędko zdliżącie aig do onta 


następująco sympto: wa słabość, Impotsacje , 
pamięć poni we aa pasz wialObć, marzą Bra w oku, 


OW. — by 


twej dolegliw. 
jesz stałą uigę w chorobeku, które d: r] 
skiem paran ARA a 


stanow 
s chwili zapom enie Młodsjeńcze ta 
miran sz dowody rzeczywis 1 hociad 


eh 
Człowieku 


w zwi tości. O 
iałtbym przezvaczenia lu nie m 
wspomnij 3obie czułe sitowa matki Kora cię zzodzila; sobie niewinny głos troskłiwej + ciał 
cofnij się wspc mnienicm do mądrych rad kı ego ojca, i pomyśl czem jesteś dzisiaj! € 
obecnie w ypełnioć możesz awe nnogeł wobec czas jest nieunikniony Jak przeznaczeni. 
J wówczas baka twoja znikułe jak po 1 mie. zwiekaj dł pd umy, © peera; m) 
Npstura pomoże dm gy noo m BL 


i gryzącą sensa znajduje się Cob 
osłabieni» {atrais ywowncka. W wszelkie 


dniego wieku, sr. soye 


wcześnie skutkiem wybryków młodzieńczych, trapieni licznemi ewaknacyami 
Acie WE nakszta osadu, sprowad 


tylko rozniecasz płomień i zniew na! 
sie dęby ią malych tołydzi,: że „małe złe rodzi wielkie choroby, cb 


żonaci lub kawale” 


alącą 
czesto z p 


od] praktykom sw płci, w ch ni 
w 

a papero E gruntowne goten 

cierpiącym 


PCZK 


ieczenie jest prortem, ae domo acią. 
yołs filozofią medycyny, Wasz s 
apai ir Jost aeee watie ciało licznaci | onetwami ckliwemi. "Br. Tacas raa a nia 


i krę 287e W 
1 sobu leczenia codziennie 
esncgę wyg 1 fatalnego sporodn ięczaui r peee Ai 
r chod żcie i bądźcie ozdro wieni. Porada darmo. 
k i w 
oco rozy i Podaj osa ują z tajemnicy, a ja w wlasnej osobłą 
Pozw: a eszcze raz jeden t to ostatni mnę wam, złem, 
¿skuteczni o aaa Trina | każdy dzień z gd suie 
sa was widok bzdrowienia, ge zamilosam ° powiększonych” kosztach. Radzi wiec oa 


Biuro albo Adres: 


Dr. W, R. ŁUCAS, 


„112,5, Olark Stgost, Ghioago. 


- 


